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CZĘŚĆ URZĘDOWA
2. Biuletyn.

Stan zdrowia Jej c. i k. Wysokości 
Najdostojniejszej Arcyksiężnej Maryi Imma- 
kolaty i nowonarodzonej Arcyksiężniczki jest 
zopełnie zadawalający.

Wiedeń, dnia 22 lutego 1884.
Dr. C. B r a u n  v. F e r n w a l d  m. p.

Dr. H e i m  m. p. 
c. k. radea dworu.

3. Biuletyn.
Pożądany stan zdrowia Jej ces. i król. 

Wysokości Najdostojniejszej Arcyksiężnej 
M ar y a I m m a k u l a t y  i nowonarodzo
nej Arcyksiężniczki trwa bez żadnej prze
szkody.

Wiedeń, dnia 23 lutego 1884.
Dr. C. B r a u n  v. F e r n w a l d  in. p. 

Dr. H e i m  m. p. 
c. k. radca dwom.

Jego ces. i król. Apost. Mość raczył 
Najwyższem postanowieniem z dnia 19 lute
go b. r. odznaczonemu tytułem i charakte
rem radcy dworu, a spełniającemu obowiąz
ki naczelnika departamentu statystycznego 
w npuisterstwie handlu, profesoroyń poli
techniki w Wiedniu, dr. Hugonowi Franci
szkowi B r a c h e l l i ,  nadać najmiłościwiej 
order żelaznej korony trzeciej klasy z uwol
nieniem od taksy.

C. k. sąd krajowy wyższy w Krakowie 
nadał Feliksowi R o b a c z e w s k i e m u ,  kan
celiście przy c. k. sądzie powiatowym w Kol
buszowej, posadę kancelisty do prowadzenia 
ksiąg gruntowych przy c. k. sądzie powia
towym w Dąbrowie, zamianował zaś Ale
ksandra K o m p e r d ę ,  podoficera rachunko
wego I klasy przy pułku piechoty nr. 20 w 
Nowym Sączu, kancelistą do prowadzenia 
ksiąg gruntowych przy c. k. sądzie powia
towym w Tuchowie; Ludwika R a d w a ń 
s k i e g o ,  podoficera rachunkowego I klasy 
przy 53 pułku piechoty w Tarnowie, kance
listą przy c. k. sądzie powiatowym w Bo
ch n i; Stanisława Ś l i w ę ,  podoficera rachun
kowego przy 20 pułku piechoty w Krako
wie, kancelistą przy c. k. sądzie powiato
wym w Ciężkowicach i Antoniego P i v i -  
r o t t o ,  sierżanta 5 komendy krajowej żan- 
darmeryi w Kolbuszowy, kancelistą przy c. 
k. sądzie powiatowym w Kolbuszowy.

CZĘŚĆ IIEURZĘDOW A

Jego ces. i król. Apostolska Mość ra
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 19 
lutego b. r. radcy sekcyjnemu ministerstwa 
spraw wewnętrznych, Adolfowi E i s e n r e i c h ,  
nadać najmiłościwiej order żelaznej korony 
trzeciej klasy z uwolnieniem od taksy, a re
widentowi rachunkowemu w pomienionem 
ministerstwie, Alfredowi T a u s c h i n s k i ’ e- 
mu, złoty krzyż zasługi z koroną.

Lwów, 25 lutego

Parlament niemiecki, zwołany roz
porządzeniem eesarskiem na dzień 
szósty marca, będzie zaraz u wstępu 

i swych prac widownią ożywionej wal- 
->• stronnictw, co przewidują nietylko 
1 dzienniki niezależne, występujące jako 
jeden z czynników w walce, ale i pra
sa pólurzędow7a , która w roli widza 
objektywnego zaznacza fakta i podaje 
charakterystykę dążności trakcyjnych. 
Zaciętość stronnictw już obecnie tra
ci miarę, zwłaszcza w ocenianiu dzia
łalności swoich przeciwników lub po
lityki rządu. Krytyka taka staje się 
nieraz bardzo nawet komiczną, gdyż 
jedno i toż samo stronnictwo, które 
uchodzi w oczach frakcyj liberalnych 
za niezmiernie reakcyjne —  gdy dą
ży naprzód z umiarkowaniem i roz
wiązuje kwestye stopniowo —  równo

cześnie z innej strony narażone fest 
na pociski za zbyt jaskrawe spm ia- 
me kierunkom liberalnym Próżne 
oczywiście są usiłowania, by Dr7Vn«ii- 
mniej działalności sfer decydujących 
n,e oceniano według z góry przyjęte- 
go punktu widzenia i stroLiezk-h 
uprzedzeń ale miano na względzie 
dane okoliczności i rzeczywiste' no- 
trzeby kraju. O taką miarę nader tru
dno przedewszystkiem w'kwestvach 
ekonomicznych reform, które w bie
żącej sesyi mają być podjęte przez 
kanclerza na nowo. Drugim punktem 
zwiastującym na horyzoncie parla
mentarnym chwilową burze, będą po
nownie, jak to od dawna przewidywa
no i jńk obecnie zapowiadaja głosy 
prasy niemieckiej, sprawy natury po- 
lityczno-religijnej. Najwięcej jednak 
obudzą niechęci w sferach rządowych 
zapowiedź prasy liberalnej, która chce 
ze znanego faktu kondolencyi parla
mentu waszyngtońskiego dla Laskera, 
uczynić przedmiot sporu pomiędzy 
frakeyami liberalnemi a rządem w par
lamencie.

Zwrócenie posłowi amerykańskie
mu rezolucyi reprezentantów Stanów 
Zjednoczonych z odmową przedłożenia 
jej w drodze urzędowej parlamentowi 
niemieckiemu, wywołało taką burzę 
inwektyw w prasie liberalnej i tyle 
projektów o do zamanifestowania 
mniemanej1 obrazy uc^uć, że Le.wko 
organ kanclerski półarzędowy, ale i 
urzędowy dziennik widział się znie
wolonym wyjaśnić sprawę i zapytać, 
kto tu właściwie powinien być obu
rzony. Wyjaśnienia są krótkie ale bar
dzo wyraźne i niedwuznaczne. Prze
dewszystkiem zaznaczono, że książę 
kanclerz nie mógł w drodze urzę
dowej komunikować wyrazów kon
dolencyi amerykańskiej parlamento
wi niemieckiemu, bo aktem podo
bnym aprobowałby tendeneye i opo- 
zycyę byłego posła, aprobata zaś ta

ka, która zresztą chyba za wiedzą ce
sarza mogłaby przyjść do skutku, 
sankeyonowałaby całą politykę byłego 
przewódcy opozycyi liberalnej. Wątpić 
należy—  pisze organ kanclerski— czy 

! gabinet angielski ośmieliłby się przy
ją ć  i przedstawić analogic/ną kondo- 
1 lencvę dla człowieka, który przez ca
łe życie znajdował się w opozycyi 
przeciw polityce rządu. O wiele suro
wiej odzywa się rządowy organ Nie
miec o prasie liberalnej, która goto
wa w każdej chwili stanąć po stronie 
zagranicy przeciw rządowi własnemu, 
jeżeli tylko dogadza to frakcyjnym in
teresom opozycyi. Frakcye liberalne 
wtedy tylko popierają monarchię i jej 
interesa, gdy chodzi o ich własne par
tykularne sprawy, lecz skoro rzecz się 
uta przeciwnie, to wielki patryotyzm 
tych frakcyj przeobraża się w czer
wonego sprzymierzeńca międzynarodo
wego socyalizmu. Widzi tó również i 
umiarkowańsza prasa Niemiec, wyra
żając ubolewanie, że oprócz tylu spraw 
spornych, przygotowuje się na pierw
sze dni posiedzeń parlamentu walka 
w istocie czysto frakcyjna o Laskera, 
w której rząd będzie musiał głos za
brać i odpowiedzieć na wywody i a- 
taki stronnictw liberalnych.

Sprawy krajowe.
{Gaticyfskie Towarzystwo gospodarskie). 

I I .
(L ) Dziewiętnaste walne zgromadzenie 

Rady ogólnej Towarzystwa gospodarskiego, 
zagaił w sobotę prezes ks Adam S a p i e h a  
przedstawiając jako komisarza rządowego, 
radeę Dworu, p. K a r a s i ń s k i e g o .  W 
wstępnem przemówieniu stwierdził książę 
prezes pomyślny rozwój Towarzystwa, w  od
działach jego manifestuje się życie, coraz
in te n sy w n ie js z e , a s z e r e g i oddziałówjwyzmac-
niają się ustawicznie żywiołem włościań
skim, co uważać należy za objaw wielce po
myślny. Działalność centralnego komitetu

25)

Cz ę ś ć  p i e r ws z a .

IX.
Na górze I na dole.

(Ciąg dalszy.)
Może z tą zadumą była w związku ro

zmowa, którą właśnie wczoraj miał pan W i
lecki z Simundem.

Pan Simund bowiem wyraził się przed 
nim nawiasowo, że szkoda, iż dali się uprze
dzić Regensborgowi w nabyciu lasów, gdyż 
jest to interes, zdaniem jego, wyborny, z któ
rego da się w krótkim czasie wyciągnąć mi
liony.

Czy więc p. Wilecki żałował jeszcze 
uronionego interesu, czy też zastanawiał się 
nad szczerością słów hrabiego Syraforyana?

Może jedno i drugie, dosyć że prawie 
równocześnie, gdy się toczyła na górze ro
zmowa między nim a hrabią Symforyanem, 
na dole w zamkniętym gabinecio pana Si- 
niunda siedział baron Regensborg i po dłu
giej z nim naradzie tak mówił dalej, po
wstawszy od stołu, na którym leżały rozło
żone jego notaty:

— Akcyonaryuszów, jeżeli się na pu
szczenie banku na akcye zdecyduję, znajdę; 
powiem nawet panu, że ich kilku mam i ta
kich, których nazwiska przyciągną, ale chcia
łem i pana Wileckiego, jako pierwszego ban
kiera w kraju...

Pan Simund, jak lód zimny, milczał 
ciągle.

Jeżeli mi p a n  n je  rnfjz jsz  pomówić 
z nnn osob.scie, n,e pójdę, ab, j a liczyłem na 
pański talent w rozpoznawaniu interesów...
kurent”  P r z e r w a ł szyderczo pro-

Alboż ten zły spytał poruszony
Regensborg. J

— Zapłaciłeś pan za dużo, a warunki 
okazują się bardzo niekorzystne.

—  Lasy przepysznie zachowane.
—  Tak, ale jak się do nich dostać przy

tej fatalnej komunikacyi.
—  Szosę już budują, a potem...
— Szosa będzie wprawdzie o cztery 

“ ńe tylko, ale dostać się do tej szosy !
— Przyznaję, że liczyłem na rzekę, 

miała być w tein miejscu spławną, oszukano 
mnie, nie byłem sam na miejscu —  ot masz
Paa całą prawdę.

— Wiedziałem o niej równie dobrze 
juk pan, a może i lep ie j, policz więc pan 
koszta transportu.

Rozśmiał się szyderczo.
Pan Regensborg otarł czoło, pomyślał 

? ,a Potem zaczął mówić półgłosem, 
jakby się wstydził tego, co mu przyjdzie wy
powiedzieć. Widocznie do tego rodzaju ne- 
gocyacyj jeszcze nie przywykł.

Odsłoniłem panu stan cały teg • in- 
cre.su nie tając nic w przekonaniu, że pana 

pozyskam dla siebie. Odmawiając rai teraz 
poparcia... możesz nadto najmniejsza niedy- 
skrecyą zaszkodzić mi...

interesie nie znam niedyskrecyi — 
przerwał znowu sucho pan Simund, i oparł 
si? plecami o pulpit.

, Tak, ale radzących się, możesz pan 
przestrzedz i uprzedzić niedobrze...

Pan Simund zmierzył mówiącego od
stóp do głów i  rzekł nagle:

—  Czy mam mówić szczerze  ?
— O to chciałem prosić, bo jestem go

tów do wszelkich m o ż liw y c h  ustępstw- Chcia
łem wł iśnie zaproponować panu udział w za
rządzie, pewną liczbę akcyj założycielskich, 
no i tantyemę nieskąpą przy rozwoju m-

— O ten rozwój właśnie chodzi, a za- 
....................................  — tak zas,

teresu...
" V/ tv>u 1 VU U UJ >>____ -

leży on głównie od założycieli 
jak pan postąpisz, nie widzę żadnej szansy.

—  A jakżebyś pan postąpił? spy
tał naiwnie pan Reg-nsborg.

—  To już byłaby moja rzecz.
Pan Regensborg rzekł n ie ś m ia ło :
— Przyznaję się, że tego rodzaju in

teresów nie prowadziłem dotąd nigdy, nie 
mam więc należytej wprawy i pew ności; 
dla tego proszę pana: zajmij się n im ; wiem 
to dobrze, jeżeli od razu nie zacznę ener
gicznie, ci, którzy chcieli wejść ze mna w 
spółkę, gotowi mnie odstąpić...

— Z panem Wileckim będzie trudno. 
Wspomniałem mu już nawiasowo o panu, a 
on nie odrzekł na to anf" słowa. Z ły  znak.

— Lecz pan skłonisz go, gdy zechcesz 
Zbliżył się do niego i szeptem, już a

ciągle ze spuszczonemi oczyma doda ł:
— Wszystkie pańskie warunki z góry

przyjmuję.... zgoda?
Pan Simund pochylił głowę i jakby coś 

z cicha obliczał, nareszcie rzekł zwolna:
—  Daj mi pan 3 dni czasu — potrze

buję interes t*-n dokładnie ob jrzn ć, „struty- 
nować i możliwość powodzenia wywniosko
wać. Po trzech dniach dam panu odpowiedź 
stanowczą, a zarazem moje osobiste warunki.

I podał rękę panu Regensborg, który 
ją uścisnął z mimowolnem wzdrygnięciem.

Zabierał się do wyjścia. Simund go po
wstrzymał.

_  Tylko proszę pana, wyjdź tą boczną 
furtką, nie trzeba, iżby ktokolwiek wiedział, 
iż pan już rozmawiałeś ze mną

Pan Regensborg wyszedł z rozpaloną 
gorączkowo twarzą, ponury i smutny. Pierw
szy raz w życiu uczuł się pobitym na polu 
cyfr i spekulacji, a przy tem nie mógł się 
pozbyć jakiegoś uczucia strachu i wstydu 
wobec tego Siraunda.

Przyszło mu już na myśl, że lepiej u- 
czyni, gdy się zrzecze lub sceduje przedsię
biorstwo, choćby z pewną stratą —  już na
wet pod wieczór postanowił tak postąpić na 
pewne, lecz w tej chwili właśnie przynie
siono mu do hotelu, w którym stał, Ust żo
ny. Tyle tylko było tam napisane:

„Książę Adam już nasz — stanowczo 
wchodzi z 'tobą w spółkę.

Czyś kontent z twojej żony? Marysia0.
— Czym kontent? zgniótł list w rę

kach gwałtownie — dla ciebie to, dla two
jej przeklętej ambieyi schodzę pierwszy raz 
z drogi prostej i jasnejl

W^tr/.yjdui potem pan Simund „stru
ty nował*>TJófcłff(ttUe interes i podał swoje 
warunki.

Były tak twarde, że pan Regensborg 
na nie przystać pie mógł. Kiedy wszakże 
miał już wychodzić, zmięszany do najwyż
szego stopnia, Simund zatrzymał go za rękaw.

— Warunki ciężkie, nieprawda? Bo i 
interes dyabła wart, mówiąc między nami— 
ja musiałbym mu życie poświęcić.

—  Ja zaś przy takich warunkach, zban-
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jest skreślony wobszem em  sprawozdaniu, a 
przekonać się można z niego, że wszystkie- 
mi żywotnemi sprawami krajowemi intereso
wał się komitet bardzo gorliwie. Uzyskał on 
znacznekwotynawet w dziale subwencyj,wpro
wadził w życie wystawy bydła włościańskie
go, które wydały rezultat nadspodziewanj. 
W  tak ważnym dziale chowu bydła, wpro
wadził już komitet w życie 20 obór zarodo
wych a teraz jest zajęty zakładaniem obór 
półkrwi. W  końcu przemówienia wzywa 
książę obecnych, ażeby przez powstanie z 
miejsc uczcili pamięć zmarłych w j r. z. 
członków, ś.p. br. Horocha, Henryka Schmit- 
ta, Rogowskiego i Henryka Górskiego. Wez
waniu temu stało się zadość. Następnie od
czytał książę spis delegatów, wysłanych na 
zgromadzenie przez pokrewne Towarzystwa. 
Liczba delegatów jest znaczną i między in
nymi przybył z Poznania p. Napoleon U r- 
b a n o  w s k i  który imieniem Towarzystwa 
poznańskiego wita zgromadzonych. Przyje
chał on tutaj celem zaczerpnięcia nowych sił, 
celem poznania stosunków i ewentualnego 
korzystania z doświadczeń tutejszego Towa
rzystwa, a w imieniu Towarzystwa poznań
skiego uprasza zgromadzenie, ażeby zechcia
ło wysłać; delegatów na zgromadzenie do 
Poznania, które odbędzie się w d. 10 i 11 
marca r. b.

P. radca dworu Kajetan O r l e c k i ,  
delegat Kółek rolniczych uprasza znowu ze
branych, ażeby zechcieli jak najliczniejszy 
wziąć udział w zebraniu tych Kółek, które 
odbędzie się we Lwowie w d. 4 i 5 marca.

Sprawozdanie z\ czynności Komitetu 
centralnego, z którego podaliśmy już wyciąg 
przyjęto do wiadomości, ap . Sew. H e n z e l  
dał ogólny pogląd na czynność oddziałów 
Towarzystwa, która wykazuje dodatnie rezul
taty. Pod ich asupicyami; powstają liczne 
Kółka rolnicze i wszystkie prawie oddziały 
zajmują się gorliwie sprawą hodowli bydła. 
Sprawozdanie to przyjęto do wiadomości.

P. S k a r b e k-B o r o w s k i przedłożył 
następującą sprawę: Od trzech lat istnieje 
przy wys. Namiestnictwie komitet d o r a d 
c z y  dla spraw chowu koni; już samo słowo 
„doradczy" charakteryzuje dostatecznie za
kres tego komitetu. Mimo to wpływają bez- 

- ustanie zażalenia nabezczynnośćtegokomitetu. 
Zażalenia te nie mają podstawy, albowiem 
decyzya co do wszystkich spraw nie jest za
wisłą od tego komitetu. Na odparcie jednak 
zarzutów powołuje się sprawozdawca, który 
jest członkiem komitetu doradczego dla spraw 
chowu koni, na sprawozdania, które były 
zamieszczone w Gazecie Lwowskiej, a które 
świadczą! o gorliwej pracy tego komitetu. 
Starał "się on bezustannie o zakupno ogie
rów, o pomnożenie ich liczby, o rozdział ich 
na pojedyńcze stacye w sposób wła!,;iwy, o 
premiowanie i licencjonowanie ogier1 w pry
watnych itp. a jeżeli te zabiegi i starania 
nie odniosły skutku, to wina nie cięży na 
komitecie. W cyfrowym wywodzie wykazuje 
mówca konieczność pomnożenia w Galicyi 
liczby ogierów rządowych. W Galicyi jest 
296.751 klaczy a tylko; 426 ogierów rządo
w ych; 1 ogier przypada tedy na 696 klaczy. 
W  innych krajach Monarchii przypada jeden 
ogier rządowy tylko na 302 klaczy. Sprawo
zdanie, powyżej streszczone, przedłożył spra
wozdawca komitetowi centralnemu Towarzy
stwa, który polecił mu przedłożyć Radzie o

krutować bez walki i bez próbowania ra
tunku, a przecie, skoro książę Adam ze mną....

—  I on zbankrutuje z panem — roz- 
śmiał się z szyderstwem nielitościwem.

—  H a! zobaczymy!
I skierował się ku drzwiom z rezolu

c ją  człowieka, któremu już wszystko jedno, 
co się stanie.

Pan Simund przeląkł się trochę, bo za
wołał za n 'm :

— Radzę być jeszcze u mnie i w każ
dym razie nic nie robić bezemnie, wszak
pan rozumie? dodał z naciskiem — bezemnie.

Pan Regensborg wyszedł, przerażony 
swoją łatwowiernością w zwierzaniu się tak 
niebezpiecznemu pośrednikowi.

Czy chodziło istotnie o zezwolenie pa
na W ileck iego? Chyba nie, bo prokurent je 
go ani na minutę o nim nie wątpił.

Co prawda, liczył troszeczkę na pomoc 
niewinną może i dobroduszną pani Joanny.

Atoli pan R egensborg, choć zastraszo
ny, nie przypuszczał nawet, jak iego wroga 
znajdzie później w tym niepotrzebnym  po
wierniku.

X.
Szamotanie się niewolnika.

„Czyś kontent z swojej żony?", powta
rzał głucho i machinalnie baron Regensborg 
nazajutrz jeszcze, gdy zmęczony i ociężały 
podniósł się z łóżka.

— Czym kontent?... ha! wszystko stra
cić, ale choć ciebie zatrzymać 1 Lecz czy 
mogę być ciebie pewnym, czy ty, kusząc 
księcia, miałaś tylko swoja ambieyę i nasze 
dobro na celu?...

Pogrążył się w gorzkich i czarnych 
dumaniach, a nagłe przypomnienie jakieś, 
czy obraz, zatrzęsło nim całym, bo zerwał

gólnej następujący wniosek: Rada ogólna u- 
chw ali: „Poleca się komitetowi, ażeby w tej 
sprawie zwołał komisyę lub ankietę, a na 
podstawie uchwał tejże udał się do Sejmu 
i Rządu z odpowiedniemi wnioskami."

P. W i n n i c k i  żali się, że w d. 8 b. 
m. miało w Zydaczowie odbyć się licencyo
nowanie ogierów; zjechali się członkowie 
cywilni, ale nie przybyli na termin człon
kowie wojskowi i w skutek tego nic odbyło 
się licencyonowanie; uprasza tedy o wyzna
czenie nowego terminu.

P. W ł. G n i e w o s z  zaleca wzięcie pod 
rozwagę, czy kwTestya chowu koni nie dała
by się skoncentrować w; rękach komitetu 
Towarzystwa, podobnie jak chów bydła.

P. T r e t  er  uprasza p. Borowskiego, 
ażeby w Namiestnictwie starał się wyjednać 
utworzenie stacyi ogierów rządowych w Prze
myślanach.

P. S. H e n z e l  wnosi, ażeby o uchwale, 
jaka zapadnie, zostały uwiadomione wszy
stkie oddziały z poleceniem, iżby wszelkie 
zażalenia zgłaszały na piśmie do ankiety wy
brać się mającej.

P. S k a r b e k -  B o r o w s k i  uprasza, 
ażeby wszelkie zażalenia, tyczące się spraw 
chowu koni, zechcieli interesowani na piś
mie wnosić na jego ręce; zażalenia te przed
łoży on w komitecie doradczym. Co się ty
czy żjczenia p. Tretera, komitet doradczy 
doradzał już utworzenie stacyi ogierów rzą
dowych w Brzeżańskiem, ale bezskutecznie.

Zgromadzenie uchwaliło powyższy wnio
sek komitetu i dodatek p.JHenzla.

Z porządku dziennego dr. T. P i ł a t ,  
w imieniu komitetu centralnego, przedłożył 
sprawę tyczącą się przywileju kolei północ
nej cesarza Ferdynanda. W  dłuższym wywo
dzie przedstawił sprawozdawca znane liczne 
zabiegi i starania podjęte w ostatnich cza
sach w celu nakłonienia Rządu, ażeby po 
upływie przywileju, kolej rzeczona przeszła 
na własność państwa. Leży to w interesie 
naszego kraju rolniczego, który produkta su
rowe, głównie rolnicze wysyła na Zachód, a 
na które to produkta nałożyła kolej północna 
bardzo wysoką taryfę przewozową. Z tego 
powodu zaleca komitet do przyjęcia następu
jącą rezolucyę:

„Rada Ogólna oświadcza, że żywotne 
interesa rolnictwa krajowego stanowczo wy
magają, aby z upływem 5U-letniego przywi
leju, udzielonego Towarzystwu kolei północ
nej cesarza Ferdynanda, kolej ta przeszła na 
własność państwa.1;

Poleca się komitetowi, aby imieniem 
Towarzystwa odniósł się w tej sprawie do 
Koła polskiego w Wiedniu, a nadepnie, aby 
wniósv w tym przedmiocie pttycyę; do obu  
Izb Rady państwa1.

P . ' B r y k c z y ń s k i  wnosi, ażeby w 
chwili stanowczej wysłał komitet deputacyę 
z 6 członków pod przewodnictwem ks. A. 
Sapiehy, któraby tę sprawę przedstawiła ust
nie w Ministerstwie, tudzież Najj Panu, i 
ażeby w tej sprawie porozumiał się także z 
Towarzystwem krakowskiem.

P. S t r u s z k i e w i c z .  delegat Towa
rzystwa krakowskiego, oznajmia, iż ze strony 
tego T o w a r z y s tw a  została już podjętą akcja, 
i nie ulaga wątpliwości, że to Towarzystwo 
najchętniej przystąpi do akcyi Towarzystwa 
galicyjskiego.

Po tych wywodach przyjęła Rada o-

się i zaczął biegać jak szalony po ciasnym 
pokoju hotelowym.... Chciałby ulecieć ztąd 
pędem ptaka i znowu być przy niej i pa
trzeć i c z u w a ć  nad nią, bo się jej lękał, bo
jej nie wierzył!— ^

Ale o d je c h a ć  nie mógł jeszcze przez 
dni kilka, obecność jego była tu konieczną 
a tam tymczasem....

Baron wytężył wzrok w daleką prze
strzeń i mocą rozdrażnionej wyobraźni, roz
palonej do o b łę d u  zazdrości, widział jak ona 
białą swą magnetycznie drgającą rączką ści
skała dłonie młodego księcia... a oczami sza
tańskiego uroku zabierała mu duszę na wieki....

Załamał ręce z głośnym trzaskiem i
czuł się najnieszczęśliwszym, najbardziej po
niżonym ze wszystkich ludzi na świecie....

Na wszystko dziś gotów się zgodzić, 
byle ona przy nim^ została.... czuł, że ta jej 
ambieya oglądać się na środki nie będzie, 
a znał swą żonę i wiedział, że się w ich 
wyborze nie zawaha.

Niewiele czasu przedtem, w jednym z 
salonów pałacu gniewkowskiego, przechadzał 
się’ książę Adam powolnym krokiem, z po
chyloną smutnie głową, co moment przy
stając i nadsłuchując.... Czasami stanął przed 
oknem i zapuszczał wzrok zamyślony daleko, 
jak gdyby gwałtem pragnął oderwać się od 
myśli natrętnych i przykrych, czasami znowu 
wydobywał zegarek i patrzał nań uważnie.

Niecierpliwość i rozstrój z samym sobą 
znać było na twarzy urodziwego młodzieńca, 
twarzy powleczonej bladością znużenia.

Nareszcie posłyszał szelest w bocznej 
sali i postąpił krok naprzeciw.

E d w a r d  L u b o w s k i .
(Ciąg dalszy nastąpi.)

gólna powyższą rezolucyę komitetu, tudzież 
wniosek p. Brykczyńskiego i uchwaliła za
stosować się do życzenia co do porozumie
nia się z Towarzystwem krakowskiem w celu 
podjęcia wspólnej jednolitej akcyi, poczem na 
wniosek komitetu, przedstawionego przez dr. 
P i ł a t a ,  uchwalono jeszcze następującą re
zolucyę:

„Rada ogólna oświadcza, że w intere
sie rolnictwa krajowego leży, aby koleje pań
stwowe w Galicyi nie zawierały z konkuru
jącemu kolejami kartelów taryfowych, któ
rych skutkiem byłoby podwyższenie kosztów 
przewozu na kolejach państwowych".

Dr. S k a ł k o w s k i  przedłożył sprawę, 
tyczącą się projektu ustawy służbowej, tu
dzież najmu robotników dla wiejskiego go
spodarstwa. Sprawa ta została poruszoną 
przez hr. Pinińskiego i była przedmiotem o- 
żywionoj dyskusyi publicystycznej, w r. z. 
zaś stanowiła przedmiot bardzo żywej wy
miany zdań na posiedzeniu rady ogólnej To
warzystwa gospodarskiego, a nareszcie zajął 
się nią gorliwie Wydział krajowy i przedło
żył w r. z. Sejmowi starannie opracowany 
elaborat, który został także zakomunikowa
ny komitetowi centralnemu Towarzystwa go
spodarskiego. Komitet ten rozesłał ów ela
borat Wydziału krajowego pomiędzy oddzia
ły, które poddały go analizie i wypowiedzia
ły uwagi swoje, tudzież życzenia, które po
winny znaleźć uwzględnienie. Liczne są zda
nia, że jus gladii nad kotraktołomnymi ro
botnikami nie powinno być powierzone 
zwierzchnościom gminnym ; z innych oddzia
łów nadeszły znowu propozycye, ażeby zo
stały zaprowadzone książeczki robocze dla 
robotników. Komitet, przychylając się do nie
których uwag poczynionych przez oddziały, 
zaleca przyjęcie następujących rezolucyj:

„1) Rada ogólna uznaje, że postano
wienia zawarte w §§. 49, 52 i 53 projektu 
ustawy służbowej, wniesionego do Sejmu 
przez Wydział krajowy, według których 
zwierzchność gminna jest powołana do wy
konywania przepisów ustawy służbowej, do 
rozstrzygania sporów między służbodawcami 
a sługami, i do wykonywania swoich orze
czeń w granicach dotyczącej gminy i obsza
ru dworskiego, nie mogłyby wejść w życie 
z korzyścią dla uregulowania stosunków słu
żbowych.

Rada uznaje, że rozstrzyganie sporów 
służbowych, nim powstaną sądy pokoju, na
leży poruczyć c. k. Starostom, a tylko wy
konanie orzeczeń tej władzy przekazać u- 
rzędom gminnym.

2) Rada ogólna uznaje potrzebą ure^ ’*
lo w a n ia . s to s u n k ó w  m ięd zy  ro u u tn ik a m i a
gospodarzami wiejskimi w ten sposób, aby 
dla robotników, którzy obowiązują się do 
odrobku na podstawie pobranych zaliczek, 
zaprowadzone zostały książeczki robotnicze, 
wydawane przez urząd gminny, dla wpisy
wania umowy między robotnikiem a gospo
darzem.

Zasadnicze postanowienia takiej umo
wy powinny być wyrażone w książeczce słu
żbowej. Zaliczka musi być dana w gotówce. 
Oprocentowanie zaliczek jest niedopuszczal
ne. Umowa ma być zawarta wobec wójta i 
2 świadków. Robotnik, któryby swego zobo - 
wiązania nie dopełnił, ina być przez powia
tową władzę polityczną upomniany, a gdyby 
to nie skutkowało, nastąpić ma bezzwłocz
nie egzekucya polityczna dla ściągnięcia ca
łej zaliczki.

3) Rada ogólna poleca kemitetowi 
wnieść odpowiednią petycyę, w myśl po
wyższych uchwał, do Sejmu krajowego."

Nad powyższemi rezolucjami wywią
zała się bardzo ożywiona rozprawa. Liczni 
mówcy illustrowali przykładami, w jaki spo
sób gospodarze wiejscy są wyzyskiwani przez 
niesumiennych i nierzetelnych robotników. 
Na przednówku zgłaszają się robotnicy do 
dworów i proszą o zaliczki, wcale znaczne, 
które, jak najsolenniej przyrzekają, odrobić 
podczas żniw. Każdy z obywateli nie waba
się wesprzeć proszącego w przykrej dlań 
chwili, aliści, gdy nadejdzie czas, w któ
rym robotnik powinien odwdzięczyć się za 
doznane w krytycznej chwili dobrodziejstwo, 
niepodobna ani prośbą ani groźbą skłonić 
go do spełnienia obietnicy. Najczęściej wy
noszą się tacy robotnicy w inną okolicę, a 
właściciel, który był na przednówku najhoj
niejszym w szafowaniu zaliczek, jest na jczę
ściej podczas żniw całkiem pozbawiony rąk 
do pracy i traci zazwyczaj cały plon. Inni 
mówcy prócz wyliczenia faktów, świadczą
cych o przykrych stosunkach robotniczych 
na wsi, poddali krytyce niektóre ustępy po
wyższych rezolucyj i czynili ze swej strony 
wnioski; i tak :

P. F e d o r o w i c z  wykazywał, że zby- 
tecznem jest uchwalanie nowej ustawy, al
bowiem dotychczas obowiązująca ustawa jest 
całkiem odpowiednią i byleby tylko była ściśle 
przestrzeganą, ochroni obywateli od strat 
ciężkich, ponoszonych obecnie w skutek nie
dotrzymywania umów i obietnic przez robo
tników. Mówca wnosi, ażeby komitet imie
niem Rady ogólnej udał się do Namiestnic
twa z prośbą o polecenie starostwom, iżby 
jak najściślej i najsurowiej przestrzegały

postanowień dotychczasowego regulaminu 
służbowego. , ...

Pan Włodzimierz G n i e w o s z  zwróci 
uwagę, że zwracanie zaliczek wziętych na 
przednówku od właściciela na odrobek w 
żniwa, nie powinno być dozwulanem. Cóż bo
wiem za korzyść mieć będzie właściciel) 
gdy mu taka zaliczka zostanie zwróconą r 
Wszakże nie pożyczał on robotnikowi na 
procent, bo takiemi interesami nie trudu* 
się obywatelstwo, lecz dał zaliczkę na to. 
ażeby mieć pewność, że w żniwa, kiedy chodź* 
o byt jego, mieć będzie dostateczną liczb? 
rąk do pracy. Tymczasem rachuba zawodzi; 
robotnik wziął zaliczkę a podczas żniw p°" 
szedł na robotę w inną okolicę, poczę*** 
wraca do domu i zwraca zaliczkę właścicie* 
łowi. któremu dla braku robotnika przepadł 
cały plon. Mówca mniema tedy, że zaliczka 
wzięta na odrobek, powinna być odrobioną) 
a nie zwróconą w gotówce.

P. Ż u r o w s k i  popiera wniosek p' 
Fedorowicza.

P. Wasilewski zwraca uwagę na jedną 
niewłaściwość bardzo rozpowszechnioną. Bez 
względu na to, czy sługa jest dobrym, czy 
złym, wydajemy mu zawsze dobre świadec
two. Tym sposobem krzywdzimy przede- 
wszystkiem dobrą służbę a demoralizujemy 
złą, przyczem nawzajem wprowadzamy się 
w błąd. Pan A odprawia złego sługę, daje 
mu dobre świadectwo, i na tej tylko pod
stawie przyjmuje go pan B., który przeko
nywa się wkrótce, że został w błąd wprowa
dzony, ale mimo to wstępuje w ślady pana 
A i odprawiając złego sługę, daje mu zno
wu dobre świadectwo, na podstawie którego 
przyjmuje go pan C. I tak idzie w nieskoń
czoność. Wnosi tedy mówca, aby obywatel
stwo zaniechało tego zwyczaju i zechciało 
mniej być skorem do wydawania . dobrych, 
nieprawdziwych świadectw.

Dalsze wywody nad tą sprawą prze
szły aż do drugiego posiedzenia, które od
było się wczoraj po południu, i zakończyło 
się przyjęciem powyższych rezolucyj, pro
ponowanych przez komitet, tudzież wnio
sków pp. Fedorowicza i Wasilewskiego.

Na wczorajszem posiedzeniu, z którego 
jutro zdamy relacyę, toczyły się zajmujące 
rozprawy w sprawie sądów pokoju, w spra
wie wystawy okręgowej, która na wiosnę 
1885 odbędzie się w Bełzie i nad gorzelni- 
ctwem buraczanein, poczem wybrano do ko
mitetu centralnego na cztery lata pp. W ła
dysława Czajkowskiego, Seweryna Henzla, 
Leoncyusza Wybranowskiego i Włodzimierza 

ńjniewoszn; a na dwa lata przez aklamacyę \ 
*p. Dawida Abrabamowicza.

Rada państwa.
(CCCXXXV. posiedzenie Izby poselskiej).

*t* Wiedeń, 22 lutego, i Kor. Gazety 
Lwowskiej). Prezes S m o l k a  zagaja posie
dzenie o godź. I I  min. 10.

Od rządu wniesiono projekt ustawy z 
przepisami dla prywatnych zakładów lom
bardowych (procederu zastawniczego).

Poseł S c h m i d t '  i towarzysze wno
szą interpelację do ministra rolniclwa, do
pytującą się, w jakiem stadyum znajdują się 
dochodzenia i wstępne prace rządowe co do 
budowli kanału łączącego Dunaj z Odrą i 
czy rząd myśli ile możności przed Wielka
nocą jeszcze wnieść do Izby właściwy pro
jekt.

Pos. S c h ó n e r e r  zapytuje przewod
niczącego parlamentarnej komisyi śledczej 
do sprawy „Kamiński contra Schwarz1*, czy 
komisya wkrótce i czy w ogóle zda sprawę 
Izbie, słuszność zapytania swego motywując 
tem, że już rok minął od ukonstytuowania 
się komisyi, a najwięcej wpływowe dzienniki 
są podobne przekupione, żeby nic o sprawie 
nie donosiły.

Pos. Henryk C l a m  - M a r t i n i t z ,  jako 
przewodniczący rzeczonej komisyi, odpowiada: 
Krótko przed Bożem Narodzeniem rząd wniósł 
do komisyi materyał informacyjny, odnoszą
cy się do śledztwa karnego w sądzie i do 
śledztwa dyscyplinarnego w ministerstwie 
handlu. Akta te przekazała komisya referen
towi swemu, który na tej podstawie w sty- 
ezniu spisał swoje sprawozdanie. Ale oprócz 
referenta ustanowiła była komisya jeszcze 
koreferenta, więc i temu następnie akta te 
oddano. Odtąd nieraz nalegałem na korefe
renta. aby spisał swoje sprawozdanie; był 
jednak zbyt zatrudniony innemi pracami par- 
lamentarnemi. Upewniam jednak, że nam 
wszystkim zależy na doprowadzeniu tej spra
wy do końca. Ze komisya zda Izbie sprawę, 
rozumie się samo przez się. Kiedy ? — tego 
dziś jeszcze powiedzieć nie mogę. Skoro tylko 
koreferent wniesie sprawozdanie, zwołam ko
misyę na posiedzenie, a wtedy i zakończe
nie sprawy będzie niedalekie.

Jzba przystępuje do porządku dziennego.
W  pierwszein czytaniu konwencyi han

dlowej z Francją pos. Ś m a r z e w s k i  wnosi, 
aby przystąpiono natychmiast d o  d r u g ie g o  
czytania dla pilności sprawy. —  Wniosek 
przyjęto.



Rozpoczyna się więc zaraz dyskusya, w 
której pierwszy zabiera głos pos. S o c h o r ,  
który zaznacza trudność zawierania dziś kon- 
Wencyj handlowych, podczas gdy przed 15 
i 10 laty była to jeszcze rzecz łatwa. Zmie
niły się z gruntu poglądy ludów na stosun
ki handlowe, tak, że terminologia dawna dziś 
zaledwie już da się zastosować. Porównanie 
traktatów handlowych z r. 1866 z teraźniej- 
szemi dowodzi owej zmiany poglądów. Da- 
Wniei też rząd uważał rozszerzenie stosun
ków handlowych za bardzo ważne, a potem 
ważność ta coraz więcej malała Zgodnie z 
tem treść konwencyj handlowych staje się 
coraz chudszą. Możnaby więc niniejszą tak
że konweneyę poddać obszernej krytyce ; ale 
ze względu na nagłość sprawy nie pozosta
je  nic innego, jak głosować za konwencyą 
lak, jak jest, aby nie pozostać bez wszel
kich już gwarancyj traktatowych.

Pos. C h l u m e c k y  zastrzega się prze
ciw możliwemu|utworzeniu precedensu z trakto
wania sprawy tej jako nagłej, a więc z po
zbawienia Izby sposobności do wypowiedze
nia krytyki i do sprowadzenia zmian w kon- 
Wencyi. Mówca nie widzi w niej nic korzy
stnego dla Austryi, ani też niczego, coby 
odpowiadało faktycznym w Austryi okolicz
nościom. Austrya ponosi ofiarę materyalną i 
moralną; konwencyą bowiem zastrzega na 
rzecz Francyi zupełną swobodę akcyi han
dlowo - politycznej, gdy tymczasem Austrya 
jest zupełnie związana. Ubolewa przeto, że 
rząd, prawdopodobnie zniewolony okoliczno
ściami, dał wymusić na sobie taki warunek. 
Mówca czuje się zaniepokojonym formą ar
tykułu IV konwencyi, który daje Francyi 
prawo w razie chorób bydlęcych zamknąć 
granicę dla dowozu bydła i skopów z Au
stryi. Artykuł ten może doprowadzić do nad
użyć, których prawdopodobieństwo okaże się 
tem większem, gdy się zważy, że Francyaw 
ogóle niechętnie przystała na dowóz bydła i 
skopów z Austryi, a panuje tam nadto prąd 
agraryjny, który może wywrzeć wpływ na 
rząd francuski w duchu niekorzystnego dla 
Austryi wykonywania artykułu IV. Mówca 
oświadcza, że tylko wobec konieczności u- 
trzymania jakichkolwiek stosunków handlo
wych z Francyą, których zerwanie byłoby z 
stanowiska rolników i przemysłowców au- 
stryackich zbyt ważną decyzą, żeby na nia 
w jednej chwili zdobyć się można, głosować 
będzie za zatwierdzeniem konwencyi.

Pos. S c h w e g e l  zwraca uwagę że 
konwencyą odnosi się tylko do austro-wę
gierskiego terytoryum handlowo-celnego, nie 
mówi zaś o krajach przyłączonych do tego* 
terytoryum (Bośnii i Hercegowinie), Inter- 
pretacya, wykluczająca te kraje z pod kon
wencyi miałaby tam więcej pozoru za sobą, 
ile że traktat handlowy z Niemcami wyraź' 
nie mówi, że rozciąga się na wszystkie ob
szary i kraje połączone z austro-węgierskie® 
terytoryum handlowo-celnem. Nie chcąc prze
szkadzać zatwierdzeniu konwencyi już dziś, 
mówca wnosi tylko rezolucję następującą- 
i> Wzywa się rząd, aby zawarł z rządem fraH" 
cuskim umowę dodatkową, postanawiający 
że konwencyą niniejsza odnosi się także do 
krajów, które bądź już należą, bądź należeć 
nędą do handlowo - celnych terytoryów obu 
stron kontraktujących" {Brawo, brawo, z 
viicy),

Rezolucya ta zyskuje dostateczne p ° ‘ 
Parcie.

Minister handlu bar. P i n o : Konwen- 
cJa niniejsza przedstawia się jako przedłu
żenie konwencyi z r. 1881, w której nie ma
Wzmianki o obszarach i krajach połączonycn 
2 austro-węgierskiem terytoryum handlowo- 
cłow em ; wymienione jest w niej tylko au- 
stro-węgierskie terytoryum celne w ogólno
ści przez które rozumie się wszystko, co te- 
tytoryum obejmuje. Tak samo rozumie się 
a°wa konwencyą handlowa, a mojem zda
niem wcale nie potrzeba a n i dodatku , ani
zmiany. Dotychczas uczestniczyły w konwen
c ji  wszystkie kraje należące do austro-węgnr
^iego terytoryum celnego; między niemi
tfiż k s ię s tw o  Liechtenstein, choć to jest księ-
stwo udzielne. Tak i nadal będzie. Ma się
tu na myśli całe austro-węgierskie teryto-
ryum celne, a więc mojem zdaniem nie po
r ę b a  już niczego-więcej Co do wywodow 
P°s. Chlumeckiego o swobodnej akcyi tran- 
Cuskiej pozwolę sobie nadmienić że swobo
da ta nie jest tak wielka, jak się zdaje 
^raneya pozawierała traktaty z pięcioma 
ezJ sześcioma państwami, którerai to trakta- 
tami pod względem mnóstwa artykułów han-

projektem'ustawy o "przejęciu kolei imienia 
cesarza Franciszka Józefa, koleji imienia 
arcyksięcia Rudolfa i kolei Vorarlberskiej 
na skarb. —  Nikt głosu n-e zabiera. Uchwa
lono ustawę w drugiem i zaraz w trzeciem 
czytaniu.

rdzie dalej drugie czytanie projektu o 
koncesyonowaniu drogi żelaznej z Fehrin- 
gu do Fiirsteufeldu (w Styryi). Komisya wnosi 
przyjąć projekt, wedle którego skarb do 
kosztów budowli (1,055.000 zł.) ma przy
czynić się kwotą 125.000 zł.

P os . R u s s  wynurza zadowolenie, że 
nowa kolej dostaje się krajowi alpejskiemu 

warunki budowli komunikacyjnych 
”  w krajach północnychgdzie

mniej są korzystne mz .
Przemawiając za popieraniem budowli dróg 
żelaznych najniższego rzędu, mówca zapy
tuje ministra handlu, czy nie zechciałby 
wnieść do Izby projektu w tej sprawie, i to 
w czasie takim, żeby Izba mogła poświęcić
się projektowi z całą uwagą.

Minister handlu bar. P in  o : Mogę 
upewnić pos. Russa, że rząd jaknajpilniej 
zajmuje się wypracowaniem takiego projektu, 
a raczej ma już projekt gotowy, tylko musi 
naradzić się jeszcze nad nim ponownie. 
Rząd wniesie go, gdy Izba będzie mogła 
przeobradować go bez przerwy w udzielaniu
n o w y ch  koncesyj {Brawo !).

Poczem przyjęto projekt w drugiem i
zaraz w trzeciem czytaniu.

Bez dyskusji uchwalono w drugiem i
trzeciem czytaniu projekt ustawy o konce- 
svon ow a n iu  kolei lokalnej z Asch do Eoss- 
bach w Czechach Wedle niej skarb ma 
p rzy cz y n ić  się do kosztów budowli (620,000 
zł.) kwotą 280.000 zł.

Następuje pierwsze czytanie stawione
go już dnia 23 stycznia r. z. z łona Izby 
wniosku o zmianę §. 325 procedury karnej 
z r. 1673 w tym duchu, by przewodniczą- 
cy rozprawie sędzia na zakończenie rozpra
wy objaśniał sędziów przysięgłych tylko o 
przepisach ustaw karnych, a nie zapuszczał 
się w wywody o treści samejże roz
prawy- .pos J a ą u e s ,  Jako wnioskodawca, za
biera g ł°s na uzasadnienie wniosku: Wnio
sek urój zmierza do ustalenia instytucyi sa
dów przysięgłych. Wobec rozporządzenia 

--•.^oJicAcrd czvnność tych sądów w Wie- 
wobec rozporządzenia,

rolniczego należy (fundus instruc/us), nie 
może być przedmiotem egzekucyi mobilar- 
nej. Podział gruntu w celach egzekucyi jest 
niedozwolony. Artykuł II mówi o normach 
szacunku gruntów. Artykuł III żąda, aby 
dwa tylko były terminy subhastacyjne 
i aby na drugim nie można przybijać niżej 
połowy wartości szacunkowej. Artykuł IV 
daje gminie prawo w dwa tygodnie po liey- 
cytacyi nabyć subhastowany grunt za naj
wyższą cenę licytacyjną. Artykuł V zobowią
zuje wierzyciela do przejęcia gruntu za połowę 
ceny szacunkowej, jeżeli licytacya nie doj
dzie do połowy; ale i tu gmina ma pierw
szeństwo.

Koniec posiedzenia o godz. 2 1/*. —  Na
stępne za tydzień.

-o
dniu i Korm-nburgu, 
jjtdre w każdem inuem państwie byłoby 
poprostu niepodobieństwem, bo powstałaby 
przeciw niemu ludność cała jak jeden mąż, 
wniosek mój staje się tylko tem więcej u- 
zasadnionym. W świecie prawniczym po
wszechne jest przekonanie, że angielskie u- 
stawodawstwo o sądach przysięgłych jest 
najwłaściwsze i najlepszą daje rękojmię na
leżytego sądownictwa karnego, gdy tymcza
sem ustawa austryacka jest mixtum compo- 
situm z przepisów angielskich i francuskich. 
Przepis austryacki o streszczeniu rozprawy 
przez przewodniczącego jest zbyteczny, n ie
właściwy a nawet niebezpieczny. Jest zby
teczny, bo sędziowie przysięgi* słuchali ca
łej rozprawy, więc streszczenia nie potrze
b a ;  jest niewłaściwy, bo streszczenie prze
wodniczącego może tylko alterować wraże
nie, które przysięgli z rozprawy samej od- 
nieśli; jest niewłaściwy dla tego także, iż
wymaga od przewodniczącego zupełnej objek- 

• nawet naj-

W Izbie panów, jak donosi W. Abend- 
post, pracują obe-me rożne kom isje. W so
botę zebrała się prawni,-zo-polityczna komi
sja  celem przedyskutowania przyjętego przez 
Izbę deputowanych przedłożenia 0 stauie 
wyjątkowym. Dzisiaj obradują kom isje: skar
bowa i budżetowa Pierwsza, nad uchwało 
nem przez Izbę deputowanych przedłoże
niem o uwolnieniu od należytości skarbo
wych fundacyi humanitarnych, powołanych 
do życia z okoliczności narodzin Naid Ar- 
cyksiężniczki E lżbiety, budżetowa zaś nad 
przedł żeniem o przyczynieniu się państwa 
do kosztów uregulowania Drawy w Kuryn- 
tyi. Najbliższe posiedzenie Izby panów -od
będzie się prawdopodobnie w połowie bieżą
cego tygodnia, a na niem ma być załatwio
ną pomiędzy innemi konwencyą handlowa 
z Francyą.

Komisya dla u r e g u l o w a n i a  kon- 
g r u y  odbyła posiedzenie pod przewodnic
twem hrabiego Ryszarda Clam-Martinitza i 
w obecności p. ministra wyznań i oświaty 
Niin przystąpiła komisya do dyskusyi nad sze- 
matem, to jest do przedmiotu, przy którym 
zatrzymały się zeszłoroczne obrady zapyty
wano się pana ministra, jakie zajmuje rząd 
stanowisko wobec tego szematu , a p Jire- 
czek podniósł, że czas już najwyższy przy
stąpić do ostatecznego załatwienia poruczo- 
nej komisyi pracy.

Przewodniczący poddał następnie pod 
obrady pojedyncze grupy szematu. Pierwszą 
grupę stanowi Niższa Austrya z Wiedniem; 
drugą : Czechy , Morawa, Szląsk i Wyższa 
Austrya; trzecią: Styrya, Karyntya, Kraina, 
Salcburg, Tyrol iVorarlberg: czwartą .-Istrya, 
Tryest wraz z okręgiem, Gr -rycyn, Gradiska, 
i Bukowina; p i ą t ą  g r u p ę  G a l i c y a, Ta. 
taj rozłożono płace w sposób następujący: 
We Lwowie i- Krakowie samodzielni dusz
pasterze po 1000 zł., pomocnicy ich po 400 
zł. W miastach mając ch przeszło 10.000

- pod w z g lę d u  .. _ 
t l0Wjch jest aż do r. 892 związana, aż do 

roku przeto nie będzie rnoęła z swo- 
t °, J swej skorzystać zbytecznie A ztąd 
A  nie t«k smutna to sprawa dla na-', żc 
. ^śniliśmy nieco nasza swobodę akcyi han- j 

owo politycznej, a to tylko moralnie, skoro 
^ do czasu odnowienia naszego związku 

^dlow o-celnego z Wągrami nie możemy i 
Usjf Przedsiębrać żadnych zmian w naszem 

awod wstwie celnem.
ton ^ osowaaiu jednomyślniezatwierdzono
lUc^ n c y ą  handlową z Francyą; ale i rezo- 
sów^ ^chwegla przyjęto większością gło-

Następuje dyskusya szczegółowa nad
„Gazeta Lwowska* z dnia 25 lutego 1884.

tywności, na jaką mimo woli 
sumienniejszy sędzia się w -  z<* ę ^  
jest niebezpieczny, bo sędzia, m j J  ^
w dzień sprawę z złoczyńcami. , . .
czasem z góry uprzedzonym wz" l l  . 
dego o M .fo w L .g o , a 
dzy mm a publicznym oskarż;y>116 1 t :e
solidarność; jego streszczenie }' Prze
ślę dla obźałowanego n.i e b e z p l 6 C ograni 
wodniczący sędzia powmien p m  S 
czyc się na pouczeniu p rzy s ię g li“  * ie 
pisach ustaw karnych, które ^  pouczenie
powinno być zaprotokołowane, g^osób
obrońcy nawet stenograficzne. W 
zażalenie nieważności, które dziś pra 
le nie da się przeprowadzić, uzyska P‘ .g 0 
W Holandyi i Belgii zniesiono p p 
streszczeniu rozprawy; we Frane?b' „ w
stworzyła ten przepis, także go z, 
r. 1881, postanawiając, że przew -
powinien tylko przypomnieć przysięg'G 
bowiązki. W Niemczech prawnicy taKze 
świadczyli się już za zniesieniem. .
prosi, aby przekazano wniosek jego ot
karno-prawniczej.

Izba w tym ducha uchwala. 0inłl„ 
Następnie bez dyskusyi « ch" al2!“  

projekt o sądownictwie konsularnem 
nisie (sprawozdawca pos. Z a t o r s k i )  w 
giein i trzeciem czytaniu; tak samo pr°.le 
o zniesieniu ustawy o wagach i miaracn 
(sprawozdawca pos. S o c h o r )  w tymi duenu, 
by trzy dziesiąte litra stanowiły legalnie 
u/.naną miarę.

Ńakoniec bez dyskusyi zatwierdzono 
wybory pp. Brennera, B i l i ń s k i e g o ,  tiu - 
l i mk i ,  Bohatego, Ł o z i ń s k i e g o , !  Z a p a 
ł ó w  i cza,  Hellera i Nudhernego.

Pos. L i e n b a c h e r  wnosi projekt u- 
stawy o sposobie egzekwowania wierzytel
ności na gruntach. Treść projektu jest na
stępująca: Artykuł I. Co do gospodarstwa

mieszkańców , dalej w Podgórzu (pod Kra 
kowem) i Białe: samodzielni duszpasterze 
po 700 zł., pomocnicy po 350 zł.; w mia
stach i miasteczkach , liczących więcej niż 
5000 mieszkam-ów, tudzież w znaczniejszych 
miejscach kąpielowych: sam odzieln i dusz
pasterze po 600 zł., pomocnicy P° A  z ł . ; 
we wszystkich innych miejscowościach pier
wsi po 500 zł., drudzy po 250 zł- 1 rzy tej 
grupie, jak pisze Yaterland, członkowie le
wicy zaatakowali ponownie rząd, aby okre
ślił swoje stanowisko co do całeg01 szematu 
twierdząc przytem, iż w sprawie tej popie
rali zawrsze rząd i będą go popierać  s ' oro
się dowiedzą o jego z a p a t r y w a n i a c h .

P. minister C o n r a d  odparł, ‘ z me 
chce powstrzymywać dalszych obrad, ma on 
wprawdzie pewne skrupuły, jakie nasuwają 
się mimowoli, ze względu na położenie 
nansowe, nie może jednak złożyć stanow
czego oświadczenia; wolałby wpfaw, Zi ea /  
komisya przyjęła za podstawę obrad Pr7,e. 
łożenie rządowe, jeśli jednak komisya 
będzie się domagała naraz znaczniejszym o
fiar finansowych, rząd nie zajmie i wo ec
tego przedłożenia nieprzyjaznego stanowi
ska. Na to odezwali się członkowie lewicy, 
że z powodu, iż rząd nie złożył stanowcze
go oświadczenia, nie mogą brac udziału w 
dalszych obradach komisyi. Po tem oświad
czeniu opozycyjni posłowie lewicy opuścili 
salę obrad. Pozycye g r u p y  p i ą t e j  tak sa
mo jak i grup poprzednich, tudzież grupy 
szóstej (Dalm acja) przyjęła boro ŝr; a ;^  ruÂ

10 latach aż do 20 lat w stosunku do kon- 
gruy 345 aż do 400 złr., po 20 do 30 lat 
służby 390 do 500 złr., po 30 do 40 lat 
415 do 550 złr., po nad 40 lat 6łużby 440 
do 600 złr. Pomocnicy otrzymują w stosun
ku lat służby 225, 250, 275 i 300 zł.

Komisya postanowiła w końcu, iż u- 
stawa ma wejść w życie dnia 1 stycznia 
1885 r. ___________

Na piątkowem posiedzeniu k o m i s y i  
b u d ż e t o w e j  I z b y  d e p u t o w a n y c h  
dep. Tonkli referował najpierw o rozdziale 
^sól" i zapytywał się co się stało z uchwa
loną w r. 1883 rezolucya, która wzywała 
rząd, aby: 1) przeprowadził z rządem wę
gierskim rokowania, w sprawie zniesienia 
ceny soli i o skutku tych rokowań zawiado
mił Izbę deputowanych; 2) porozumiał się 
z rządem węgierskim w celu zaprowadzenia 
na nowo wyrobu soli bydlęcej. P. minister 
skarbu dr. D u n a j e w s k i  odparł, iż co się 
tyczy pierwszej części rezolucyi, to przed u- 
pływem zawartego związku celnego i han
dlowego nie da się nic zrobić, i dlatego nie 
może dać dalszych w tej mierze wyjaśnień. 
Co się zaś tyczy drugiej części rezolucyi, 
to przedsięwzięto właśnie praktyczne do
świadczenia z solą bydlęcą, mianowicie z 
tak zwanemi kamieniami do lizania {Leck- 
stein). Według recept nadesłanych z różnych 
stron, a to w skutek konkursu rozpisanego 
przez ministerstwo handlu, wyrobiono w 
Wieliczce i Ebensee wielką liczbę takich ka
mieni i przesłano je  do zaopiniowania 30 
Towarzystwom gospodarczym i znakomitszym 
gospodarzom w krajach koronnych. Po na
desłaniu opinii, złożona w tym celu komi
sya wyda orzeczenie o nadesłanych jej pro
jektach konkurencyjnych, poczem sprawa za
prowadzenia na nowo wyrobu i sprzedaży 
soli bydlęcej zostanie załatwioną przez rzą
dy obydwóch połów monarchii. Komisya 
przystąpiła następnie do obrad nad rozdzia
łem: „koleje państwowe". Naprzód przyjęto 
ustawę o podwyższeniu kosztów budowy ko
lei arulańskiej, przyczem p. minister handlu 
dał wyjaśnienia o robotach, które najpóźniej 
w październiku roku 1885 zostaną zupełnie 
wykończone, a kolej będzie oddaną na pu
bliczny użytek. Na budowę g a l i c y j s k i e j  
k o l e i  t r a n s w e r s a l n e j  przeznaczono
11.450.000 złr , a na od  n o g i t e j  k o l e i
8.050.000 złr., a przeto o 200.000 J Ł  mniej 
niż żądało przedłożenie rządowe. Potrzeby i 
pokrycia innych koleji, pomiędzy temi tar
nowsko - leluchowskiej i nadniestrzańskiej 
przyjęto zgodnie z preliminarzem rządowym. 
Przy tej sposobności podniósł dep. Heils- 
berg nieodzowną potrzebę elektrycznego o- 
świetlenia lokomotyw i wezwał rząd, aby 
jak najprędzej zaprowadził takie oświetlenie. 
Szef sekcyi C z e d i k  oświadczył, iż rząd 
gorliwie zajmuje się tą sprawą, i że główne 
trudności stojące na przeszkodzie urzeczy
wistnieniu projektu, należy przypisać znacz
nym kosztom. Rząd pragnie zaprowadzić 
elektryczne oświetlenie przedewszystkiem na 
kolejach drugorzędnych, gdzie personal stra
żników kolejowych częstokroć nie wystarcza 
do rozwinięcia należytej czujnoścj. Obok tego 
nie zaniedba wziąć pod rozwagę tej sprawy o 
ile się to tyczy kolei głównych.

wniosków podkomisyi. Komisya przyjęła ró
wnież wniosek o pracach prowizorów, tu
dzież tabele co do płac defieyentów.

w niosek o płacach prowizorów' brzmi: 
„Prowizorowie wakujących prebend otrzy
mają płacę z funduszu religijnego. Takowa 
ma być wymierzouą odpowiednio do w yso
kości kongruy przypadającej na odnośną pre- 
bendę i wynosi przy prebendaeh do wyso
kości 500 złr. kongrua 30 złr., przy pre 
bpndach do wysokości 600 złr. kongrua 40 
złr., przy prebendaeh od 700 do 900 złr. 
kongrua 50 złr., a przy prebendaeh po nad 
1000 złr. kongrua 60 złr. miesięcznie."

Przyjęta co do płac defieyentów tabel- 
la przyjmuje.- przy wymiarze płac jako pod
stawę lata służby i wysokość kongruy. I tak, 

i po 10 latach otrzymuje samodzielny duszpa- 
1 sterz (bez względu na kongruę) 300 złr., po

SPRAWY ZAGRAIICZUE
(Z  P e te rsb u rg a ).

Do Polit. Corr. donoszą, że utworzenie 
tak zwanej „najwyższej rady" dla stłumienia 
ruchu rewolucyjnego, jest już obecnie rzeczą 
postanowioną. Pierwsze jej posiedzenie ma 
się odbyć ł6  lutego (10 marca) a przypu
szczają, że car weźmie osobiście udział w 
obradach. Członkami jej zostaną mianowani 
pomiędzy innymi naczelnik żandarmeryi Or- 
żewski, naczelnik carskiej „ochrony" Czere-
win, szef departamentu policyi państwowej 
Plehwe, inimster spraw wewnętrznych hr 
Tołstoj, minister sprawiedliwości, Nabokow, 
minister oświaty Delianow i nadprokurator 
synodu Pobiedonoscew.

Dalej zaś piszą do przytoczonego or
ganu: Co do nagłej śmiercu członka rady 
państwa Kowalewskiego krążą w kołach naj
wyższych najrozmaitsze wieści. Car poruczył 
niedawno Kowalewskiemu śledztwo w spra
wie komisyi dla przyjmowania próśb, gdyż 
monarcha otrzymał doniesienia, które wielce 
obciążały niektórych członków tej komisyi. 
Kowalewski zabrał się z całą energią* do 
rozwiązania poruczonego mu zadania i zaża- 
dał aby przedłożono mu bezzwłocznie wszy 
stkie dokumenta za pomocą których spodzie
wał się rozświecić wiele “ ciemnych spraw. 
W  kilku godzin potem zmarł nagle. Po
wszechnie przypuszczają, że został otrutym.

Dzienniki petersburskie donoszą, że de- 
putacya, która ma jutro przybyć do Ber
lina, aby w imieniu cara złożyć cesarzowi 
Wilhelmowi życzenia z powodu 70 rocznicy 
mianowania go kawalerem św. Jerzego skła
dać się będzie: z w. księcia Michała Miko-



łajewicza, generał-adjutanta Hurki, dowódcy 
korpusu gwardyi hr. Szuwałowa, dowódcy 
jednego z pułków gwardyi, oraz deputaeyi 
pułku kałuskiego, którego szefem jest od 
bardzo dawna cesarz Wilhelm.

Według obiegających wieści, generał- 
gubernatorem turkiestańskim ma być mia
nowany szef sztabu wojsk gwardyi peters
burskiego okręgu wojennego, generał-adju- 
tant Rosenbach.

K R O I I K A
== Nąjj. Pan raczył najmiłościwiej 

udzielić ze Swej prywatnej szkatuły gr. kat. 
komitetowi parafialnemu w Chyrowie, w powie
cie staromiejskim, na restauracyę cerkwi zapo
mogi w kwocie 150 zł.

—  Mianowania w e. k. armii. Ma
jor pułku pieszego nr. 20 Maksymilian Adler- 
Adlerschwung, na podstawie superarbitru, jako 
czasowo niezdatny do służby czynnej, otrzymał 
urlop jednoroczny.

Kapelmistrz pułku pieszego nr. 10 Józef 
Strebinger, w uznaniu długoletniej i skutecznej 
służby otrzymał złoty krzyż zasługi.

—  Pułkownik A dolf K irsch , ko
mendant pułku pieszego nr. 56, wyniesiony zo
stał w stan szlachecki.

—  Komitet obywatelski dla przy
jęcia delegatów Kółek rolniczych uchwalił na 
sobotniem III posiedzeniu szczegółowy program 
zjazdu walnego (patrz niżej!). Urządzenie dwóch 
skromnych obiadów w sali kasyna mieszczań
skiego, poruczając tę sprawę gospodarzowi ka
syna p. Niedzielskiemu i dobranemu przezeń 
komitetowi obiadowemu (zarząd kapeli Harmo
nia oświadczył się z bezpłatnem użyczeniem 
muzyki), zaś dostarczenie śniadań i wieczerzy 
dla włościan, którzy gdzieindziej takowych nie 
otrzymają, oddać restauratorowi stowarzyszenia 
Skała, które to towarzystwo z niezwykłą go
ścinnością i ochotą pospiesza komitetowi na 
każdym kroku z pomocą. Następnie postano
wiono ogłosić publiczną odezwę do obywateli 
Lwowa w sprawie tego zjazdu (patrz niżej!), 
utworzyć stałe biuro kwaterunkowe w lokalu 
Sokoła (w Rynku), wreszcie zaprosić dyrekcyę 
szkoły rolniczej, grono pp. profesorów i uczniów 
w Dublanach do podjęcia przybyłych tam na 
wycieczkę naukową gości. — Z dalszą ofiarno
ścią obywatelską pospieszyły dyrekcye galic. 
banku kredytowego i gal. banku hipotecznego 
(po 100 zł.) i kilka osób prywatnych. Następne 
IV posiedzenie pełnego komitetu obywatelskiego 
odbędzie się we wtorek, dnia 26 b. m., w sali 
gal. towarzystwa gospodarskiego o godzinie 6 
wieczorem.

Program I  zjazdu walnego delega
tów Kółek rolniczych we Lwowie. Dnia 3 marca, 
w poniedziałek: Przyjęcie na dworcach kolei i 
rozlokowanie gości po kwaterach. Dnia 4 marca, 
we wtorek O godzinie 9 rano nabożeństwo u 
OO. Dominikanów i w cerkwi Wołoskiej; od 
godziny 11— 2 pierwsze posiedzenie z uroezy- 
stem powitaniem zjazdu w sali ratuszowej, na
stępnie obiad wspólny w kasynie mieszczańskiem. 
Po południu II posiedzenie z odczytami i wy
kładami, wieczorem o godzinie 7 przedstawienie 
w teatrze Skarbka Odsiecz Wiednia przez Ra
packiego Dnia 5 marca, we środę; zwiedzanie 
osobliwości i muzeów miasta do godziny 10, 
następnie od 10— 2 godziny III posiedzenie, 
potem obiad wspólny w kasynie mieszczańskiem; 
po południu od 3— 6 ostatnie posiedzenie, wie
czorem o 7 godzinie przedstawienie amatorskie 
w stow. Skała: operetki ludowej Łobzowianie 
i jednoaktowego dramatu p. Urbańskiego Z  dni 
głodu, produkeye muzyczne, chóralne, żywe 
obrazy i t. d. Dnia 6 marca, we czwartek, nau
kowa wycieczka do Dublan. Niektóre bliższe 
szczegóły powyższego programu podane będą 
później.

O dezwa do obywateli miasta Lwowa. 
Komitet obywatelski, utworzony celem rozmie
szczenia i podjęcia delegatów i członków To
warzystwa Kółek rolniczych, którzy w liczbie 
około 300 osób przybędą do naszego miasta na 
cztery dni (od 3 — 6 marca b. r.j na I walne 
Zgromadzenie, odzywa się niniejszem do oby
watelskiego poczucia mieszkańców Lwowa, pro
sząc ich o czynny i chętny współudział w przy
jęciu gości z całego kraju. Pomimo usilnych 
starań komitetu, braknie jeszcze pomieszczenia 
dla dwustu prawie osób różnego stanu, szcze
gólnie zaś dla stu włościan-delegatów, których 
powinniśmy bezpłatnie w naszem gronie pomie
ścić i ugościć. Jeśliby tylko zamożniejsi wła
ściciele domów i majętniejsi obywatele stolicy na
szej przyjąć raczyli do swego mieszkania po je
dnym gościu (czyto ze stanu inteligencyi urzę
dniczej, adwokatów, ofieyalistów, nauczycieli itp., 
lub też z włościan), wielce trudna praca ko
mitetu zostałaby pomyślnie urzeczywistnioną. 
W tej mierze liczymy na znaną gościnność 
Lwowian, którzy zawsze pospieszali z ofiarno
ścią, gdzie tego sprawa publiczna wymagała. 
A instytucya Kółek rolniczych, przeniesiona 
szczęśliwie do nas z Wielkopolski, tak pięknie i 
szeroko pośród ludu wiejskiego się rozwija, tak 
doniosłe posiada znaczenie dla oświaty, rolni

ctwa i dobrobytu naszych ziemian, że zjednała 
sobie już uznanie ogółu. Nie wątpimy przeto o 
pomyślnym skutku niniejszej odezwy. Obywatele 
stolicy nie pozwolą na to, żeby goście nasi 
mieszkać i żywić się musieli po hotelach i ubo
cznych lokalach!... Wszelkie zgłoszenia ustue 
lub pisemne w sprawie użyczonego na powyż
szy cel mieszkania, utrzymania i przyjęcia, albo 
natomiast innych sposobów do spełnienia tego 
obowiązku oby watelskiego, przyjmuje się w b i u 
r ze  k w a t e r u n k o w e m  Komitetu, w lokalu 
Sokoła (w rynku 1. 25 parter).

We Lwowie dnia 24 lutego 1884. 
Bolesław A u g u s t y n o w i c z ,  prezes Zarządu 
centralnego „Kółek rolniczych11. Dr. Gustaw 
R o s z k o w s k i ,  przewodniczący Komitu obyw. 
Marceli T u r k a w s k i ,  sekretarz Komitetu oby

watelskiego.
— Najnowsze wydawnictwa gospodar

sko - ekonomiczne (księgarni G ubrynowicza i 
Schmidta). W sprawie banku włościańskiego 
Pro bono publico. — Dr. Orlecki K. Ochrona 
własności polnej. Według spostrzeżeń przy za
stosowaniu w praktyce ustawy z dnia 17 lipca 
1876 r. — Kretowicz P., lekarz weterynaryi. 
Kucie koni z 40 rycinami w tekście.— Budżet 
krajowy w r. 1884, napisał dr. Br. Łoziński.

—  Repertoar teatralny. Dziś, w po
niedziałek, 25 b. m , po raz trzeci Górą nasi 
komedya w 5 aktach Zalewskiego. We wtorek, 
26 b. m., Krakowiacy i Górale opez'a narodowa 
w 3 aktach J. N. Kamińskiego, muzyka Karola 
Kurpińskiego. We środę, 27 b. m. po raz drugi 
Postrzelony komedya w 4 aktach Konrada. We 
czwartek, 28 b. m., Faust opera w 5 aktach 
Gounoda. Pierwszy występ panny Pauliny Ros
sini, primadonny opery włoskiej. W piątek, 29 
b. m., po raz pierwszy Na obcej ziemi, obraz 
dramatyczny w 4 aktach Wł. Dunina W so
botę, 1 marca, Hugenoci, opera w 5 aktach 
Mayerbera. Pierwszy gościnny występ pana 
F. Broulika, pierwszego tenora nadwornej opery 
w Wiedniu, w partyi Raula, i drugi występ p. 
Rossini w partyi Walentyny.

—  W  kasynie miejsklcm odbędzie się 
jutro, we wtorek, piąty i ostatui wieczorek 
z tańcami. Lista otwarta. Początek o godzinie 8, 
koniec po półuocy. Panie w strojach wieczor- 
kowych, panowie w balowych.

Samobójstwo. Włościanin ze Skni- 
łówka, Dmytro Gawaiewicz, liczący lat 27, żo
naty, wczoraj rzucił się przez okno z drugiego pię
tra w gmachu szpitala „Hofwańskiego11 przy 
ulicy Łyczakowskiej, gdzie pozostawał w ku- 
racyi, a upadłszy na chodnik, zabił się na 
miejscu.

Okradzenie k a s y  depozytow ej.
W nocy na l9go b. m. niewyślelzeni jeszcze 
złoczyńcy, przystawili dwie powiązane z sobą 
drabiny do okna pierwszego piętra budynku 
kameralnego w Niepołomicach, w którym sąd 
miejscowy się mieści, wyrąbali okna wewnę
trzne i zewnętrzne wybili szyby, dwie kwa
terki z okien wyjęli i dostali się w ten s po - 
sób do przedsionka, biura sądowe rozdzielają 
cego, w którym znajduje się mała sklepiona u 
bikacya z okienkiem okratowanem i żelazną o- 
kienuicą zamkniętem, gdzie umieszczona była 
kasa depozytowa. Kasa ta, skrzynia żelazna, 
opatrzona była w dwie kłódki i zamek o kilku 
zasuwach. Sprawcy kradzieży wyłamali zapo
mogą przyniesionych z sobą silnych narzędzi 
grube drzwi żelazne, wpuszczone w ramę ka
mienną, przyezem nie naruszyli wcale podwój
nych zamków u drzwi, a dostawszy się do 
wnętrza, oderwali ogniwa dwóch wielkich, sil
nych kłódek, poezem nie mogąc widocznie o- 
tworzyc zamku, zrzucili ją z okna na przyległą 
łąkę, a ztamtąd ponieśli o 2009 kroków da
lej, ku lasowi, gdzie ją rozbili i zabrali wszel
kie przechowywane w niej efekta, walory i go
tówkę, wartości ogólnej 16 do 20 tysięcy zł 
totróż sądowy przybywszy nad ranem do budyn
ku tego dla zapalenia w piecach, pierwszy spo
strzegł kradzież; natychmiast też wysłano za 
złoczyńcami żandarmów w pogoń, ,le oprócz 
rozbitej kasy pod lasem, innych śladów tychże 
nie odkryto na razie. W  ogólności kradzież ta 
dokonana została z niezwykłą śmiałością, z gó
ry widocznie była dobrze obmyśloną, a w wy
konaniu jej brała niewątpliwie udział cała ban
da złoczyńców. Energiczne śledztwo jest w 
toku.

—  Zapiski p o licy jn e . Złożono w policyi 
portmonetkę z kwotą 5 zł. 45 ct. nadto pięć świa
dectw służbowych Anny Kuc, i dwa klucze. — 
Przyaresztowano Antoninę Czarkowską i Karola 
Niemca za kradzież mąki z młyna Domsa.

— W  K utach , w sali kasynowej, odbę
dzie się dnia 1 marca, dwudzieste dziewiąte 
zwyczajue walne zebranie towarzystwa prawni
czego, na które wydział członków zaprasza Na 
porządku dziennym: 1. Odczytanie protokołu 
z poprzedniego posiedzenia; 2. Wniosek wy
działu do budżetu na rok 1884. Sprawozdawca 
p. Winiarski; 3. Dyskusja nad kwestyą „czy 
i o ile mogą małoletni bez interwencyi swych 
prawnych zastępców zawierać kontrakty?11. 
Sprawozdawca dr. Wurst; 4 Wybór prezesa 
i wydziału towarzystwa na r. 1884; 5. Wnio
ski pojedyńczych członków i wypadki prakty
czne.

—  O straceniu morderców Majlatha
w Peszcie, doniósł w sobotę telegram; o ostatnich

zaś chwilach skazanych znajdujemy w dziennikach 
peszteńskich następujące szczegóły: Dziś, w pią
tek, o godzinie 7 rano, wobec trybunału kar
nego i bardzo licznego zebrania publiczności, 
odczytano mordercom Majlatha wyrok śmierci i 
znaną rezolucję Monarszą. Akt ten trwał blisko 
godzinę. W końcu przewodniczący trybunału 
miał krótką, ale wzruszającą mowę do skaza
nych i zapowiedział im, że następnego dnia o 
godzinie 7 rano zostaną straceni na szubienicy. 
Bereez pierwszy postąpił ku sędziom i prosił o 
głos. Drżącym głosem rozpoczyna: „Wysoki 
trybunale!11 — między publicznością jednak 
wszczyna się taki zgiełk, że delinkwent nie 
może mówić dalej. —  Prezydent: „Proszę o spo
kój!11 — Berecz: „Proszę o spokój. Wysoki 
trybunale, już przecie wobec sądu zaręczałem, 
że jestem niewinny; mimo to wys. kurya kró
lewska skazała mnie na śmierć. Muszę powie
dzieć, że w niniejszym wyroku znajdują się ta
kie motywa...." Prezydent; „Nie mogę dopuścić 
krytykowania tutaj wyroku wys. kuryi królew
skiej. Mniemałem zrazu, że pan chcesz tylko 
objawić tutaj jakie życzenie swoje i dlatego je
dynie pozwoliłem mówić panu". — Berecz: 
„Ależ świetny trybunale, ja ciągle znajdowałem 
się w więzieniu śledczem i nie miałem dotąd 
żadnej sposobności wyrazić swojego mniemania. 
Chciałem więc dziś to uczynić11. — Prezydent: 
„0  tem nie pozwolę tutaj mówić “ — (do in
spektora więziennego) „proszę wyprowadzić ska
zanych!11 — Straż otacza delinkwentów i po
pycha ich ku drzwiom; Berecz jednak odwraca 
się raz jeszcze i głosem, w którym się przebija 
śmiertelny przestrach, w oła: „Ale proszę, pro
szę mi tylko pozwolić...11 Więcej nie dano mu 
powiedzieć, straż wyprowadziła go pierwszego. 
Za nim postępowali niemo Pitely i Spanga, 
oraz długi orszak dozorców i straży. Na po
dwórzu tymczasem zarządzone już były wszelkie 
przygotowania do przewiezienia skazanych do 
kaźni osobnych. Do każdego z trzech przygoto
wanych fiakrów wsiadł jeden ze skazanych w to
warzystwie księdza i dozorcy. Spanga i Pitely 
płakali, kiedy im zakładano żelaza na ręce, 
Berecz zaś odezwał się do nich: „Łotry, wy 
to zgubiliście mnie niewinnego. Nie myślałem 
nigdy, żeby na Węgrzech nie było sprawiedli
wości." — Sponka odrzekł na to: „Milcz, ty 
psie, to ty właśnie wyciągnąłeś nas na szubie
nicę!11 Więzieni# było w formalnem oblężeniu, 
a dwunastu konnych polieyantów niemałe miało 
zadanie utrzymać porządek wśród wzburzonych 
tłumów, zwłaszcza w chwili, kiedy fiakry wy
jeżdżały z bramy. Siostra Berecza, która znaj
dowała się w tłumie, omdlała na widok brata 
w fiakrze. Przez cały dzień policya musiała za
pobiegać nieporządkom, a wieczorem na ulicy 
ICerepeszeńskioj, gdy tłum wybił kilka szyb i 
zgruchotał 8 kandelabrów gazowych, musiała 
dla rozproszenia ekscedentów użyć broni, przy- 
czem padł nawet strzał jeden. Nikt jednak nie 
został raniony.

— Fabrykacya papieru. Według naj
nowszych zestawień statystycznych ogólna pro- 
dukeya papieru na ziemi wynosiła w ostatnim 
roku okrągło tysiąc milionów kilo, a olbrzymia 
ta ilość papieru dostarczona została przez *.965 
fabryk. Połowa całej tej ilości spotrzebowana 
została na cele drukarskie, mianowicie 300 mi
lionów kilo na odbijanie dzienników, a 200 na 
odbijanie książek. Dalej 100 milionów kilo pa
pieru do pisania skonsumowały biura rozmaitych 
zarządów publicznych, 90 milionów szkoły, 200 
milionów kilo poszło na użytek handlu, a 90 
milionów na użytek prywatny. Wobec tak nad
zwyczajnie wzrastającej konsumeyi, nie powinno 
to dziwić, że przemysł papierniany rzucił się 
na rozmaite a coraz nowe materyały surowe, 
w pierwszym zaś rzędzie na substaneyę drzewną. 
I tak w Indyach wschodnich zaczęto w osta
tnich czasach wyrabiać papier z dziko rosnącego 
tam ziela Kain-grass, a to z niemałem powo
dzeniem. Na drugiej półkuli ziemi zaś, w Ka
lifornii, powstała wielka fabryka, która prze
rabia na wyśmienity papier włókna dziko ro
snącej tam rośliny yucca, należącej do rodziny 
liliacee'6w. — W Niemczech ostatniemi czasy 
znacznie się rozwinął amerykański przemysł 
wyrobu kół wagonowych z masy papierowej. 
Sprawozdanie dyrektora kolejowego p. Pinckbeina 
przyznaje kołom tym, lubo nieco są droższe niż 
żelazne, nierównie większą wytrzymałość od 
tych ostatnich; podnosi nadto tę ich zaletę, że 
nie sprawiają turkotu. Niektóre z kół papiero
wych, używane właśnie przez zarządy kolejowe 
na próbę, przebiegły już przeszło 100.000 ki
lometrów, a nie popękały, co p. Finckbein przy
pisuje nadzwyczajnej elastyczności materyału, 
z którego zostały sporządzone.

T e a t r .

(Postrzelony, komedya w czterech aktach przez 
Konrada).

„Szczęśliwy, kto juk liść jesieni, padł 
u stóp drzewa, na którem wyrósł! ' Ileż to 
ust spalonych gorączką burzliwego życia, 
powtarza te słowa wielkiego poety, natchnione 
serdeczną tęsknotą i wspomnieniem cichego, 
domowego zacisza! Czyjeż oko od najświet
niejszych nawet widowisk, nie zwróci się z

rozkoszą i rozrzewnieniem tam, kędy Die 
zmienia się nic, lecz ku starości pochyla 
skromny, cichy domek rodzinny! Z gwaru 
uciech szalonych, z sal balowych, olśniewa
jących światłem, a upajających wonią, trwa
łych nie wynosi się wspomnień; lecz im da
lej wkracza się w życie, im dalsze od ®aS 
zaranie młodości, tem w jaśniejszych bar
wach przedstawia się nam świetlany obraz 
rodzinnego gniazda. Ku niemu prowadzi ®aS 
wspomnienie, ilekroć smutek pognębi serce, 
ilekroć niesmak i przesyt opanuje je po upo
jeniu chwilowem, ilekroć zapragniem pokrze
pienia, otuchy, lekarstwa...

Szlachecki dwór wiejski, na jego pro
gu stajemy z rozrzewnieniem i spoglądamy 
w przeszłość. Ileż to pokoleń przeszło przez 
te ciche komnaty... jak tu było gwarno, buj
nie, wesoło — a potem jak smutno, ponuro, 
żałobnie. Całe życie społeczeństwa skupiało 
się tutaj, życie, jakiego my nie pojmujemy 
już dzisiaj, my zwłaszcza depczący bruk 
miejski, nawykli do zmienności wrażeń, do 
wrzawy i ruchu, do efemerycznych] uniesień 
potrzebujących blasku świateł elektrycznych lub 
gazowych, a pierzchających przy biadem pro
mieniu dziennej jutrzenki. . I słusznie zau
ważył ktoś niedawno, że dobrze czynią ci, 
którzy w książkach lub na scenie przedsta
wiają nam to życie i te postacie szlacheckie, 
bo niebawem nie spotkamy się już z niemi 
w rzeczywistości. Świat się poleruje coraz 
bardziej, a polerując zaciera indywidualne 
cechy. Wszyscy stają się podobni do siebie, 
oryginalność i odrębność znika, a powieścio- 
pisarz lub-autor sceniczny, szukając typów, 
sięgać musi albo do odległej przeszłości, albo 
pod strzechą szlacheckiego dworu wynajdy
wać coraz rzadsze postacie, przypominające 
jeszcze cokolwiek rysy naddziadów.

Tą drogą poszedł też nowy dramaty
czny autor, który pod pseudonimem Konrada 
po raz pierwszy w ubiegły piątek produkował 
się na scenie lwowskiego teatru z czteroak- 
tową komedya swoją p. t. „Postrzelony". 
Drogę tę wskazało mu niewątpliwie wielkie 
przywiązanie do wiejskiego dworu, to przy
wiązanie, które naprzód widzi i ocenia zalety, 
a małe niedostatki i braki przyjmuje z wyrozu
miałym uśmiechem,pozostawiając innym smu
tne zadanie podnoszenia wad, lub karcenia 
występków. A zadanie to, jakkolwiek smu
tne, znajduje zresztą, zwłaszcza w czasach 
ostatnich, bardzo chętnych zwolenników.... 
Widzieliśmy niedawno przedstawioną sztukę, 
— utwór ogólnie i bardzo słusznie cenione
go pisarza — w którym gospodarz wiejskie- 

.£?o dworu jest prawie bezmyślnym niedołęgą, 
a są s i e d ź  i wszyscy bez wyjątku stanowią 
rzadko tak razem spotykaną kulekcyę łotrów 
bez sumienia. Widzieliśmy inną znów, pra
wdziwie znakomitą komedyę, w której g łó 
wniejsze postacie — szlachta, bankruci — 
posuwają nikczemność swą do ostatnich gra
nic, wobec której nawet cyniczna podłość 
spanoszonego ulicznika zdaje się mniej wstrę
tną, bo wytłómaczoną pierwotnem wychowa
niem i złemi wpływami. Nie chcemy zaprze
czać doniosłego znaczenia tak suruwej kry
tyki, nie myślimy stawać w niczyjej obro
nie, ani też przeczyć istnieniu takich je 
dnostek; protestowalibyśmy może tylko prze
ciw podnoszeniu podobnych charakterów do 
wysokości typów, mających reprezentować 
całą klasę społeczeństwa, jak też nie taimy, 
że takie obrazy przedstawione zresztą ze zna
komitym talentem, budzą w nas uczucie nie
smaku i żalu. To też z serdeczną ochotą, z 
uśmiechem prawdziwego zadowolenia szliś
my za p. Konradem do szlacheckiego dwo
ru pana Wojciecha Pogonowicza, który, sto
sując się do dawnego przysłowia „gość w 
dom, Bóg w doin“ , nawet niesympatycznych 
sobie gości przyjmuje zarówno uprzejmie, 
czem chata bogata. — P. W ojciech to szła* 
chcic starej daty, prawy i zacny, ale upar
ty i zacięty straszliwie, nieumiejąey pra
wdy obwijać w bawełnę, idący zawsze pro
stą drogu do celu, nie rozumiejący się na 
wykwintnych formach, ale też medający so
bie tak łatwo niemi zaimponować. Ma o® 
jedną namiętność — jest zapalonym myśli
wym, co wszakże nie przeszkadza, że jest 
zarazem zapobiegliwym gospodarzem, a córka 
jego Jadwiga zaliczaną jest do najbogatszych 
partyj w okolicy.

Panna Jadwiga, śliczna, młodziutka 
dzieweczka, zostaje pod dozorem nie pięknej 
nie młodej już, ale nazbyt tkliwego usposo
bienia ochmistrzyni, która pobłażliwem okiem 
patrzy na rozwijające się w sercu wychowa- 
nicy uczucie dla dziarskiego młodzieńca Ja
nusza, mieszkającego w sąsiedztwie a posia
dającego także względy p. Pogonowicza zdo
byte zamiłowaniem rayśliwstwa i świetnei®1 
na tem polu czynami. Oprócz tego Janusz 
posiada wielkie łaski u bardzo ważnej oso
by w domu Pogonowu-za, u Strzelca jeg° 
Jakóba, który jest również typem z prze
szłości, znikającym wraz z dawną flzy on o  
mią dworów szlacheckich. Starych sług 
rodzaju Jakóba coraz mniej u nas, 'da o 
wspólnej mogiły wraz z panami swymi, 
żalu i błogosławieństwem serdecznem żegnaj 
ich potomstwo pozostawione n a  łup najem® 
ków zazdrosnych a chciwych. Jakób to wię
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g J.P^yjaeiel niż sługa, umiejący jednak 
a e /*lad wolę pana, zgadujący jego zachcenia, 
sB wychowany prawie z nim'razem, nie 
iaWt -j*cy  SÎ  n'^dy az do zuchwalstwa, 
J iskolwiek wypowiada słowa prawdy w 
za i stosowneji gdy ukochany pan jego w 

Palczywości swej chce niesprawiedliwie 
Postąpić.
. I byłoby spokojnie i cicho w tym dwor- 

0 szlacheckim, gdyby nie obce żywioły, 
0r® znęcone posagiem panny Jadwigi, przy

puszczają naraz szturm do niego. Z pobli
skiego miasteczka przybywają naprzód p. Hi- 
ary Kie, urzędnik sądowy i p. Bobeliński, 

Weterynarz czy chirurg, tytułujący się dok
torem me(jy Cyny.̂  0baj w zamiarach matry
monialnych *P. Kie nie wątpi, że blaskiem 
swych manier i dowcipu olśni p Jadwigę, 
a P- Bobeliński, skromniejszy, aspiruje do 
ręki panny Rudolfiny w przekonaniu, że och
mistrzyni oprócz czułego serca i przekwi
tłych wdzięków posiada znaczny zapas uzbie
ranego grosiwa, potrzebnego doktorowi nie- 
zb?dnie na zaspokojenie dręczących go dłu 
gow. W  ślad za nimi przybywa krewna Po 
gonowicza, baronowa Kalbe, dama wielkiego 
świata, z synalkiem swoim Alfredem, mło
dzieńcem, któremu „zdrowie" nie dozwoliło 
doKończyó studyów szkolnych, ale nie prze
szkadza mu zupełnie w rozmaitych wybry
kach i dojadaniu resztek fortuny, którą za
myśla ratować małżeństwem z posaźna ku
l e c z k ą .  (D. n“)

GOSPODARSTWO I HANDEL
Bank rolniczy.

(.L ) W  sobotę, pod przewodnictwem p. 
Bolesława A u g u s t y n o w i c z a  odbyło się 
ogólne zgromadzenie członków Binku rolni
czego, stowarzyszenia zarejestrowanego o 
poręce ograniczonej, instytucyi istniejącej 
we Lwowie dopiero czwarty rok. Przyby
ło na posiedzenie 49 członków reprezentują
cych 123 udziałów. Obrady toczyły się w 
obecności notaryusza p. Al. J a s i ń s k i e g o .  
Przewodniczący oznajmił, że po złożeniu go 
dności prezesa Rady nadzorczej przez J. R 
hr. R u s s o c k i e g o ,  został zaszczycony 
wyborem na prezesa i w tym charakterze 
zagaja posiedzenie, przyczem konstatuje z 
zadowoleniem, że instytucja, lubo powolnie 
rozwija się statecznie, i gdy w r. z. osDt" 
czne zamknięcie rachunków wykazywało mu
ły niedobór, w r b. występuje dyrekeya z 
zamknięciem rachunków, wykazującem mały 
zysk, który zostanie rozdzielony między 
członków. Rozwój swój zawdzięcza instytu- 
cya głownie niezmordowanej pracy i oglę
dności dyrektora, p. Schellenberga.
, , j 0 w s k i  odczytał s p r a w o z d a n i e

yre cyi z czynności w r. z. dokonany0*1; 
przy aczamy najgłówniejsze szczegóły: DU 
r® e.Ya zaznacza, iż staraniem jej b y ł  rozwój 

Powadzonych wr.z.czynności, a m ia n o w ic ie :
, mianie zaliczek na produkta Towarzy

stwu do komisowej sprzedaży oddane; Otwie
ranie kredytu na podkład produktów: Przyj
mowanie pieniędzy za oprocentowaniem na 
rachunek bieżący; Pośredniczenie w sprze
daży i zakupnie produktów rolnych i maszyn 
tudzież zawiązaniu stosunków producenta z 
konsumentem, lub fabrykami i zakładami 
przemysłowemu Pod ostatnim względem o- 
świadcza dyrekeya, iż stanęła na stanowisku 
jakie się instytucyi obywatelskiej należy. 
Firmy krajowe i zagraniczne, z całeifl zau
faniem podają zlecenia, i dają dyrekcyi wol
ną ręką do zakupna stosownie do cen tar
gowych. Zaufanie członków do Instytucyi 
znacznie się wzmogło, znaczna bowiem’,liczba 
członkówjbez oznaczenia cen, sprzedaż swych 
produktów Bankowi Rolniczemu oddaje.

Powolny wzrost własnych funduszów 
z tiewala dyrekcyę w drodze reesconttf czer
pać potrzebne kapitały, a mianowicie korzy
sta dyrekeya z kredytu w filii Banku austro- 
węgierskiego, Galicyjskiej kasy oszczędności, 
i ma wyrobiony kredyt w Krakowskiem To
warzystwie ubezpieczeń w wysokości 50.000 
zł., z którego jednak dotychczas nie korzy
stała, tudzież w Banku krajowym. Powsze
chny nieurodzaj zeszłoroczny odjął dyrekcyi 
możność obrotu większą ilością produktów, 
mimo to wynosił tegoroczny obrót ogólny 
2,055.848 z ł ,  zaś w r. 1882 w czasie wię
kszego eksportu zagranicę 1,745.035 zł.był 
zatem w r. 1883 obrót większy o 310.812 
zł. Przychód wynosił w ogóle 431,423 z ł ,  
rozchód zaś 426.0tj2 zł. Pozostało z d. dl 
grudnia r. z. 5.361 zł., czysty zysk wynosi 
1.952 zł.

Z dniem 31 grud. r. z wynosiła liczba 
członków 182 z 391 udziałami. Zgłosiło wy
stąpienie z d. 1 stycznia r. b. 18 członków 
z 57 udziałami, 179 członków wypłaciło 388 
udziałów w kwocie 09.600 zł.

Powyższe sprawozdanie przyjęło zgro
madzenie do zatwierdzającej wiadomości, po- 
czem na wniosek komisyi rewizyjnej udzie

liło dyrekcyi absulutoryum, a zysk czysty, 
w Irwncie 1952 zł. podzieliło w następujący 
L s l b l Ó p ? .  czyli 195 zł. 30 ct. do fun
duszu rezerwowego, 498 zł. na uzupełnienie 
s t A t V  r 1882, 178 zł. d a urzędników y- 
tułem rem uneracy! a l072zł. jako 4procento- 
tutemrun j  wpłaCanych udziałów. P.
I n t  w ‘i o t n o w s k i domagał się wprawdzie 

pp. Sew. Henzlft, a /  wykazali kome-i B. Augustynowicza kt y y ^
cznośc wypłacenia j h członków, nie
sporzema ,inŝ t.uCyek p Wrotnowskiego. 
utrzymał się wnrnseK p  ̂ wybra-

D« komisy. £  hr.
no pp. H. Bochdana, A. Rayskiego,
Scipiona, i dr. W. Krams ' astępnie do 

Zgromadzenie W *
obrad nad ważną dla instyuJ y u 
która decydować M z .e  f g ' ^ J 
szłości. Na wniosek K. h . P ^  za_
liło zgromadzenie przed dwom 7 
a d z g  żo w r “

Banku Jtudzież składy ; J
skutkiem rezygnacyi J. E. hr. Kussocmeg , 
zaszły w składzie Rady nadzorczej i dyrę- 
kevi “takie zmiany, że w dyrekcyi został tyl 
ko 1 dyrektor i jego zastępca (zamiast trzech 
dyrektorów) i dyrekeya w tym składzie 
wLólnie z Rada nadzorczą, zastananawiała 

nnd powyższym wnioskiem hr. Scipiona. 
w-pkszość Rady nadzorczej uchwaliła ze w 
T^rusławiu ma być założona ageneya banku 

fii tam powstać składy zbożowe, ramej- 
1 m'f z a ś  byla zdania, że w obecnej chwil. 
Ŝ pnodobna jeszcze bankowi tworzyć w Ja- 

T w iu  ekspozytury i magazynów a to gło- 
•o Ala braku należycie dostatecznych fun- 

i odpowiedniej osobistości, klomb? 
W ecie pokierowała sprawami tej film 

mniejszości bronili w Radzie nadzor- 
między innym i: prezes jej, p. B. Augu- 

AAiowicz i dyrektor Schellenberg.
p R o j  o w s k i  przedłożył zgroma- 

, on;u ‘ wniosek większości, a wniosek ten 
dZenar bardzo usilnie K. hr. S c i p i o ,  K e l;
F r m a n dr. R o i ń s k i  i W i n n i c k i .  
«r  nhronię zaś wniosku mniejszości stanęli 
*  wymownie pp. A u g u s t y n o w i c z ,
S  A b r a h a m  o wi  cz, i S eh e 1 le n b  e rg. 
?• „lennicy założenia filii banku i magazy- 
1 l  zbożowych w Jarosławiu dowodzili, ze 
t°rosław jest główną staeyą handlu zbozo- 
S o  żeJ okoliczne obywatelstwo pragnie 

A co posiadać w Jarosławiu taką mstytu- 
fyę1; że bank dopiero po założeniu filn i 
magazynów w Jarosławiu może na wielką 
skalę rozwinąć swoja działalność; ze filia ta 
powinna być wyposażoną obszeinemi a 
C S  hr. R e y  dodał nadto, że jeżeliby 
miała tam powstać tylko ekspozytura z ma; 
j Tm nip«a,moistnym zakresom działania, to

dnosili zwolennicy zdania większości, że na 
wypadek odyby bank rolniczy nie otwo- 
A y ł  w Jarosławiu takiej filii naowezas 
okoliczne, bardzo zamożne obywatelstwo 
założy w Jarosławiu osobną instytueyę, a 
przez to odciągnie bankowi rolniczemu wie- 
Fu członków. Podnoszono także ze mimo 
obaw wypowiedzianych przez p. Augustyno
wicza i Schellenberga, iz instytucya może 
wicza i oou „ o d ę ła  się interesu
szwankować, gdyoy .F ; należy
jeszcze dostatecznie mew 
zrobić eksperyment, c h o ć b y  nawet ryzy 
kowny, w dzisiejszym bowiem s ame m s ^  
tucya, nierozwinięta na większą skalę, m e 
ma właściwie raeyi bytu. h Wnio-

mować mtesu ryzykown g , racaei
nie przez nią niezbadanego Jecz^raozjj
powinna przedewszystkiem z ‘ |e w j a.
nie sytuacyę. Mówcy ci f n 7  'zbożowe 
rosławiu filia banku i mag. J J brak
byłyby nader P°^.dane; • t<lkieo-0 dzieła a 
funduszów do wykonania t, ^„nbistości. 
nadto brak fachowo uzdolnionej 
Możnaby raczej zgodzie się na ’ J0 w j a. 
watelswo w Jarosławskiem 1 ■. nk;em
rosławiu odrębną analogiczną bankjem 
rolniczym instytueyę, ktoiab} 
tutejszym zawarła kartel.

Mimo tych refleksyj, zgromadzenie 
przyjęło wniosek większości, \\edlur 
go od 1 maja r. b. ma być w Jarosławiu 
zaprowadzoną ageneya banku iolm czeD 
mają tam powstać magazyny zbozowe.

Przystąpiono potem do u yboi u trz 
dyrektów. Wybrano pp. Rojowskiego, Jana 
Breuera i Eugeniusza Festenburga. Do Ra
dy nadzorczej zaś wybrano pp. Antonie
go Wrotnowskiego i Kellermanna.

Z powodu uchwały co do założenia w 
Jarosławiu filii banku rolniczego i maga
zynów, oświadczył p. B. Augustynowicz, ze 
składa godność prezesa i występuje z Kady 
nadzorczej, Pp. Schellenberg i Jan Breuer 
złożyli z tego samego powodu godność dy
rektorów, p. D Abrahamowicz zaś wystąpił 
z Rady nadzorczej.

OSTATIIA POCZTA
D e p u t a c y a  k l e r u  r u s k i e g o  pod 

przewodnictwem ks. biskupa Sembratowicza, 
po posłuchaniu u Najj. Pana, udała się, jak 
donosi Yaterland, do pana ministra barona 
Conrada i wręczyła mu memoryał, w któ
rym wykazano trudne położenie grecko-ka- 
tolickiego kleru; położenie to tembardziej 
domaga się poprawy, iż duchowni zmuszeni 
są mieć staranie o swoją najbliższą rodzinę. 
W memoryale powołano się także “na wiel
kie znaczenie grecko - katolickiego kleru, o 
którym papież Urban VIII powiedział, że 
kiedyś za jego przyczynieniem się Wschód 
zostanie nawróconym.

P. minister oświadczył, iż dążył zaw
sze do poprawy położenia kleru ruskiego, 
nie może jednak nie zwrócić na to uwagi, 
że życzenia, wyrażone w memoryale, wycho
dzą nawet po za granicę wniosków posta
wionych przez komisyę kongruy Izby depu
towanych, wielkiem zaś jest pytaniem, czy 
położenie finansowe państwa pozwoli na po
dobne podwyższenie kongruy. p. minister, 
żegnając deputacyę, zapewnił ją, iż dołoży 
wszelkich starań, aby o ile możności przyjść 
— pomoc klerowi grecko-katolickiemu.w

Przedwczoraj obradowała połączoną
p r a w u  i c z  o - p o l i t y c z n a  k o m i s v “aIzby 
panów nad przedłożeniem 0 zarządzeniach 
wyjątkowych. JSa posiedzeniu byli obecni: 
prezes gabinetu hr. Taaffe k i e - r o ^ f S  
sterstwa sprawiedliwości minister baron dr. 
Prażak, prezydent policyi Krticzka-Jaden, 
jego zastępca radca dworu Weiss i radca 
mimsteryalny dr. Krall. W czasie czterogo
dzinnych obrady prezydent gabinetu' dawał 
potrzebne wyjaśnienia. Komisya uchwaliła 
polecic pełnej Izbie przyjęcie przedłożenia 
rządowego. Sprawozdanie komis^ i przyjdzie 
pod obrady na najblizszem posiedzeniu Izby, 
które odbędzie się w środę.

Według informacyj P,-esse k ■ s y a 
b u d ż e t o w a  Izby deputowanych potrzebu
je dla załatwienia całego pouczonego jej 
materyału najwyżej dwóch posiedzeń Roz
prawy budżetowe w pełnej i 2bie ' rozpOCzna 
się już w pierwszych dniach marca

Na jednem z ostatnich posiedzeń Izby 
deputowanych odczytanem zostało, jak wia
domo, pismo p. ministra skarbu z zawiado
mieniem, iż rząd c o f a  ż ą d a n i e  k r e d y 
tu d o d a t k o w e g o  w s u m i e  860.000 zł. na 
b u d o w ę  g a l i c y j s k i e j  k o l e i  t r a n s 
w e r s a l n e j .  Na przedwczorajszem posie
dzeniu komisyi budżetowej cofnięcie pomie- 
nionego kredytu dodatkowego tem umoty
wowano, iż po ostatecznem obliczeniu zwię
kszone koszta budowy galicyjskiej kolei 
transwersalnej, zostały zredukowane do
400.000 zł., które obciążają budżet z roku 
1883 i mają być usprawiedliwione przy 
przedłożeniu zamknięcia rachunków za rok 
poraieniony. Przy tej sposobności oświadczo
no ze strony rządowej, iż przebieg robotna
galicyjskiej kolei transwersalnej i jej odno
gach jest tak pomyślnym, iż otwarcie wszy
stkich linij w przepisanym terminie nie 
ulega żadnej kwestyi. Tak przeto lin ja 
O ś w i ę c i r a - P o d g ó r z e  zostanie otwartą 
31 maja, linia G r y b ó w - Z a g ó r z e  30“ 
czerwca, inne zaś linie 31 października b. r.

-  r  —  j  ~ j -  j. tj j
m a g n a t ó w ,  złożona z 70 członków pod 
przewodnictwem hr. Ferdynandn Zichyego, 
z a p r o p o n o w a ł a  u m i a r k o w a n e j  opo- 
z y c y i Izby deputowanych, aby obydwie 
połączyły się i poczyniły wspólne przygoto
wania do k a m p a n i i  w y b o r c z e j .  Kon- 
fereneya klubowa przyjęła ten wniosek i 
wybrała osobny komitet, który ma wypra
cować wspólny manifest do narodu, na pod
stawie dotychczasowego programu opozycyi 
umiarkowanej. Do Folit. Gorresp. piszą z 
Pe s z t u ,  że dziwny ten związek nie pozo
stanie bez wpływu, gdyż wielu bardzo po
ważnych deputowanych opozycyjnych czuć 
się będzie tak nieswojsko w ńowem towa
rzystwie, iż nie zaniedba niezawodnie przy 
wyborach przyłączyć się otwarcie do stron
nictwa rządowego. Będzie to pierwsze roz
czarowanie dla połączonej opozycyi. Stron
nictwo rządowe przystąpi w tych dniach do 
organizacyi akcyi wyborczej.

Presse pisze: R a d a  n a d z o r c z a  k o 
l e i  K a r o l a  L u d w i k a  zwołuje tegorocz
ne zwyczajne walne zebranie na J maja. 
Okoliczność, że na projektowanym porządku 
dziennym znajdują się tylko zwykłe przed
mioty, każe przypuszczać, iż różne projekta, 
co się tyczy budowy kolei lokalnych, nie 
znajdują się jeszcze w tem stadyum, aby 
już teraz mogła zapaść stanowcza uchwała 
ze strony walnego zebrania. Idzie tu, jak 
wiadomo, o kolej z Rzeszowa do granicy 
rossyjskiej, względem której przedłożono za
rządowi kolei Karola Ludwika cztery alter
natywne projekta. Zarząd od dawna zasta
nawia się nad niemi, dotychczas jednak, jak 
się zdaje, nie powziął stanowczej decyzyi, a 
przynajmniej nie rozpoczęły się do tej chwili 
ofieyalne rokowania z rządem o nadanie 
koncesyi. W  każdym jednak razie sprawo
zdanie" rady nadzorczej będzie zawierało wy
jaśnienia, w jakim stanie znajduje się “ta 
sprawa. Natomiast kolej lokalna J a r o s ł a w -  
S o k a l ,  której otwarcie powinno nastąpić d. 
1 czerwca b. r., jest w ogóle już na ukoń
czeniu tak, że nie ulega wątpliwości, że w 
oznaczonym terminie zostanie oddaną na 
publiczny użytek. D y w i d e n d a  zostanie 
oznaczoną przez radę nadzorczą dopiero na 
dzień lub dwa dni przed walnem zebraniem. 
Będzie ona mniej więcej tak wysoką jak ro
ku zeszłego.

JJngar. Post donosi, iż wiadomość z 
B u k a r e s z t u ,  jakoby d w ó c h  c z ł o n k ó w  
k r o a c k i e g o  s t r o n n i c t w a  n a r ó d  o- 
w e g o  konferowało z sekretarzem tamtej
szego poselstwa rossyjskiego i otrzymało od 
niego pasporta do Rossyi, jest zupełnie bez
podstawną. Nie deputowani stronnictwa na
rodowego, lecz członkowie frakcyi Starcse- 
wicza przedsięwzięli wyprawę do Rossyi.

Z B e r l i n a  piszą do Kóln. Ztg.: W 
różnych dziennikach, przedewszystkiem fran
cuskich, spotkać się można z głosami, iż 
N i e m c y  w t y m  s t o s u n k u  o d s u n ę ł y  
się ostatniemi czasy o d  A u s t r y i ,  w jakim 
z b l i ż y ł y  s i ę  do  R o s s y i .  Twierdzenie 
takie jest z gruntu fałszywem i zaprzeczają 
mu też stanowczo ze strony kół decydują
cych. Zabiegi, zmierzające do tego, aby po- 
dobnemi insynuacyami rzucić rozdwojenie 
pomiędzy Austryą i Niemcami, rozbijają się 
o dobre i na trwałych podstawach opiera
jące się stosunki pomiędzy obu mocarstwami. 
Stosunki te ugruntowane są na wzajemnem 
zaufaniu, wspólnych interesach i ścisłej przy
jaźni. Nie będzie też zbytecznem przypom
nienie, iż austryacko-niemieckie przymierze 
ma w pierwszym rzędzie na celu utrzyma
nie pokoju europejskiego. Przyjazna dla Nie
miec polityka Rossyi, która manifestuje się 
obecnie w sposób tak pocieszający, może 
tylko przyczynić się do utrwalenia pokoju i 
nie może być źle widzianą w Wiedniu. Nie
miłą może być ona tylko dla tych, którzy 
pragną wojny europejskiej w tej nadziei, iż 
przy tej sposobności dadzą się osiągnąć cele 
ich polityki odwetu".

Do pogłosek, odnoszących się do ostat
niej bytności ks. Dołgorukiego w Friedrichs- 
ruhe, przyłącza się dziś i ta,J jakoby w bli
skim już czasie miał n a s t ą p i ć  z j a z d  c a 
ra A l e k s a n d r a  U l  z c e s a r z e m  n i e 
m i e c k i m .  National Zig. pisze, że w prze
szłej jesieni pośredniczył ks. Dołgoruki po
między Kopenhagą a Merseburgi«m. Jeżeli 
zaś istotnie przyjdzie do zjazdu pomiędzy 
carem a cesarzem Niemiec, to takowy na
stąpi prawdopodobnie w Berlinie. Wiadomo 
zresztą, że p. Giers za bytności swej w Ber
linie i Friedrichsruhe pracował w tej myśli.

Z Berlina telegrafują, że nie da się 
jeszcze powiedzieć nic pewnego w kwestyi 
w i z y t y  k r ó l e s t w a  w ł o s k i c h .

Notcoje Wremia donosi, że n i e k t ó r e  
p l e m i o n a  z a l u d n i a j ą c e  p r z e s t r z e ń  
n e u t r a l n ą ,  leżącą pomiędzy posiadłościa
mi rosyjskiemi i afganistańskiemi, zwróciły 
się do Rossyi z prośbą, ażeby je  przyjęła 
pod swoją opiekę. Prośbę tę tłómaczy fakt, 
iż Afganistańczycy zajęli tym plemionom 
dwie pograniczne prowineye; Szuguak i 
Wacban.

W edług depeszy rzymskiej, na najbliż
szym konsystorzu Papież ma zamianować 
ks. k a r d y n a ł a  L e d o c h o w s k i e g o  bi
skupem suburbikalnym Sabiny. W ten spo
sób ks. Ledochowski zostałby wyniesionym 
do godności kardynała biskupa, a arcybi- 
skupstwo gnieźnieńsko-poznańskie byłoby eo 
ipso opróżnionem.

Na sobotniemposiedzeniu I z b  
e u s k i e j  przyszło do burzliwego sta 
między członkami skrajnej lewicy 
sem gabinetu. Lewica z okazyi kre< 
zupełniającycb, interpelowała rząd 
gaskar, Ferry nie chciał przyznać ti 
dyeyi charakteru wyprawy ważnej.

W sprawie projektu podwyższ* 
nauczycielom zająć ma gabinet na 
postawę*. Minister skarbu Tirard p 
wywód o położeniu finansowem i 
niemożliwość większych wydatków, 
gabinetu Ferry, jeżeli będzie potrze 
wi kwestyę zaufania. Przewidują w



cie, gdyż frakcye radykalne posąd2ać będą 
rząd, iż nie z powodów oszczędności, ale dla 
ugody z Watykanem sprzeciwia się podwyż
szeniu płac nauczycieli i w ten sposób zo
stawi wiele szkół pod dozorem korporacyj 
duchownyc'i.

Z Tonkinu donoszą o spiesznych przy
gotowaniach na widowni walki do uderzenia 
na Bakninh Tricou, który powrócił z Ton
kinu zapewnia, że sprawa francuska w Chinach 
ma wszelkie widoki powodzenia.

Memoriał Bipl, zapewnia o konferen- 
cyi Tsenga z ministrami angielskiemi, którzy 
jednak bardzo ozięble przyjęli posła chiń
skiego.

Prasa francuska odzywa się z głębo- 
kiem rozdrażnieniem o przeniesienie księcia 
Orłowa do Berlina.

Z L o n d y n u  donoszą, że bawiącego 
^ t a m  w tej chwili deputowanego francuskiego 

Clemenceau, przyjmują w kołach rządowych 
jako męża „przyszłości" z wielkiemi aten- 
cyami.

_  Musurus-basza, poseł turecki w Londy
nie, zakomunikował rządowi angielskiemu 

_ depeszę Porty, według której wydanie Su
danu Mahdiemu jest niemożliwe.

Z S u  a k im  donoszą depesze, że ko
mendant wojsk angielskich Graham, Baker 
basza i sztab angielski są już w drodze do 
Trinkitat. Z powodu braku karności w zało
dze egipskiej Suakimu, wiele osób uchodzi 
do Dżedda i Jambo.

W  Kairze przewidywane jest ponowne 
przesilenie gabinetowe z powodu zatargów 
między Anglikami a ministerstwem. Kedyw 
ma obstawać przy raz powziętej myśli ab 
dykacyi. Generał Stephenson żąda z Londy
nu nowych instrukcyj wobec coraz groźniej
szej dezorganizacyi nietylko w Sudanie, ale 
i w wojsku egipskiem w Kairze.

Z H i s z p a n i i  otrzymały dzienniki 
zagraniczne wiadomość o objawach nieto- 
lerancyi ministra wyznań względem prote
stantów tamtejszych i przewidują, że prezes 
gabinetu będzie miał w skutek tego pewne 
trudności do zwalczenia.

_ TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ
Stuttgart, 25 lutego. Zakład 

zastawniczy niejakiego Reicharda na 
Leonhardtsplatz został przedwczoraj 
wieczorem zrabowany. Sam Reicfiard 
został zamordowanym. Mordercy um
knęli.

Bazylea, 25 lutego. Zgromadze
nie ludowe przyjęło 4.497 głosami 
przeciw 2.910 głosom uchwałę wielkiej 
rady,wykluczającą c z ł o n k ó w  kon-  
g r e g a c y i  od d z i a ł a l n o ś c i  nau
c z y c i e l s k i e j .

Kair, 24 lutego (na Paryż). 
W skutek rozkazu, nadesłanego z Lon

dynu, w s t r z y m a n o  wysyłkę wojsk 
angielskich do Tokaru.

Suaklm, 24 lutego. Wojska nu
b i j s k i e  wzbraniają się wsiąść na 
okręty, w celu udania się do Trinki- 
tatu, zasłaniając się tern, że kule ich 
nie potrafiłyby przebić tarcz powstań
czych. Do Trinkitatu odeszły już zre
sztą wojska angielskie.

Kair, 25 lutego. Na życzenie 
Stephensolina zarządził Hartington na 
dzień dzisiejszy pochód przeciw Osman- 
Digmie który pod Elteb skoncentrował 
swoje siły. W Trinkitacie wylądowało 
obecnie 4300 żołnierzy angielskich. 
Siły nieprzyjacielskie mają wynosić od 
10 do 12 tysięcy. Tych nubijskich 
żołnierzy, którzy wzbronili się wziąść 
udział w wyprawie użyto do służby 
przy wielbłądach.

Telegrafowany kurs wiedeński
Wiedeń, dnia 23 huego 1884, godz. 1. 

min. 40. Alp. Tow. górn. 67'7-5, Węg. akcye 
kredyt. 311'— Akcye anglo-austr. 115 25, Akcye 
banku Union 111 •— , Akcye kolei Karola Lu
dwika 293'50, Akcye kolei północnej 205-— , 
Akcye kolei południowej 142*7o. Akcye kolei 
Afold 172-50, Akcye kolei Elżbiety 312-— , 
Akcye kolei Lwowsko - Czerniowieckiej 172-75, 
Akcye kolei węg. północno - wschodniej 15650. 
Wiedeńskie losy 126 75. Akcye kolei Rudolfa 
— , Akcye kolei Albrechta —-.— , Węgierskie 
obligacye państw, w złocie 99 50, Galicyjskie 
obligacye indemnizaeyjne 100'—-, Losy regulacyi 
Cisy 113 25, Losy tureckie 20"— . Węgierska 
renta 90*32, Akcye banku związkowego 106 50 
Akcye banku obrotowego — .— • Akcye kolei 
węgiersko-galicyjskiej — .— , Akcye kolei pań
stwowej — .— , Rubel papierowe 1 181/,. Wę
gierskie losy, 115-50, Marka niemiecka —-— , 
Usposobienie spokojne.

W iedeń, 25 lutego 1884 r., godzina 10 
min. 32. Akcye kredytowe 306 70, Anglo- 
Austr. 115*— , Unionbank 1 10"80, Kolej Karola 
Ludwika — •— , Południowa 142*60, Renta pa
pierowa — ■— , Galie, listy zastawne — . 
Galicyjskie obligacye indemnizaeyjne — *— , Ga
licyjski bank rustykalny — *— , Losy z r. 1850 
— , Napoleondor 9 61 '/s , Rubel papierowy 
1 183/a- Usposobienie ciche.

Telegramy zbożowe z d. 23go lutego 
W i e d e ń :  Pszenica za 100 kilogram. 10.—  do 
10-25 zł., żyto — *— do — *— zł., jęczmień 
— *—  do — •— zł., kukurudza — •—  do — '— 
zł., owies — •— do — -— zł., okowita per
10.000 litr nrocent 3i " — do 31 25 zi. Buda -  
P e s z t :  Pszenica 100 kilogr. (najesień) 9 ’50 
do 9-52 zł., rzepak (sierpień— wrzesień — *— 
do — ■— zł. B e r l i n :  Pszenica żółta (na gru
dzień) 175*25 m., żyto — — m., spiritus 48‘— 
olej rzepakowy 64- — m. Szczecin: Pszenica 
— •— , zepik — '— • P a r y ż :  mąki 259 kilgr. 
49-30 f r ,  olej rzepakowy 74 5 0 'fr ., spiritus

f fr, W r o c ł a w :  Pszenica — * —, żyto 
— .— , owies — ‘— . spiritus — -— , kukurudza 
 • f K o l o n i a :  Pszenica — ■— .
O dpow iedzialny redaktor Adam Krecho wiecki

S p o s tr * © ż e n ia  m e t e o r o l o g i c z n e .
(Z obserwatorymn e, k. Uniwersytetu we Lwowie), 

z dnia 25 lutego 1884.
Barometr 730.01mm. przy temp. 0° '. Psychro

metr suchy 2.4 ’< '■ _ Psychrometr wilgotny 1.8"C.

Prężność pary 4.9mm. W ilgoć 89°/j- Zachmurzanie 
10. Wiatr SE1. Ozon 8 .

Temperatura powietrza 1.9’ R.
Barometr opada.

Stan barometru nad poziom morza 753.81mm, 
Najwyższa temperatura dnia wczorajszego 7.9 C. 

Najniższa temperatura w nocy 2.4 C.
Ilość opadu mierzonego o 7 g. O.Omm.

T eatr hr. S k a r b k a  
W  P o n i e d z i a ł e k  d n ia  2 5  lu t e g o  1 8 8 1

P o raz trzeci r

G Ó R Ą  N A S I
kom. w 5 ak tach  przez Kazimierza Z a l e w s k i e g o

O S O B Y :
P. Żelazowski 
P. Lubicz 
P. Wojdałowiez

Bolesław Kuryatowiez 
Marjan Dolski 
K  izj ityriski 
Pomper
Tuczy teżtamczykiewicz
Hrabia Zdzisław .
Lechowicz
Schwindelmau
Dyrektor
Zamińska
Wanda
Hersylja
Księżna
Jan, lokaj Zamińskiej 
Lokaj Pompera

P. Fiszer 
P. Zborński 
P. Woleński 
P, Kasprowicz 
P. Skalski 
P. Szobert 
Pni Nowakowska 
Pna Staohowiczówna 
Pni Zapolska 
Pna Cichocka 
P. Dębicki 
P . Lenard

Goście, reporterzy, delegaci ra d y  wyborczej, słu* 
iba Zamińskiej i Pompera. —  Rzecz dzieje się w 
wielkiem mieście w r. i 88...

Reżyser p. A p o l l o  L u b i c z .
Początek o godzinie 7 wieczór-

P rz y ie e h it ll  d o  l.w ow a
dnia 25go lutego 1884 

H o t e l  O e o r g e ’ «
Pp, T. Kownacki z Switazowi. Dr. K. 

Żywieki z Tarnopola. M. Siisser z Opawy.
H o te l  L a n g a

Pp. F. Minkuaiewiuz z Dukli. E. Dietz 
z Lipska, D. Lang z Wiednia.

Hotel Augiełwki 
Pp. W. Czajkowski z Swirza. W. Hermann 

z Żukowa. K. K. Łukasiewicz z Bortnik. F. 
Hahndorff z Jaworzna A Aulioh z Lackiego.

H o t e l  E u r o p e js k i .
Pp. E. baron Hagen z Wielkich ócz. S 

hr. Dunin z Krakowa. Z Łastowieeki z Lip
nica, T. Langie z Ostrowa, W . Morawski z 
Odrzechowa.

Do PodtroŁoczysk : z głównego
o godz. 6 rano pociąg  posniaszny,
12 min. 38 p-> południu i o godz. 
min. 31 wieczór poc*<jg nńęszacy

10

Przychodzą do Lw ow a:

Z Krakowa : o godz. 5 min. 40 w 110■ , n ■ wie-ciąg pospieszny o srodz 9 min.
czór pociąg osobowy, o godz. 11 ® in‘
4 0p rzed  południem  p oc iąg  mięszany. 0 P°
dzini * 7 min 54 wieczór pociąg k>ka'uL

Z P od w o ło czy sk : na dworzec Podza®02*1 0
godz. 0 min 17 wieczór pociąg P° 
spieszny , o godz. 2 min 31 rano 1 
godz 3 min. 48 po południu po*1̂  
mięszany.

Z P od w o łoczy sk : na dworzec główny
ski, o godz. 10 min So wieczór pociąg 
pospieszny, o godz 3 mm 5  rano i 0 

gotfz 4 min. 16 po południu pociąg ml?' 
szany.

c
Z© Stanisławowa: na Stryj: rano o godz- °  

mm. 20 pooiąg omnibusowy, wieczore® 
o godz. 8 min. 32 pociąg mięszany i c 
godz 1 min. 53 po poł. pociąg lokalD?
Szozerzec Lwów.

     .

N A D E K Ł M E .

Pociągi kolejowe.
Od 1 czerwca 1883 

podług zegaru lwowskiego 
O t i c h u t l z ą  - e  L w o w a .

P o  D rukow a: o godzin. 10 min. 50 wie 
Ozorem pooiąg  pospieszny, o godz. 4 
min. 5 rano pociąg osobowy, o godz
5 min. 9 po południu pociąg mięszany
i o godz 6 min 35 rano pooiąg lokalny.

Do Podwołoczysk, z dworca Pod
zamcze: o godz. 6 min. 10 rano po
ciąg pospieszny o godz 1 min. 4 po 
południu i o godz. 11 wieczór, pociąg 
mięszany.

Do Czcrniowiec : o godz. 6 min. 30 rano 
pociąg pospieszny, o godz. 12 min. 15 
po południu i o godzinie 11 min. 10 w 
nocy pociąg mięszany.

Do Stanisławowa, na Stryj: rano o godz. 
7 min. 5 pociąg mięszany, wieczór o 
godz. 7 min. 10 pociąg omnibusowy i o 
godz. 1 1 min. 20 przed połudn. pociąg 
lokalny Lwów Szczerzen.

Dr. B om  B arni
Operator

mieszka 1 ordynuje w Hotelu Kra
kowskim od godz 2— 4 (dla ubogieh 

chorych bezpłatnie).
Dla wygody i trwałej opieki swych 

chorych, zwłaszcza zamiejscowych, stale 
zachowuje kilka pokoi w Hotelu Krakow
skim po nmiarkowanych cenach.

Leczy oraz choroby wewnętrzne i 
skórne. (884 1— 3)

Odezwa.
Galicja wraz z Bukowiną mu o k u 

pione na termina wiosenne olbrzymie iloś
ci pszenicy na giełdzie wiedeńskiej. Wobec 
tendencyjnej zniżki, narażającej kraj aasz 
na milionowe straty i wobec nadchodzące
go terminu realiza yi, pow.nni wszyscy-za 
angażowani zespolić się raze m , a to tein  
bardziej, że Giełda wiedeńska ma na po
krycie zobowiązań swoich, zaledwie 300 000 
ctn. mtr. pszenicy na składach

Zawiązany tymczasowy komitet wzywa 
przeto wszystkich n tej sprawie intereso
wanych, by chcieli sie jak najrychlej zgło
sić pod adresem: „Tymczasowego korni*
tetu w Stanisławowie" (post. rest.) i de
klarować następnie bądź osobisty, bądź przez 
pełnomocników współudział swój w walnem 
zebraniu, mająeem nastąpić w pierwszych 
dniach marca rb. we Lwowie, na którem 
obmyślone będą środki zaradcze i wykona
nie takowych juruczonem zostanie komite
towi, wybrać się mającemu a oiób wpływo
wych i fachowych. (1 H 0 )

Stanisławów, 19 lutego 1884.
Tymczasowy Komitet.

Cennik lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej.
Lwów dnia 23 luti

1 .  A k c y e  za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud po 200 zł. m. k. 0 
Kol. lwow.-czer.-jas. po 200 zł. wa. §• 
Banku hip. galic. po 200 zł. w. a. ^  
fiauku kred. gal. po 200 zł. w. a. g

2 . List. zast, za 10 zł.
Tow. kredyt, galia. 5 pr w. a.

„  „ 4 pr. w. a.
„ „ „ 5 pr. okresowo «■

Tow. kred. gal. 4 pr. wa. los 41 ‘ /,  1. "£ 
Banku hip. galic. 6 pr. w. a.

„ „ n 6 pr. w. a. *
o " 5 Pr- w- a- wy- §losowane z 10 pr. premią . . g-

Listy dłużne g. Z. kr. wł. 6 pr. wa. •* 
„ » a » S pr-w a. g

L is ty  d łu ż n e  za 100 zł.
Ogóln. roln. kred. Zakład dla Gal. 

i Buków. 6 pr. los. w 15 lat.

|4. O b ilg l  za 100 zł.
Indemniz. galic. 5 prc. m. k.
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred.

włościańskiego 0 pr. w. a. / 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. wa. 
Pożyczki kr. z r. 1883 po 41/,  pr. wa.

5- L o s y  miasta Krakowa . .
» „ Stanisławowa .

O. M o n e t y
Dukat holenderski 
Dukat cesarski 
Napoleoudor .
Półimperyał
Rubel rossyjski srebrny

„  papierowy i ' 
100 marek niemieckich . .
Srebro ..............................................
Kupony w erebize.............................

płacą żądają
walutą austr. '

złr. ct. złr. et.

292 50 
171 5J 
297 — 
250 —

295 50 
174 50 
802 —  
255 —

98 75 
90 25
98 75 
85 60 

101 25 
97 —

99 75
91 25
99 75 
86 75 

102 25
98 —

99 75 100 75

99 75 100 75

101 50 
89 75

102 50 
90 75

17
22 —

19 — 
24 50

5 61 
5 63 
9 57 
9 85 
1 54 
1 17 

58 95

5 71 
5 73 
9 67 
9 95 
1 64 
1 19 

59 75

-------- --------

Kurs giełdy wiedeńskiej
z dnia 20 lutego 1884.

1. Dług państwa.

79.60 
79.70

80.60 
80.85

7 9 .'5  
79.85

80.75 
8 1 . -  

123.75 
136 20
145.50 
172.80
1.4.50 
40.—

płacą żądają

Jeinolity dług państwa w banknot.
m a j - l i s t o p a d ..................................
luty-sierpieu  ............................

Jednolity aług państwa w srebrze.
styczeń-lipiec • ............................
kwieeień-paździermk ......................

Losy z roku 185^ P° *50 złr. m,k, 4pr 123.25 
„ „ 1860 po 000 złr. w.a.ópr. 135.70

„ 1860 po 100 złr 5 pr 144 50 
.  1864 po 100 złr. . . . 172.40

_ 1864 po -50 złr. . . . 17-2.—
Renty Com. po 42 lir. austr. .  .  . 37.—
Listy zastaw domen, państw po 120

złr. 5 p ic ................................................... ....— 1-51 —
Austr. Asyg. skarb, zwrotne 1882 5 pr — .—  — .—
Reufa papierowa 5pr. z r. 1881 .  . 95 —. 95 15
Austr. renta zł. wolna od podatk. 4pr, 101.30 101.45

2 . Obligacye indeuin. 5 pr. (za 100 zł. m k.)

Czech ....................... . . .
B u k o w in y .......................................
G a l i c y i .............................................
Niższej A u s t r y i ............................
S ied m iog rod u ..................................
Węgier , . . .......................

3. A U c  y e.

106.50 — 
l(/0.— 101,- 
100.— 100 50 
106.—  107.— 
99 .60 RUI —  
lOO.óu 101.—

Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 114 25 114.75 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł ::o§ au 308 70
Niższo-austr. tow. esKOint. po 5u0 zł. 8 ió .—
Gal banku hip. po 2Uq z ł.......................— .—
Gal bank.d.hau. i prz. a 2o0zl. wpł.40pr. —
Gal. zakł. kred. ziemsk. a 200 złr. . — .—
Bank dla krajów koronnych a 300 z ł .

wpł. 50 pr.............................  ■ — .—
Banku austro-węgiersk. a 600 złr. . 846.—
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . — .—
Aust. Tow. żeglugi par. dun.po óOOzł.m. 563.—
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. m, 23 ,25 
Kol. Preszow-Tarn. (w. o.) a 200 zł. ■ .— — .— 
Północna kolei po 1000 zł. m. k. 2665.— 267').—

5 —

848.—

565.—
230.75

płacą żądają
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. . 294.— 294 50 
Lwow.-Czern. kolej po 200 zł. w. a. w sr. 172, 0 173. —- 
Tow kol. żel. państw, po 200 zł. m. k. 312.50 312.'/5 
Połud. kol. państw, po 200 złr. w. a. 143.25 143.50 
I, kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 105.25 165.75

4. L is ty  z a s ta w u e  losowane.

Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla
Galicyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. . — . -  — .—  

Powsz. austr. zak. kr. ziem. 4‘ /« pr. w
złocie w 50 1. . .  ....................... 96.—  96.50

„ „ „ premiowe po 3 pr. 97.75 98.25
Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 18 1. 6 pr. 98.— 99.—

„ „ „  „ w 20 1. 7pr. 100. -  101.—
„ .  „ > w 361.51/,  pr. — — .—

Gal. Io w . kred. w. a. po 4 pre. .  .  90.60 91.10 
„ „ „ „ po 5 pro. . . 98.80 99.3"
„ „ » » P° 5 Pro- w

37 latach zwrotne ............................  98 80 99 30
Gal. banku hip. po 6 proc.........................101.25 101.75
Gal. Zakł. kred. włość, po 6 prc. . . 58. — 60. -
Banku austro-węgiersk. po 5 pr. . . 101.80 1O2.20
Węg. Tow. ziem. ako. po 51/, prc. . — .— — .—

„ Zakł. kr. ziems. po 5*/, prc. . 101.50 102.50

5 , O b lig a cy e  z prawem pierwszeństwa (za 100 z ł )

Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a.
Tow. kol żel. Preszów-Tarnów (w. ex.

a 300 zł. 5 proc. w srebrze . . .
Kol. pół. po loO zł. m. k.
p „ po 100 zł. w. a.........................

K ił. gal. Kar. Lud emisya z r. 1881 
po 4 '/s pr. . . . . .
dtto. dtto (Jarosław ■ Sokal) . .

Kol. Lwow.-< :zer.-Jass. III. einis, a ::0
złr. 5 prc. w Brebrze z r. lo65 . .

z r. 1867 . .
z r. 1868 . .
z r. 1872 . .

Węg. gal. kol. a 20" zł. 5 pr. w. a.

98.40 98 8 "
1

96.50 9 7 . -  
10-5.25 106 — 
101 50 -

99.40
98.75

96.— 96. 
100.90 101 
96 5 96
96.— -
96. 0 96.

6. L o s y .

List. kr. dla hau. i pr. po 100 zł. w. a. 173.— 17'.50
Clarego do 40 zł. m. k............................  39.50 -
Tow żegl. par. na Dunaju po lOozł.m.k. U l . — 111.50

płacą żądają
Keglevieha po 10 zł. m. k .............19.— -  ,—
Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 17.50 18 —
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. . 23.— 24.—
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a. 40 .i5  40.50 
Palliego po 40 zł. m. k. . . . . . 37.25 37.75
Czerwon. krzyża austr. Tow. po 10 zł. 12 10 12.40 

„ „ węgiersk. „ po 5 zł. . 6.30 6.50
Fuudaeya szpitala Areyks. Rudolfa

po 10 zł. w. a................................. 20.— 21.—
Salina po 40 zł. m. k.......................52.— 53.50
St. Genois po 40 zł. m. k.........  48.50 49.—
Pożyoz. m. Stanisławowa (po 20 zł. w.a.) 21.50 22.50
Poż. Tryestu po 100 zł. m. k. . . . 126.—  127.—

„  „  po 50 zł. w. a. . . .  < o.—  67.—
Waldsteina po 20 zł. m. k. . . . . 28.25 29.—
Windischgratza po 20 zł. m. k. . . 37.15 S '.50

7 . W e k s le  (na 3 mitsiąoe)
Augsburg na 100 zł. w. p. n. . . . — .—  — .—
Berlin za 100 mark w. p. u. . . .  —
Frankfurt za LOO mark w. p. n. . . — .—  — .—
Hamburg za 100 mark w. p. n. . . —.— —.—
Londyu za 10 ft. szt............................. .... 121.70 121.80
Paryż za 100 fr.....................  48.17.50 48.22.50

Kurs zlata.
Dakat cesarski mon................. 5.71.—

„ pełnej wagi . . . . .  5.67.—
Korona . . • .................... — .— .—

9.t>8,— 
9.88—

z  Ir. | ot.

20-fra n k ó w k a ......................
Rossyjski imperyał . . . .
Talar zw iązkow y............................— .— .  _ 4.
S r e b r o .............................................— .— .—  — ..

Z lwowskiej Izby handlowej i przemyatowej.
Telegrafowany kurs wiodeuski 

duia 23 lutego 1884. .*"

Jednolity dług państwa w banknotach 
n r „ w srebrze . .

Renta w z ł o c i e ........................................
5 prc. austr. renta marsowa . . . .
Akcye banku wiedeńskiego . . . .

„ „ kredytowego . . .
Londyn .........................................................
S r e b r o ............................................ • . .
N a p o le o u d o r ............................................... ,
Dukat cesarski men....................................
100 marek niemieckich ......................

5 .7 3 .-
5.69.—

<L63 50

79 60
80 10

10 ' 45
95 05

845 —
307 20
121 50

9 61
5 71

25



U p a d ło ś c i .
L. 3. ( I I 54 3— 3)

W sprawie konkursu Jakóta Lieber- 
jnaua postanawiam do rozprawy nad rachun
kiem przez zarządcę masy konkursowej prze
dłożonym i projektem podziału func.uszu mię
dzy wierzycieli termin na 6 marca 1884 o 10 
gociz. rano na który wierzycieli ziwzywam. 

Rav;a, dnia 9 lutego 1884.
Komisarz konkunowy 

Walter

^ 7057. (1131 3— 3)
C. Ir. « ;d  krajowy we Lwow.e otwiera 

Uiniejszera konkurs na wszystek ruchomy, 
jakoteż na wszystek nieruchomy, a w kra
jach w których obowiązuje ustawa konkur
sowa z dnia 25. grudnia 1868 Nr. 1. D. p. 
P położony majątek Leiba Wahla, handlarza 
lewarami bławatnemi w Szczereu.

Kierownictwo tego konkursu porucza 
się panu c. k. adjunktowi sądowemu Bortni
kowi jako komisarzowi konkursowemu, zaś 
tymczasowym zawiadowcą masy ustanawia się 
panadr. S okala adw. we Lwowie wzywając zara
s t a  wierzycieli aby po przedłożeniu dokumen
tów służących do wykazania ich pretensji poczy
n i  swe wnioski co do zatwierdzeuia tegoż, 
!ub Ustanowienia innego zawiadowcy masy 
1. aby przedsięwzięli wybór wydzału wierzy- 
Cleli, w którym to celu wyznacza się termin 

dzień 4 marca 1884, godzinę 4 po południu 
w tut. sądzie, w biurze nr. 11.

Ktokolwiek chce wystąpić z jakąbądź 
Pretensyą do wspólnej masy rozbiorowej, ma 
takową zgłosić w tym sądzie krajowym, we
dle przepisu ustawy konkursowej pod rygo- 
r®m zagrożonych tamże szkodliwych skutków 
Prawnych przed upływem 31 marca 1884, 
1 Podać ją na terminie na dzień 15 kwietnia 
1884godzinę 11 przedpołudniem wyznaczonym 
do uznania płynności i oznaczenia prawa 
pierwszeństwa, chociażby nawet o nią spór 
był już wytoczony.

Wierzycielom, którzy zgłoszą się ze 
«wemi pretensyami, przysłużą prawo wybrać 
na tym terminie w miejsce dotychczasowego 
zawiadowcy masy, zastępcy onego i człon
ków wydziału wierzycieli — inne osoby, po
siadające ich zaufanie.

Na terminie, wyznaczonym do wykaza
nia płynności zgłoszonych wierzytelności, ma 
być usiłowano przyprowadzenie do skutku 
ugody w myśl § 68 ust konkursowej.

Dalsze ogłoszenia w toku rozprawy kon
kursowej umieszczane będą w „Gazecie 
Lwowskiej “ .

Z c k sądu krajowego 
Lwów, dnia 18 lutego 1884.

księdze gruntowej zawartych, prawa hipo- 1  

teczne w dobrej wierze nabędą. i
Nakoniec czyni się uwagę, że obowiąz

ku zgłoszenia ta okoliczność nie zm ienia/że 
prawo zgłosić się mające z księgi tabular
nej, już do użytku służyć nienującej, lub 
z załatwienia sądowego widocznem jest, lub 
że jakie podanie stron, odnoszące się do te
go prawa, do sądu wniesionem zostało, tu
dzież, że restytucya lub przedłużenie powyż
szego terminu, dla pojedynczych stron miej
sca nie ma

Lwów, dnia 31 grudnia 1883.

Rozmaite obwieszczenia.
L- 29472. (1160 l —3}

C. k. wyższy sąd krajowy Lwowski 
Podaje w myśl ustawy z dnia 25 lipca 1871 
*• 96 dz. p. p. do powszechnej wiadomości, 

w skutek prośby małżonków Józefa i Rozah 
Muzyków o utworzenie nowego ciała tabular- 
neg > dla realności pod 1. 118 sta 93 now. 
'v Jaworowie, w tamtejszym powiecie sądo- 
^zin, i w tamtejszej gminie spadkowej, P0'  
*°żonej, składającej się z parceli budowla11'  
ń<\j 1. 377 w obsarze 80 kwadratowych 
s%żni z budynku mieszkalnego i budynków 
gospodarskich, na niej się znajdujących, c. k- 
sądowi powiatowemu w Jaworowie poleconym 
Zostało, ażeby tenże wygotował, projekt otwo- 
rzyć się mającego ciała tabularnego który
to projekt w tymże c. k. sądzie obwodowym,
Pizejrzanym być może, a od dnia Igo lipca 
1884, za księgę grantową uważanym będzie; 
równie oznajmia się że od dnia 1 lipca 1884, 
Począwszy nowe prawa własności zastawu i inne 
Prawa hipoteczne nt wyż opisanej nierucho
mości, jako nowe t iało tabularne, do księgi 
gruntowej w ciągm.ć się mającej, tylko przez 
^pis do księgi hipotecznej nabyie, ograni 
Cznne, na innych przeniesione i uchylone 
być mogą.

Równocześnie wzywa c. k. wyższy sąd 
krajowy wszystkich którzyby:

a) na zasadzie p-aw, przed dniem otwar
cia tego nowego ci .ła tabularnego nabytych, 
domagali się zmiany wpisanych trmże sto
sunków własności i posiadania, b?z różnicy, 
czy zmiana ta, prz> z dopisanie, odpisanie, 
ûb przeoisanie, p zez sprostowanie ozna_ 

czenia n.eruchomośii, lub połączenie c a ł  
hipoteoziiych, czyli też w inny sposób n&- 
st4pić ma;

b) już przed dniom otwarcia nowego ciała 
tabularnego na nieruchomości tej, lub na jej 
częściach, nabyli prawa zastawu, łuzebnośei 
mb inne prawa do wpisu hipotecznego przy
datne, o ile prawa te, jako ndeżące do 
dawniejszego stanu biernego wpisane być

a przy założeniu nowego ciała tabu
larnego wciągnięte nie zostały, ..zeby w c 
k- sądzie powiat, w Jaworowie swoje oznaj
mienie do dnia 1 lipca 1884, tern pewniej 
wuieśli, ile ie  w przeciwnym r.,zie utracą 
prawo popierania oznajmić się mających 
roszczeń przeciw osobom trzecim, które na 
m°°J  niezaprzeczonych wpisów w nowej

Gazeta Lwowska Nr. 46 * dnia

L. 27527.
(1159 1— 3) 

Lwowski

5. Los pożyczki Salzburgskiej 1.52,719 
na 20 zł.

6. Los hr. Saint Gcnois 1. 44, 542 n? 
40 zł-

7  Los hr. Saint Genois 1. 43,811 m

8. Los księcia Clary 1 10,819na40 zł-
9. Prem ienseheiniosu z pożyczki 1864 r. 

1 20,696 na 50 zł. przed kupowaniem któ
rych to efektów nabyw ców  się ostrzega.

Niepołomice, dnia 22 lutego 1884.

C. k wyższy sąd krajowy 
podaje w mysi ustawy z dnia 25 lipca 1871 
1. 96 dz. p. p. do powszechnej wiadomości, 
że w skutek prośby Karoliny Faściszewskie 
o utworzenie nowego ciała tabularnego, dli. 
realności, położonej, w Kołomyi na przed
mieściu Saiatyńskiem pod 1. k. 352, składa- 
ącej się z gruntu 11. parc. 2892 1 2893,ozna 

czonego i mierzącego 400 sążni kwadrato 
wych objętości, jakoteż z stojącego na nit. 
domu drewnianego, graniczącej na wschód ; 
ulicą Szpitalną na północ z gruntem Józef. 
Ilankego, na zachód z gruntem Ludwika 
Stadniczeńki, a na południe z gruntem Ro 
zali Piskorub, dalej 2. o intabulowanie Ka
roliny Faściszewskiej za właścicielkę tejreal- 
nościc. k. sądzie obwodowym przejrzanym 
być może, a od dnia 1 lutego 1884, za księ
gę gruntową uważanym będzie, równie o- 
znajmia się że od tego dnia począwszy, no
we prawa własności, zastawu inne prawa 
hipoteczne, na wyż opisanej nieruchomości, 
jako nowe ciało tabularne do księgi grunto
wej w ciągnąć się mającej, tylko przez wpis 
do księgi hipotecznej nabyte, ograniczone, 

innycb przeniesione, i uchylone być mogą 
Równocześnie wzywać, k. wyższy sąd 

kraj- wszystkich, którzyby a) na zasadzie 
praw, przed dniem otwarcia tego nowego 
ciała tabularnego nabytych, domagali się 
zmiany w pisauyeh tamże stosunków, włas
ności i posiadania bez różnicy, czy zmiana 
ta przez dopisanie, odpisanie, lub przepisanie 
przez sprostowanie oznaczenia nieruchomoś
ci, lub połączenie ciał hipotecznych, czyli 
też w inny sposób, nastąpić ma. b. już przed 
dniem otwarcia nowego ciała tabularnego, 
ua uieruchomości tej, lub na jej częściach, 
nabyli prawa zastawu, służebności lub inne 
prawa, do w pisii hipotecznego przydatne 
o ile prawa te jako należące do dawniejszego 
stanu biernego w pisane być mają, a przy 
założeniu nowego ciała tabularnego, wcią
gnięte nie zostały, ażeby w c. k. sądzie obwo
dowym w Kołomyi swoje oznajmienie do 
dnia 30 kwietnia 1884, włącznie tern pew
niej wnieśli ileże, w przeciwnym razie, utra
cą prawo popierania, oznajmić się maiących 
roszczeń, przeciw osobom trzecim, które na 
mocy nie zaprzeczonych w pisów, w nowej 
księdze gruntowej zawartych prawa hipoteczne 
w dobrej wierze nabędą.

Na koniec czyni się uwagę żeobowią- 
ku zgłoszenia, ta okoliczność nie zmienia 
że prawo zgłosić się mające, z księgi tabu
larnej, już do użytku służyć nie mającej.lub 
z załatwienia sądowego widocznem jest, lub 
że jakie podanie stron odnoszące się do tego 
prawa do sądu wniesionem zostało, tudzież, 
że restytucya, lub przedłużenie powyższego 
term inu dla pojedynczych stron miejsca nie ma. 

Lwów, dnia 11 grudnia 1883.

(1207)

L. 11765. (70)
C. k. sąd obwodowy tako handlowy 

w Złoczowie uwiadamia, że wskutek uchwały 
z dnia 7 września 1883 1. 6527, wpisano 
dnia 9 października 1883, w rejestrze han
dlowym dla firm pojedynczych firmę „Schmerl 
Gottesmann“ kram żelazny, i spekulacy 
pieniężna, z siedzibą w Podhajcach, które, 
dzierźycielem jett Schmerl Gottesmann w 
Podhajcach zamieszkały.

Złoczów, 23 grudnia 1883.

Licytacye.

L - m c .k sąd obwodowy „  T( m  2r S> 
■pont wekslowym Berło B o rg l.s , 
Franciszkowi i Bronisławie O w m i  • h  
125 zł. ustanawia dla niew iadom ego z miej
sca pobytu Franciszka Osory kuratorem n 
adw. dr. Pietrzyckidgo ze substytucya adw 
dr. Psarskiego, o ozem Franciszka Osora za
wiadamia.

W Tarnowie, 5 stycznia 1884

L. 10360. (74 2 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Przemyślu za

wiadamia nieznanych z życia i miejsca po* 
bytu Noego Ehrenberg Jente z Ehrenbergów 
Zausmer, Feiwla Feigę i Seldę Halpernow 
i Herseha i Mendla Ehrenbergów, że Samuel 
Blumen, wniósł 7 sierpnia 1883 1. 10360, 
prośbę o zaintabulowauie za właściciela po
łowy z 14/15 części realności pod 1. 1 7 7 , w 
Przemyślu położonej, i że zapadła na tę 
prośbę przychylna uchwała % dnia dzisiej
szego doręczoną została, ustanowionemu dla 
ujch w osobie adwokrta dr. Mendrochowicza 
w Przemyślu, kuratora ad actum.

Pazemyśl, 16 sierpnia 1883.

L. 485.
Je g o  Ekscellencya Prezydent c. k. sądu 

krajowego wyższego w Krakowie, zamiano- J  
w ał reskryptem z dnia 14 lutego 1884 1. 
1188/prez. Przewodniczącym Trybunału sądu 
przysięgłych, przy e. k. sądzie krajowym w 
Krakowie, na drugą kadencję sądów przy
sięgłych w roku 1884. I. Wgo pana Aleksan
dra K aw eckiago c. k. Radcę sądu krajowego 
wyższego, przewodniczącego w oddziale kar- 
nyro, c k. sądu krajowego, zastępcami zaś 
Przewodniczącego, c. k. radców sądu krajo
wego: Karola Ebnera, W ilhelm a Hóflicba, 
Andrzeja Lubaszka i Klemensa Pawłowicza.

To podaje się w myśl §. 301 ust. z 
dnia 23go maja 1873 niniejszem do wiado
mości, z nadmienieni, że II kadencya sądów 
przysięgłych rozpocznie się posiedzeniem 
dnia 21 kwietnia 1884, o godz. 9 rano w 
gmachu sadowym przv ulicy Senackiej w 
aa!> aa I. piętrze.’ "
Prezydyum c. k. sądu krajowego karnego 

Kraków, 20 lutego 1884.

(1209 1— 3)
*■ * i_

L- 7057 (1082 3 - 3 )
Z fundacji Herseha Barraeha jest do 

r o z d a n i a  kwota 235 złr. w. a. dla ubogiego 
dziewczęcia, wyznania mojżeszowego o nie
nagannych obyczajach. Pierwszeństwo mają 
ubogie krewne fundatora lub ubogie dziew
częta urodzone w Galicyi.

Ubiegające się, winne wykazać się prócz, 
m tryki urodzenia także świadectwem ubóstwa 
i przynależności, a w razie domagania aię 
powyższego wsparcia z tytułu pokrewieństwa 
z fundatorem winne będą wykazać rodowodem, 
popartym oryginalnemi metrykami urodzenia 
i ślubu lub odnośnymi wypisami legaljj-owa_ 
nymi z ksiąg metrykalnych, iż w linii wstę
pnej pochodzą od fundatora Herseha Bar- 
racha a względnie tegoż ojca Chaiaia Bar- 
racha.

W  razie niemożności wykazania się 
pornienionym wywodem z powodów nieprze- 
winionych, zastąpić go można odpowiedniem 
potwierdzeniem właściwej politycznej władzy 
powiatowej, wywód zaś pokrewieństwa zastą
pi w takim razie inne wiarogodne świadectwo 
właściwego, publicznego funkeyonaryusza.

Odnośne podania wnieść należy najda 
lej do 10 marca 1884 do c. k. n. a. Na
miestnictwa w Wiedniu.

Wiedeń, dnia 18 stycznia 1334.
Z niższo-austr. c. k. Namiestnictwa.

L 764. -----------------
C. k. sąd powiatowy w Niepołomicach 

podaje do wiadomości, że pomiędzy skradzio- 
nemi z jego depozytu w nocy, dnia 19 b. m. 
przedmiotami znajdowały się także następu
jące niewinkuiowane papiery wartościowe.

, aa" 9 b,,£acJa ' “ demn. Gal wschodniej 
1 5 1884  ̂ ^  kuponów płatnych od

m n  9 bliSacya inderan, Gelic. wschodniej 
3 Zrik ; '̂3d5 ^takieniiż kuponami. 

na i aa  ^ bIig ac ja  indemn. Galie, wschodniej 
na 100 Zł  i 1686j ztttkiemjż kuponami.
moi r, ,Xbli£acya indemn. Galie, wscho i- 

J a 100 zł. 1. 12,028 ztakiemiż kuponami.
25 lutego 1884.

MuS ber Herseh BarracłTfdjen ©ttftung 
ift ein Setrag non 235 ff. ó. 2B- an ein 
arme3, gefitteteź 2Jłabd)enr iSraelitif^er 3telL 
gion uttb jtoar oo^ugźmeife an eine orme 
Sermanbte beS ©tifterS ober an ein au$ 
Galizien gebiirtigeS SJłabc^en ju nergeben 

35ie 93eroerberinnen ^aben if)te (SefuĄe 
mit einem tegalen Slrmuts= unb ©ittenjeignijje, 
bann mit bem ®eburWfct)eine ju belegen unb 
im $atte bie Setfjeilung au3 bem lite l 
ber

L. 10995. (702 1— 3)
O k. sąd powiatowy w Mościskach po

daj1 do ogólnej wiadomości, że dnia 4 mar- 
4a, -3 kwietnia i 8 maja 1884 każdym razem 
ó 11 'godzinie przed południem odbędzie się 
w sądzie publiczna sprzedaż realności pod 
lk. 173 w Sokoli położ nej Parańki Stecyna 
własnej na zaspokojenie pretensyi 40 zł. w. 
a zpn. zdołożeniem że na pierwszych dwóch 
terminach realność ta tylko powyżej lub za 
cenę szacunkową przy trzecim terminie zaś 
za jakąbądź cenę sprzedaną zostanie.

Cbna szacunkowa i wywołalna wynosi 
60 zł. wa., zakład 6 zł. wa.

Protokół zastawniczego opisania i o- 
szaeowania wraz z warunkami licytacyi przej
rzeć można w kaucelarji sądu tutejszego.

Dla niewiadomych wierzycieli kurato
rem ustanawia się p. Fedko Bąk gospodarz 

Sokoli.
Mościska, 31 grudnia 1883.

7875. (700 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Dolinie podaje 

do wiadomości, że celem ściągnięcia na rzecz 
ck. u p rzyw . zakładu kredyt, włościańskiego 
sumy 1181 złr. 11 ct. wa z większej sumy 
1200 zł. z pn odbędzie się w tymże sądzie 
w dniu 6 marca 1884, o godzinie 10 rano 
sprzedaż w drodze licytacyi gruntów „hru- 
skie“ „halickie" i „odenica“ zwanych do 
realności pod lk. 23/817 s/4 w Dolinie ua- 
eżącycb ciała tabularne stanowiących pod 

warunkami tusądową uchwałą z dnia 29 go 
marca 1881 1. 10427 ogłoszonemi z tern je 
dnak dołożeniem, że ws omnione wyżej grun
ta własność Jana Mazurkiewicza stanowiące 
na powyższym terminie także poniżej ceny 
szacunkowej 2750 zł., a to za jakąkolwiek- 
bądź cenę najwięcej ofiarującemu sprzedane 
zostaną. Cena szacunkowa i wywołania 2750 
zł., wadyum 275 zł.

Resztę warunków licytacyi i ekstrakt 
tabularny można przejrzeć w registraturze. 

C. k. sąd powiatowy 
Dolina, dnia 21 grudnia 1883

L. 16243. (1174 i _ 3 )
C. k. sąd powiatowy miejs. delegow. w 

Złoczowie podaje niaiejszem do powszechnej 
wiadomości, że w dniach 4 mcrca i 1 kwie
tnia 1884, odbędzie się w celu wydobycia 
przez Herseha Blocha przeciw deklarowanym 
spadkobiercom Adama Weinheimera wywal
czonej sumy wekslowej 250 złr. z pn przy
musowa sprzedaż dwu realności, a miano
wicie jednej w Płuhowie położonej, na 670 
zł. ocenionej zaś drugiej w Podlipcach po
łożonej na 905 zł. ocenionej, stanowiących 
dwa ciała tabularne, własnością Adama Wein- 
heimera będących, realności te sprzedane 
będą każda z osobna.

Chęć kupienia mający złożą przed roz
poczęciem licytacyi do rąk komisji licyta
cyjnej wadyum w kwocie 10 prc. wartości 
szacunkowej tej realności, którą by kupić 
zamyślił..

Resztę warunków licytacyjnych można 
w tusądowej registraturze w godzinach urzę
dowych przeglądać.

Złoczów, dnia 8 grudnia 1883.

a n»sBermanbfdjaft mit bem ©tifter 
gejprodjen ttńrb, biefelbe itt oufflciąenber £t» 
nic biS 1̂1 bem ©tifter, ober befren SBater 
Chaim Barraeh burd) 93otlage eine? mit ben 
DriginaL ©eburtS- mtb 3IrauiingSfd)eincn, o» 
ber ben geprtg tegalifirten aiłetrifcnau^ugcn 
belegten ŚtammbaumeS nadjsuweijen.

©ollte ein au&er 33erfcf)ul&en ber $artei 
gelegener Umftanb biefen 9łatf)tDeiś unmóglid) 
madjen, fo ift berfelbe burd) bie 95eflćittigung 
ber conipetentcn pDlitifdjen SBtjirfSbepórbe nadp 
jutoeifen unb bie SBerioanbfdjaft in biefem 
galle burch anbere glaubenStoiitbige unb non 
bie^u berufenen flffentftdjen Organen auggefer* 
tigte fjeugniffe barjutfjun.

2)ie @efud)e finb big 10.. ajłdrj 1884 
bei ber f. f. nó. @tattl)afterei in Wien ju
iiberreicf)en.

Wien, am 18. 3dnner 1884.
SSon ber f. no. ©tatrtjalterei.

L. 6787. (55 1 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Rzeszowie po

daje do publicznej wiadomości, że w celu 
zaspokojenia wierzytelności Majera Kaufa w 
resztującej kwocie 4600 zł. wa. wraz z 8 prc. 
od dnia 1 lipca 1883 bieżącemi zpn. sprze
daną zostanie w drodze licytacyi w termi
nach dnia 3 marca, 1 kwietnia i 30 kwiet
nia 1 8 8 4  zawsze o godzinie 9 przed połu
dniem w sądzie tutejszym suma 15904 złr. 
571/, ct. z procentami po 8 prc. dla dłuż
ni izki p. Julii Straszewskiej na karcie cięża
rów dóbr Zgłobień Wincentego Straszewskie
go własnych w wyk. hipot. 1. 377 karta C. 
poz. 5 zabipotekowana z tein, że na pierw
szych dwóch terminach suma ta tylko za 
cenę nominalną, zaś trzecim i niżej tejże 
sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 1600 zł. aw.
Resztę warunków i wyciąg hipoteczny 

prsejrzer można w registraturze tutejszo-są- 
dc w ej.

Rzeszów, daia 29 listopada 1883.

L. 7398. (881 1 - 3 )
Sieniawski c. k. sąd powiatowy przed- 

si weźmie w zabudowaniu sądowem w dro
dze przetargu celem zaspokojenia wierzytel
ności Marcina Floryana w kwocie 50 złr. 
z pn., egzekucyjną sprzedaż realności pod 
lk. 331 rep. 149 w Sieniawie położonej, w 
pcwiec-ie sądowym Sieniawskim w starostwie 
Jarosławskiem, dłużnika Antoniego Płazy 
własnej, ciała tabularnego nie stanowiącej, 
w dniu 6 marca, w dniu 24 kwietnia i w 
dniu 5 czerwca 1884, zawsze o godz. 10 
rano.

Canę wywołania stanowi wartość sza
cunkowa 132 złr. 50 et., zakład wynosi 13 
zlr. 25 ct. Warunki licytacyjne, akt opisa
nia i oszacowania rzeczonej realności, mogą 
być przejrzane w ts. registraturze.

| Sieniawa, 31 grudnia 1883.



L. 11760. (784 1 - 3 )
0. k. sąd powiatowy w Leżajsku oznaj

mia, że w sprawie Józefa Bellera przeciw 
Marcinowi Jońcowi pto 480 złr. w. a. z pn. 
dflia 4 marca, 18 kwietnia i 23 maja 1884 
każdym razem o godzinie 10 rano odbędzie 
się przymusowa sprzedaż realności pod nk 
264 i 341 w Grodzisku górnem położonej, 
na 1270 zł. oszacowanej, zakład wynosi 127 
zł. Warunki licytacyjne i odnośne akta zło
żone w sądzie do przejrzenia.

Leżajsk, dnia 5 grudnia 1883.

L. 4959. (1182 1— 3)
C k. sąd powiatowy w Radymnie prze

prowadzi w dniu 31 marca 1884 o godzinie 
10 rano egzekucyjną licytacyę realności pod 
nr. 127 w Zaleskiej woli położonej, niesta- 
nowiącej ciała hipotecznego dłużników Łu
kasza Szczurka i Procka Soekiego własnej 
na rzacz Zakładu kredyt, włościańskiego w 
celu wydobycia wierzytelności 139 zł. 90 ct 
wa. zpn. Cena wywołania 580 złr., wadyum 
58 zł. wynosi.

Resztę warunków można przejrzeć w 
sądzie.

Radymno, 30 grudnia 1883.

L. 2486 (8062 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Niżankowicach 

przeprowadzi w dniach 3 marca, 4 kwietnia 
i 5 maja 1884, każdym razem o godz. 10 
przed południem, publiczną przymusową 
sprzedaż realności włościańskiej pod lk. 40 
w Packowicach położonej, według wyk. hip. 
1. 15 Pawła Czerwińskiego własnej, celem 
wydobycia wierzytelności Zakładu kredyt, 
włość, w kwocie 95 złr. 92 ct.

Cena wywołania 400 z łr . za k ła d  40 złr.
Na pierwszym i drugim terminie real

ność ta tylko za cenę wywołania lub wyżej 
niej, na trzecim terminie także niżej ceny 
wywołania sprzedaną zostanie.

B liż sz e  warunki l ic y t a c y jn e  można 
przejrzeć w sądzie.

Niżankowice, 26 czerwca 1883.

L.

L. 5153. (19 1— 8)
W dniach 3 marca, 3 kwietnia i 9go 

maja 1884 każdym razem o lOtej godzinie 
przed południem odbędzie bię w tutejszym 
sądzie publiczna egzekucyjna sprzedaż real
ności dłużnika Jury Poluka własnej w Łu- 
czy pod lk. 70 położonej, ciała tabularnego 
niestanowiąeej na zaspokojenie wywalczonej 
pretensyi Jossla Gliissera w kwocie 50 złr, 
wa. Cena szacunkowa wynosi 105 zł., zakład 
10 zł. 50 ct.

Przy trzecim terminie zostanie wspo 
mniana realność i niżej ceny szacunkowej 
sprzedaną. Kuratorem niewiadomych z życia 
i miejsca pobytu wierzycieli ustanowiono 
Wojciecha Kielę z Peczeniżyna.

Protokół zastawniczego opisania i osza
cowania, jak również bliższo warunki licy
tacyjne, mogą być w tus registraturze przej
rzane.

Z c. k. sądu powiatowego 
Peczeniżyn dnia 20 sierpnia 1883.

3773. (805 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Niżankowicach 

przeprowadzi w dniach 3 marca, 4 kwietnia 
i 7 maja 1884, każdym razem o godz. 10 
przed poł., publiczną przymusową sprzedaż 
realności włościańskiej, pod lk. 46 w Mło- 
dowicach położonej, według wykazów hipo
tecznych 7, 33 i 35 Seńka Hryniszyuego 
własnej, w celu wydobycia wierzytelności 
Zakładu kredyt, włość, w kwocie 227 złr. 
95 ct. w. a. Oena wywołania 600 złr. za
kład 60 złr. Na pierwszym i drugim termi
nie realność ta tylko za lub wyżej, na trze
cim zaś terminie także niżej ceny wywoła
nia sprzedaną zostanie. Bliższe warunki 
licytacyjne można przejrzeć w sądzie.

Niżankowice, 25 sierpnia 1883.

L. 3663. (882 1— 3)
C. k. sąd powiatowy w Wieliczce od

nośnie do tut. sąd. edyktu z dnia 25 stycz
nia 1883 1. 6849 zamieszczonego w nrach 
51, 52, 53, „Gazety Lwowskiej*, względem 
sprzedaży realności pod lk. 54 w Klaśnie 
ogłasza, że sprzedaż tej realności odbędzie 
się na jednym terminie w sądzie tutejszym 
w dniu 6 marca 1884 o godz. 10 przed 
poł., pod warunkami ułatwiającemi, które w 
tut. sąd. registraturze przejrzeć można.

C. k. sąd powiatowy.
Wieliczka, dnia 31 grudnia 1883.

L. 2095. (804 2 - 3 )
O. k. sąd powiatowy w Niżankowicach 

przeprowadzi w dniach 3 marca, 4 kwietnia 
i 5 maja 1884, każdym razem o godz. 10 
przed południem, publiczną przymusową 
sprzedaż realności włość, pod lk. 20 w Da- 
rowicach położonej, według wyk hip. 1. 85 
małoletnich Filipa i Anny Łysków własnej, 
w celu wydobycia wierzytelności Zakładu 
kredyt, włość, w kwocie 121 złr. 75 ct.

Cena wywołania 900 złr.. zakład 90 
złr. Na pierwszym i drugim terminie real
ność ta tylko za cenę szacunkową lub wyżej, 
na trzecim zaś terminie także niżej ceny 
szacunkowej sprzedaną zostanie.

Bliższe warunki licytacyjne można 
przejrzeć w sądzie.

Niżankowice, 19 czerwca 1883.

nych lub tych którymby rezolucya licytacyj
na doręczoną być nie mogła do rąk kurato
ra Kazimierza Przyehockiego notaryusza w 
Wieliczce.

0. k. sąd powiatowy 
Wieliczka, dnia 1 lutego 1884.

L5492/82. (1184 2— 3)
Dnia 28 lutego, 27 marca i Igo maja 

1884 każdym razem o godzinie 10 rano od
będzie się w sądzie tutejszym egzekucyjna 
publiczna sprzedaż realności w Mauastecza- 
nach pod lk. 82 do Dmytra Szeszuraka na
leżącej, ciała tabularnegu niestanowiąeej ce 
lem zaspokojenia kwoty 46 zł. wa. zpn. na 
rzecz Leisora Seitla. Cena szacunfcowa 150 
zł. wa. Reszta warunków w tutejszej regi
straturze. Wadyum 25 zł. wa.

C. k. sąd powiatowy 
Sołotwina, 31 grudnia 1883.

L.

L.

L, 2609. (1227 1— 3)
C k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 

że w sali rozpraw tegoż sądu w celu zaspo
kojenia pretensyi Józefa Standa w kwocie 
2.000 złr. w. a. z pn. odoędzie się dnia 20 
marca 1884 o godz. 10 przed poł. przymu
sowa relicytacya do Jana i Ludwiny Jaro- 
siewiczów, wedle dom 129, pag. 58 n. 17 
haer. należącej realności pod 1. 126*/« we 
Lwowie położonej, na którym terminie real
ność ta nawet niżej ceny wywołania 3795 
złr. 65 ct. sprzedaną zostanie, że jako wa
dyum kwota 380 złr. złożoną być ma, akt 
oszacowania i warunki licytacyjne w regi
straturze sądowej przejrzeć lub odpisać wol
no, nareszcie, że dla wszystkich tych, któ
rzy by po wydaniu wyciągu tabularnego, to 
jest po dniu 7 stycznia 1884 rzeczowe pra
wa na wspomnianej realności nabyli, lub 
którymby uchwały sądowe niniejszej sprawy 
egzekucyjnej dotyczące, z jakiegobąoź powo
du doręczone być nie mogły, adwokat dr. 
Jamiński kuratorem, a jego zastępcą adwo
kat dr. Gajewski mianowany został.

Lwów, dnia 16 lutego 1884.

11155. (687 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Leżajsku ogła

sza, iż celem zaspokojenia należytości Tauby 
Bohrer od Schaji Versiaudiga wywalczonej 
w kwocie 93 złr. 23 kr. i 162 złr. 50 kr. 
w. a. z pn. odbędzie się w gmachu sądo
wym w dniach 4 marca i kwietnia 1884 
każdym razem o godz 10 rano egzekucyjna 
licyt. połowy realności pod lk. 41/747 w Le
żajsku położonej, dłużni a Schąji Yerstan- 
diga, Mojżesza i Pessli Verstaudig własnej.

Oena wywołania 2500 złr wadyum 
250 złr. w. a. Resztę warunków licytacyj
nych przejrzeć można w registraturze, ewen
tualnie do ułożenia lżejszych warunków li
cytacyjnych, wzywa się wierzycieli i strony 
na termin 27 maja 1884 o godz. 10 rano 

Kuratorem wierzycieli hipotecznych jest 
Maryan Wodziński

Leżajsk, dnia 20 listopada 1883

25341. (1176 2 - 3 )
C, k. sąd powiatowy w Drohobyczu 

wiadomo czyni, że dozwala się na rzecz Wy
sokiego Skarbu w celu zaspokojenia kosztów 
sporu i egzekucyi w kwotach 11 złr. 1 ct., 
3 zł. 84 ct., 4 zł. 75 ct. 6 zł. 32 ct., 4 zł. 
75 ct., 1 zł. 50 ct., i 50 ct. wa. pzzedtom 
narosłych a obecnie za niniejsze podanie w 
kwocie 7 złr. 62 ct aw. przyznanych egze
kucyjną publiczną sprzedaż połowy realności 
budynkowej pod lk. 187 w Modryczu tudzież 
kawałka pola om ego „pod dubom* zwanego 
niegdyś do realności pod 1. k. 102 now. 52 
star. w Modryczu należącego Munisza Tille- 
manna własnych, ciała tabularnego niesta- 
nowiących protokołem prezentaty 13go lipca 
1882 1. 15300 zastawniczo opisanych a pro
tokołem prezentaty 29 listopada 1882 1. 26410 
egzekucyjnie ocenionych i w celu wykonania 
tej sprzedaży rozpisuje się dwa termina li
cytacyjne na dzień 25 lutego i lOgo marca 
1884, każdym razem o lOtej godzinie przed 
południem w biurze nr. 2 tutejszego sądu na 
których te nieruchomości tylko za cenę sza
cunkową i wywołania lub wyżej tejże sprze
dane zostaną.

Gdyby na tych terminach wymienione 
rnchomości za cenę szacunkową lub wyżej 
tejże sprzedane nie zostały, ułożone być ma
ją na terminie 11 marca 1884 o 10 godzi
nie rano w biurze nr. 2 lżejsze warunki li
cytacyjne. Ceną wywołania jest cena sza
cunkowa tych nieruchomości 105 zł. aw. a 
wadyum wynosi 10 prc. tejże.

Akt zastawniczego opisania i ocenienia 
jakoteż warunki licytacyjne są w tutejszo- 

\ sądowej registraturze do przeglądnięcia.
K u ra to re m  n ie w ia d o m y ch  -  w ie r z y c ie li  

jest tutejszy adwokat p. Wohllerner.
Drohobycz, dnia 31 grudnia 1883.

L.

L. 6732. (1228 1 - 3 )
C. k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 

że w sali rozpraw tegoż sądu w celu zaspo
kojenia pretensyi c.k. uprz gal. ake. Binku 
hipotecznego w kwocie 283 złr. 50 et i 
283 złr. 50 ct. z pn. odbędzie się dnia 20 
marca 1884 o godz. 11 przed poł. przymu
sowa licytacja do Józefa Moreekiego wedle 
dom. 208 pag. 3 n. 20 haer. należącej re
alności pod 1. 691W we Lwowie położonej, 
na którym terminie realność ta za każdą 
ofiarowaną cenę nawet niżej ceny wywołania 
12.000 złr. sprzedaną zostanie, że jako wa
dyum kwota 600 złr. złożoną być ma, akt 
oszacowania i warunki licytacyjne w reg i
straturze sądowej przejrzeć lub odpisać 
wolno, nareszcie, że dla wszystkich tych, 
którzyby p0 wydaniu wyciągu tabularnego, 
to jest po dniu 22 października 1883 rze
czowe prawa na wspomnianej realności na
byli, lub którymby uchwały sądowe niniej
szej sprawy egzekucyjnej dotyczące, zjakie-  
gobądź powodu doręczone być nie mogły, 
adw. dr. Dziubiński kuratorem, a jego za- 
gtępcą adw. dr. Bliziński mianowany został.

Lwów, dnia 16 lutego 1884.

7780. . (1138 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Chodorowie po

daje uiuiejszem do putdicznej wiadomości, że 
na zaspokojenie 8 rac po t> złr. i sumy 48 
zł. 84 ct wa. zpn. przymusowa sprzedaż re- 
aluości pod nk. 14 subr. 11 w Zagóreczku 
położonej, dłużuika Danyła, Korytowskiego 
własnej w tutejszym e. k. sądzie w drodze 
publicznej licytacyi na rzecz ck. uprzyw. Za
kładu kredyt, włość, dnia 3 marca, 4 kwie
tnia i 8 maja 1884 ka/dym razem o godzi
nie 10 rano z tem przedsięwziętą zostanie, 
że na pierwszych dwóch terminach realność 
ta tylko za cenę wywołania 200 zł wa. lub 
wyżej tejże, zaś na trzecim terminie także 
i niżej ceny wywołauia sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 10 prc ceny szacun
kowej. Resztę warnnków tudzież akt opisa
nia realności przejrzeć można w tut. registra
turze. C. k. sąd powiatowy

Chodorów, 16 stycznia 1884.

L. 9720. (612 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Bochni prze

prowadzi w dniu 3 marca 1884, o godzinie 
10 z rana publiczną przymusową sprzedaż 
realności wyk. hip l. 32 objętej w Gawło
wie starym położonej Piotra Rynducha i ma
sy spadkowej Joanny Rynduchowej własnej 
na rzecz Zakładu kredyt, ziemskiego w Kra
kowie i poniżej ceny szacunkowej.

Cenę wywołania stanowij suma 1500 
a zakład 150 zł. reszta warunków i wyciąg 
hipoteczny są w registraturze do przejrzenia 
wyłożone.

Bochnia, dnia 28 grudnia 1883.

L. 4389. (1069 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Nadwornie czy

ni wiadomo, iż celem zaspokojenia pretensyi 
uprzyw. gal. Zakładu kredyt włościańskiego 
w kwocie 150 zł. odbędzie się w terminach 
a to 3 marca, 7 kwietnia i 5 maja 1884 ka
żdym razem o godzinie 10 z rana publiczny 
przymusowy przetarg realności pod lk. 45 w 
Pniowiu położonej, dłużnika Iika Połatąjko 
własnej. —  Cenę wywołauia stanowi kwota 
250 zł. wa., wadyum wynosi 25 zł.

Bliższe warunki mogą być w registra
turze sądowej przejrzane.

C k. sąd powiatowy 
Nadwórna, 12 grudnia 1883.

wórnie pok 1. k. 1049 na rzecz pretetensy 
Jana i Maryi Kostrzewskich pr. 100 
trzy terminy, na dzień 3 marca, 7 kwietni® 
i 6 maja 1884, o 10 godzinie przed połud' 
niem wyznacza. «

Sprzedaż niżej ceny szacunkowej 75  ̂
złr. dopuszczalna dopiero na trzecim ter
minie. Wadyum 75 złr. Resztę warunków 
można przejrzeć w tutejszej registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Nadwórna, 30 grudnia 1883.

L. 9315. (1068 3 - 3 )
Dnia 3 marca. 7 kwietnia i 5 maj® 

1884, o godzinie 10 z rana, odbędzie się 
przymusowa licytaoya nietabularnej realności 
masy lecącej Prokopa Melnyczeńko N r .  5 w 
Weleśnicy górnej, na rzecz pretensyi Izak® 
Kerznera. Sprzedaż niżej ceny sza cu n k ow ej 
362 złr. dopuszczalna dopiero na trzecim  
terminie. Wadyum 36 złr. 20 ct.

Resztę warunków można przeglądnąć 
w tutejszej registraturze.

C. k. sąd powiatowy 
Nadwórna, 12. grudnia 1883.

L. 9293. (1072 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Nadwornie czy

ni wiadomo, iż celem zaspokojenia pretensyi 
Zakładu kred. włość, we Lwowie 100 złr. 
wa. z pn. odbędzie się w trzech terminach
a to: 3 marca. 7 kwietnia i 5go maja 1884 
każdym razem o lOtej godzinie przed połu
dniem publiczny przymusowy przetarg real
ności pod lk. 436/242 w Nadwornie położo
nej dłużnika Iwika Koczerzuk własnej. Ce
ną wywołania stanowi kwota 150 zł. wa.

Bliższe warunki mogą być w registra
turze sądowej przejrzane.

C. k. sąd powiatowy 
Nadwórna 29 listopada 1883.

L. 4390.  ̂ (1070 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy wNadwórnie czy

ni wiadomo, iż celem zaspokojenia pretensyi 
uprzyw. gal. Zakładu kredytowego włościan, 
w kwocie 150 zł. odbędzie się w terminach 
a to 3 marca, 7 kwietnia i 5 maja 1884 ka
żdym razem o godzinie 10 z rana publiczny 
przymusowy przetarg realności pod 1. n. 365 
st. 270 w Nadwornie położonej, dłużników 
Oleksy i Paraski Muszaków własnej. Cenę 
wywołania stanowi kwota 300 zł., wadyum 
wynosi 30 zł.

Bliższe warunki moga być w registra
turze sądowej przejrzane.

C. k. sąd powiatowy 
Nadwórna, 6 grudnia 1883.

L.

L.

L. 6287. . (912 2— 3)
C. k. sąd powiatowy zawiadamia, że 

w celu zaspokojenia wierzytelności galic. za
kładu kredyt, ziems w Krakowie w kwocie 
300 zł w dniach I marca, 1 kwietnia i 1 
maja 1884 r. o godzieie 10 przed południem 
realność pod 1. 34 w Bodzanowie wedle wyk. 
hip. 35 własność Dominika Uibana stanów, 
przymusowo sprzedana będzie i to na pierw 
szych dwóch terminach za cenę szacunkową 
lub wyższą na trzecim zaś także niżej tej 
ceny, jednak tylko za cenę wyrównującą wie
rzytelnościom hipotecznym. Cena wywołania 
wynosi J000 zł., zakład 100 zł.

Resztę warunków licytacyi i wyciąg h i
poteczny przeglądnąć można w registraturze 
sądowej. O tem zawiadamia sąd strony wie
rzycieli hipotecznych a wierzycieli nie zna-

8312. (1140 3— 8)
W żywieckim sądzie powiatowym odbę

dzie się w dniach 5 marca, 2 kwietnia i 7 
maja 1884 o godzinie 10 rano przymusowa 
sprzedaż połowy niebipotecznej realności pod 
nr. C. 382 w Żywcu położonej, Jana Stasz 
kiewieza własnej, na zaspokojenie należytoś
ci wekslowej masy spadkowej po śp. R egi
nie Chwostkowej w kwocie 600 zł. zpn.

Cena wywołania 1079 złr., porę-zne 
110 zł. Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
dr. Bogdani w Żywcu.

Resztę warunków protokół zajęcia i o- 
szac-owania można przejrzeć w r-gistraturze 
tutejszej.

C. k. sąd powiatowy 
Żywiec, dnia 15 grudnia 1883.

6704. (558 1— 3)
Gorlicki sąd powiatowy ogłasza, że w 

dniu 3 m a rca , 3 kwietnia i 5  maja 1 8 8 4  w 
gmachu jego odbędzie się egzekucyjna sprze
daż przez publiczną licytacyę realności pod 
nk. 95 w Bartnem powiatu Gorlickiego po
łożonej, wyk. hip: 1. 54 objętej, Andryja 
Bykanicza własnej, na zaspokojenie wierzy
telności Towarzystwa zaliczkowego w Gor
licach w kwocie 100 złr. a w. z pn.

Cenę wywołania stanowić będzie war
tość szacunkowa 370 złr. w. a.

Wadyum 37 złr. w. a
Do ułożenia lżejszych warunków licy

tacyjnych wyznaczonym zoBtaje termin na 
dzień 5 czerwca 1884.

Resztę warunków licytaeajnveh, akt 
oszacowania i wyciąg hipoteczny, przejrzeć 
można w registraturze tegoż sądu.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych, tudzież tych którymby rezolucya 
licytacyjna i dalsze doręczone być nie mo
gły, ustanawia się kuratora w osobie dra 
Józefa, Radomyskiego, adw. w Gorlicach.

C. k sąd powiatowy.
Gorlice, dnia 12 listopada 1883.

L.

L. 6340. (1122 3— 3)
Odnośnie do obwieszczenia zawartego 

w Nr. 256, 257, 259 Gazety Lwowskiej,
podaje się do wiadomości, że się do licyta
cyjnej sprzedaży nietabularnej realności 
Franciszka Jankowskiego, położonej w Nad-

6375. (701 1— 3;
W c. k. sądzie powiatowym w Kozowie 

odbędzie się dnia 4 marca 1884 o godzinie 
9 przed południem celem zaspokojenia pre
tensyi Feliksa Ozimka w kwocie 28 zł wa. 
zpn. publiczna lieytacya realności pod 1. 611 
w Kozłowie położonej, wedle wyk hip. 1. 
658 B. p. 2 Jędrzeja i Maryi Bajorów wła
snej, na którym terminie ta realność także 
niżej ceny wywołauia 150 zł. wa. sprzedaną 
zostanie. Wadyum 15 złr. wa., akt oszaco
wania, warunki licytacyjne i wyciąg hipote
czny w registraturze tutejszego sądu. W ie
rzycieli hipotecznych, którzy po dniu 25go 
stycznia 1882 do tabuli weszli, lub którym
by nie mogły być doręczone z jakiejbądź 
przyczyny uchwały w tej sprawie zawiada
mia się do rąk kuratora Wojciecha Sokołow
skiego oraz tym edyktem.

C. k. sąd po wi i to wy 
Kozowa, dnia 17 grudnia 188-3.

L.

że

9498. (1195 1 - 3 )
Podaje się do publicznej wiadomości, 

celem ściągnięcia 150 zł. zpn sprzedana 
zostanie realność pod 1. 314 w Chołojowie 
do Huata Okosa należąca na rzecz Mechia 
Spaniermana w terminach 8 kwietnia, 13go 
maja i 10 czerwca 1884, zawsze o godz. 10 
przed południem w sądzie tutejszym. Cena 
wywołania 250 zł., wadyum 25 zł. wa.

Resztę warunków licytacyjnych przej
rzeć można w tusądowej registraturze.

Radziechów, 29 stycznia 1884.
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zna.

L. 14016. (™ 2 ! - 3)
h. . C. k. sąd obwodowy w Przemyślu roz- 
blsu.i& na zaspokojenie wierzytelności Leona 
‘ chwarxtbala w kwocie 700 złr. z pn. egze- 
ft’’ eyjną sprzedaż części realności pod 1. k.

«ayii obecnie połowy pod 1. k. L2b w 
rzenayślu na Zasaniu, Róży Raab własnej.

?[az rozpisuje na rzecz masy konkursowej 
ajera Raab na podstawie §. 14S lit. a. u. k.

P’ibli(..£Ua licytacyę drugiej połowy tej samej 
Halności" pod 1 k 226 w Przemyślu naZ a- 

Sau*<i położonej do masy konkursowej Maje- 
Ia Raab należącej z tern, że obydwie te po- 
° wy wymienionej realności czyli więc cała 

palność 1. k. 226 razem i równocześnie w 
publicznego przetargu dnia 3 marca 

J*84 o godzinie 10 r a n o  w tutejszym sądzie w «  ' j ,
°dbyć się mającego pod warunkami ułatwia- ^ S y n o w o d -  

na którym to terminie cała realność d zy b ro d a cłl 
ta te* ' ’   ; ‘

danin stosunków posiadania, może się zgło- 
sid i wszystko “przytoczyć, co dla wyjaśnie
nia lub obrony swych praw za stosowne u

Lisko. dnia 2 Igo lutego 1884

Doniesienia prywatne.

Ogłoszenie,
W państwie Ł n M e d c a c h ,  koło 

Stryja, będą prawa propinacji i mły- 
nów w Lu bielicach, Chroinohorbie, 
Stynawach niżnej i wyżnej, w drodze 
publicznej iicytacyi na dniu 4 marca, 
wSynowódzku niżnym/wyżnym i Mię-

1 «ii«J  « « ,  szacunkowej sprzedana I . »  W  7 «tabie. J J 1 a , s z o w m cy , T ru eh a n ow -D ob u żu  na 18

t,1nk j^Jwołania stanowi wartość sza- 11Ilarea wydzierżawione.
°w  te  ̂ rea'noŚRi 2855 ztr. 50 ct. I Bliższej w iadom ości udziela nad-
)Jadyum wynosi 300 złr. w. a i leśniczy K a r o l  W a l l i s o l ł  W  L n >
uyciąg tabularny, akt oszacowania i '  „ n,

tt,t«isze;WlirUIlki ,icjtac3 Jhzej registraturze.

Wadyum wynosi 300 złr. w. a 
bU Wyciąg tabularny, akt oszacoi 
. Sze warunki Iicytacyi można przejrzeć w

®j registraturze.
S(i(l n  tem zawiadamia się z życia i miej- 
Jak P^Jtu niewiadomego Ozyasza Ortnera, 
jfl 0 ez niewiadomych z miejsca Chaima 
ra Szn®rai Neehemię Walfa i Dawida Ortne- 
ey’ udzież tych, którymby uchwała licyta- 
gt,HKr° zP*sl)jąca należycie doręczoną nie zo- 
doni 1 któryby ze swemi wierzytelnościami 
"'es <r °  3)0 du' u ^  września 1883 do tabuli 
^  I7' 0 przez kuratora adw. dr. Baumfelda 

Tomyślu i przez edykta.

b i e ń c a * ! 1.

Szematyzm

Przemyśl, 14 listopada 1883. 

10442.
9  k. sąd powiatowy w

(1047 1 - 3 )
Czortkowie w

‘ Prawie egzekucyjnej Zakładu kredyt, włość. 
I j Cc iw Jankowi Wynnyczuk pto. 15 rat po 

z*r. z pa przedsięweźmie w trzech ter- 
dnia 4 marca, 3 kwietnia i 1 maja 

o 10 rano w zabudowaniu sądowym 
Publiczna sprzedaż dłuŻDiczej realności wyk. 
a,P- -353 w Zalesiu z tem że przy pierw- 
pych  dwóch terminach realność tylko za 
bib wyżej ceny wywołania, zaś na trzecim 
'&kże poniżej lakowej. CeDę wywołania sta- 
bowiasuma 500 złr. Zadatek 50 złr. Kma- 
torena wierzycieli jest adw. dr. Czaczkowski 
W Cortkowie. Resztę waiunków licytacyjnych 
1 Wyciąg tabularny w tusądowej registratn- 
rze przejrzeć można

C k sąd powiatowy.
Czortków, 20 listopada 1883.

Księgi gruntowe.
L. 1381.

dami?

(1194)
zawia-C. k. sąd powiatowy w Liskn  ..... -

że dochodzenia miejscowe celem za
łożenia nowej księgi gruntowej dla gmin) 
Zawadka na dniu 6 marca 1884 rozpocznie- 

Każdy kto ma interes prawny w zba-

O
W Stowarzyszeniu 

9, p r a c y  K o b i e t ”
rUZ1)0ezął się znowu n o w y  k n r s  a n k i e n  
. H, o s k i c h  połączony *  ć w i c z e n i a m i  

p r a k ty cz n e m u
prócz tego utrzymuje Stowarzyszenie w r. b. 

g-jcołę szycia białego, cerowania, haftów, szy- 
nin na maszynie, wyrobu frędzli, koronek kloc
kowych i robót maszynowo-pończoszkowych 

O warunkach przyjmowania uczennic dowie
dzie,' się można codziennie z wyjątkiem dni 
niedzielnych i świątecznych od g. 8 rano do 
5tej wieczorem. — Biuro wywiadowcze połeca 
nauczycielki, bony i panny służące.

Stowarzyszenie przyjmuje zamówienia na 
bieliznę i roboty pończoszkowe wszelkiego ro
dzaju. (Ulica Teatralna 1. 10).

i ShirtingiChiffony
sztuka 24 metry 40 łokciom polskim

po złr. 7, 7.60, 8, 8-75, 9.60, 10.40, 12, 13.40, 
łokieć po ct. 14, 1 5 , 16, 18, 20, 22, 24, 26, 28. 30 i 32 

w handlu płócien i gotowej bielizny

Jana Riedla we Lwowie

§Glayion ćc Shuttleworth
«  o o

Sprzedaż towarów
Towary zabawkowe w raz z urządzeniem do 

masy konkursowej Karola Langa we Lw ow ie naleźace 
i sądownie na złr. 1W9.11 w. a. oszacowane, zostaną 
wskutek uchwały wydziału wierzycieli z dnia 2S In 
tego 1S84 z wolnej ręki hurtownie bez poręczenia za
jakość tychże a w ilości w inwentarzu poszczególnionej
w ten sposob sprzedane, że ehęc kupna maiacy zgło
sić się mają z ofertami przy załączeniu lu b ‘ złożeniu 
wadyum lOprc. od ceny szacunkowej t j  kwoty 164 
złr. w gotówce lub papierach wartościowych d o P o d 
pisanego zarządcy masy najpóźniej do 6 godziny wie
czorem dnia 4 marca j 884. poczem zgromadzony wy
dział wierzycieli oferty sprawdzi i towary naiwiecei 
ofiarującemu za złozemem reszty ceny kuuni na 
własność odda ^

Wspomniane towary mogą być zakupione 
tylko wyżej ceny szacunkowej. Gdyby wszakże i naj
wyższa oferta wydawała się wydziałowi za niska 
naten czas zastrzega sobie wydział prawo nieuwzglę
dnienia wszystkich ofert, zwrócenia wadyów wszyst
kim oferentom i sprzedania towarów w inny snosóh 

Wszelkie niebezpieczeństwo tudzież koszta u- 
trzymania i przechowania składu towarów przechodzą 
z dniem kupna tychże na kupującego. ’

Wadya ofert nieprzyjętych zwrócone zostana
?  k S i S S ^ i a ^ f o n S f i y * Jsze" d o T o ń s e r w o w a ń ia  ty c h ż e  i u su n ię c ia  p r z y .  

M— ; zacnhiómfi lub Drzez n. V .  TTr^o^  < k rego  odoru z u st .

roczną płacą 800 złr. w. a., która w 
miarę uzdolnienia kandydata podnie
sioną być może, a z terminem wnie
sienia podań do ostatniego marca 1884.

Podania te mają być zaopatrzone 
w metrykę chrztu, w dowody znajo
mości ustaw administracyjnych i au
tonomicznych i w świadectwo z od
bytej praktyki przy urzędach politycz
nych  Jub autonomicznych.

Wymaga się także znajomości 
obu języków krajowych.

Z Wydziału Rady powiatowej 
(1168 2-3) w Stry j u.

A  1» T E K A

Jul. Nahlika we Lwowie
poleca :

IflWP d o  n s t  1 *«•lUn U h ó w , jako najle-

8  
O
O
o  „  .m  K r ó l e s t w a  Gralicyi i Lodoincryi 
p J  z Wlelkiem Ks. Krakowskie w
O na rok
0  w *~  1 8 8 4  g
Q  nabyć można po cenie 3  z ł .  <>o c t .  X  I1 a  w ekspedycyi " O
^  „GAZETY LW OW SKIEJ" CS

Zamiejscowi zechcą przesłać 3  z l  O  
O  7 0  e t . ,  z których przypada 10 ci. O  
Q  na opakowanie i list frachtowy Q  
O  .Szeii.Hlyz.u przesy ła,,,.
W  lylko za uiszczci.,*,,, naloyto- 

ścl /  CAr> I»«>*n nnie,n naie. 
żytośęi me przesyłamy Szema- Q

i Kwitowania ------v,v pełno
mocnikowi osobiście lub przez c. k. Urząd pocztowy.

Oferty bez 10 pro. wadyum lub po oznaczonym 
wyżej czasie wniesione nie będą uwzględnione.

Inwentarz składu towaiow, można przeglądnąć 
u podpisanego zarządcy masy konkursowej, w dnie 
powszednie, między godziną 9. a 12. przed połu
dniem, i 3. a 6. po południu, zas skład towarów 
sprzedać się mających, będzie można obejrzeć na 1 
dniu 1 marca b. r. między Jtą a 12tą godzina.

we Lwowie, dnia 24 lutego 1884. '
Ferdynand Bardasz

dekretem c. k. sądu kraj. Lwowskiego, z dnia 9 lu
tego 1884 1. 5511, ustanowiony zarządca masy kon
kursowej KAROLA LAN GA. ( 1220 } _ 3)

Lwów, ulica Teatralna 1. 9

Ogłoszenie.
W dniu 5 marca 

7 wieczór odbędzie 
ściach Towarzystwa w myśl 39 j 
39 i 40 statutów (1193)

Walne Zgromadzenie
''członków

i
stowarzyszenia

Cena: pasty salicylowej puszka 80 cnt. 
proszku salicylowego pud. 40 cnt. 
wody salicylowej flaszka 60 cnt.

T 7 o n  H a  " R n t A l na wmocnienie dzi *̂J j jd u  U-C -D U L U L sej: j przeciw bolom 
zębów. Cena flaszki 1 złr.

Wodę anaterynową
własnego wyrobu. Cena flaszki 40 cnt.

Krople przeciw bolom zębów
zepsutych, najlepsze, flaszeczka 15 cnt. 

Oprócz tego utrzymuj# na składzie wszel
kiego rodzaju wypróbowane środki specyficzne. 

' krajowe i zagraniczne, jakoteż przyrządy 1 
przybory chirurgiczne i opatrunkowe.

1 8 8 4  o crodii- Zamówienia z prowincyi załatwia się
sio w lokalu o- p0C2t̂ _________________ (787716— 4)

zarejestr. z ograniczoną 
poręhą

w  K r o d a c l i ,
na które niniejszem wszystkich p. x, 
cz ło n k ó w  się. zaprasza.

Porządek dzienny:
1) Sprawozdanie Dyrekcyi z czyn

ności za rok 1883.
2) Przedłożenie rachunków za 

rok 1 8 8 3 .
3 Udzielenie Dyrekcyi i Radzie 

nadzorczej absolutoryum.
4 )  Powzięcie uchwały co do roz

działu czystego zysku i zasilenia fun
duszu zapasowego.

5) Wybór 2 członków Rady za- 
wiadowczej i 1 zastępcy w miejsce 
wylosowanych członkówr tejże Rady.

6) Wnioski członków.
W Brodach, dnia 22go lu teg o  1 8 8 4 . 
Emanuel Mann. Izrael L. Kaminer.

sekretarz. prezes Rady zaw,

Konkurs
na opróżnioną posadę sekretarza Wy
działu Rady powiatowej w Stryju, z

_  Ważne dzieło aflminislracyine
Zbiór ustaw administracyjnych

J .  K .  K a s p a r k a
emerytowanego c. k. starosty.

Skład główny w księgarni H .  A ł t e n b e r g a  
(przedtem Richtera) we Lwowie.
Dzieło to, brakujące od kilku lat i skwa

pliwie poszukiwane, znajduje się w druku w 
w ydaniu pomnożonem i uzupełmonem, i obej
mować będzie w 180 arkuszach oprócz ustaw 
i przepisów administracyjnych obecnie obowią
zujących, także wyciągi z orzeczeń trybunału 
administracyjnego, ogłoszonych w dziele c. k. 
radcy dworu br. Budwihskiego od r. 1876 do 
1884, niemniej ustawy i rozporządzenia tyczące 
się różnych spraw wyznania katolickiego, aka
tolickiego i izraelickiego jako część osobną; 
nakoniec chronologiczny regestr wszystkich w 
dziele zawartych ustaw i rozporządzeń z ozna
czeniem liczby, na której się w dziele znajdują.

Dzieło wyjdzie w 15tu zeszytach 12 ar
kuszowych, co 3— 4 tygodni zeszyt.

Cena pren u m eracy jn a  na całe dzieło 
złr 15. —  może też być spłacaną zeszytami 
po 1 złr. — Zeszyt pierwszy wyjdzie w mie
siącu marcu b. r. — przy odbiorze zeszytu 
Igo Prenumeratorowie winni złożyć należytość 
za zeszyt lszy i ostatni t. j. złr. 2. —

Prenumerata po cenie powyższej przyj
muje się do końca marca 1884.

Od Igo kwietnia następuje cena sklepowa 
t. j za dzieło kompletne złr. 18 — czyli ze
szyt po 1 złr. 20 ct. zatem przy odbiorze ze
szytu Igo z przedpłatą na ostatni złr. 2.40 ct.

Zamówienia z prowincyi przekazem pscz- 
towym ekspedyuje niżej podpisana księgarnia 
pocztą zeszytami i do takich zamówień naJeży 
dołączyć na porto i recepis 15 centów od
zeszytu.

Prenumeratę przyjmuje księgarnia H. 
A lte ilb crga  we Lwowie jako skład główny, 
tudzież Autor, we Lwowie, i wszystkie znaoz- 
niejsze księgarnie w Galicvi. (1058 2-3)

»000000(XXXXX)XXXX«0000C 3C X)^
Ces. król. uprzyw. ~

galic. akcyjny Bank hipoteczny
wydaje w e  L w o w i e  i przez Filie 

w Krakow ie. Czerniowcacii i Tarnopola w

ASYGNATY KASOWE
prowentowe płatne w 30 dni po wypowiedzeniu

we Lw ow ie, przy ulicy Gródeckiej 22,
polecają na zbliżający się sezon z a s ie w ó w  w io s e n n y c h  swój 
°blicie zaopatrzony skład w  p lu g ;i, h r o n y ,  e k s t y r jm t o r y ,  w » I-  

M le w n ik i rz ę d o w e , s ie w n ik t  s z e r o k o rz u t n e , znane 
z doskonałego wykończenia i znakomitej konstrukcyi- 

Ceny M a c k a  oryginalnych uniwersalnych stalowych pługów i siewnikow

znacznie zniżone.
\J W  Illustrowane cenniki gratis i franco. Q  ^  (P„ rttuk (r, n -„  D YR E K C YA . X
°O O O O O O O O O O X O O O O O O O O O O  3XXXXXXXXXXXXXX ł XXjGOQOooooaxXxS

J jw rtw , 7 stycznia 1884.
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K A ZIM IE R Z LEWICKT.

GŁÓWNY SKŁAD DLA GALICYI

Porcelany, Szklą 1 towarów
W e Ł n ow ł«, nliea Trybunalska 1. 6.
■M s f t ł o A o  » •  ęyt’

p . i « c »  m  u s i k i ^ i :
(1 a  o  l i  c  Ir y )  morskie, naturalne do pasztecików,

mózgu i t. p.
m r  1 9  s z t u k  9  z ł r .  -m

° R4- s— y&m&m !wrwwar*~ i ł r ’ # ? ? ' '  ■" >f " " * - w ^ t r "  "-■■?.'* w wu uutMWi

W W o d y  l e e K i Ł i C K e  m i i i S i i i  ] ą c e .
W szystkie te wody jedynie są do nukycio d a  m u ssu ją c a  a lk a lic z n a . P iz e ~ y ż s z a  

w skutku wszystkh szczawy naturalne, jak Sel- 
ters, Szczawnica, Vichy etc. i jest przyjemniej
szą do używania. Cena butelki 16 et.

W o d a  m n ssn ją c a  ż e la z l» ta . Jest najlep 
szym środkiem leczniczym, żelazo zawierająeym, 
tam gdzie użycie tegoż jest wskazane. Bardzo 
przyjemna w użyciu. Cena 16 ct.

W o d a  niusH njąca g o r ż k a . W  skutek wiel
kiej ilości kwasu węglowego i soli glauberskiej 
i gorżkiej, przyjemniejsza jak wszystkie inne 
wody gorźkie naturalne i daleko skuteczniejsza. 
Cena 16 et.

W o d a  n ia ssn ją ^ a  m a g a o w a , Zawiera wę
glan n.aguowy rozpuszczony (Magnesia), bardzo

skuteczna przy nadmiarze kwasów żołądkowych 
i przyjemna w użyciu. Cena 16 ct.

W o d a  m n a s u  j ą c a  l i l o w a .  W  różnych cier
pieniach pęcherza, przy gośccu, arlritis i t. p. 
nader skuteczna. Cena i 6 ct.

W o d a  innH N ii j ą e a  j o d o w a , b r o n i o w a  
1 s a l i c y l o w a .  W skutek zawartości wielkiej 

ości kwasu węglowego, są te wooy skuteczniej- 
ak rozezyuy s-Ji jodowych i bromowych lub 

s anu sodowego, oraz daleko przyjeinmejgise 
w u / u i nie upośledzają trawienie tal jak 
pojedyncze r^ czy n y  Cena które kclwiek 18 ot.

W n s s n l ą r a  l e m o n i a d a  a n  ^ d s k a .  Test 
nadzwyczaj przyjemnym i delikatnym środkiem 
rozwalniającym Cena 3C et.

W

Aptece pod Gwiazdą Piotra
L W O W I E .w  e

Za próżne flaszki zwraca się 6 centów od sztuki 
Wysełka pocztą lub koleją bez zwłoki.

Opakowanie liczę od 5eiu butelek 35 ct., od 10 butelek 60 ct., od 20 butelek 70 ct., od 80 butelek 
80 ct., od 40 butelek 90 et,, od 60 butelek 1 złr. (6276 20-?)

T A S 1
EMIEC ni, ‘ czeuio niezawodne i 
jedyne przez użycie GLOBULES 
DE SECRETAN przyjętych W 
szpitalach paryskich.

W* Lwowie w aptece P« IfllwiMthh

K a w

(7164 8-12)

< r .

A. H akk:
K i N D E Ł  Ż E j L i A Z N Y  

we LWOWIE, piać Halicki I. 1
poleca

swój największy skład w yrobów  n ożo w 
n iczych  j. t.: Noży stołowych i desero
wych, Kuchennych, scyzoryków, brzytew, 
nożyczek i wszelkich ten zakres obejmu
jących przedmiotów.

M a sz y n k i d o  s trzy że n ia  b y d ła  
złr. 3.50.

B rzy tw y  sz w a jc a rsk ie  na 2, 8, 4. 6
ostrzy, po złr. 3.20, 3.80, 4.50 i 5.50. 

Ł yżw y  całe żelazne z paskami na przodzie
po złr. 1.90

* „Halitaks" po złr. 2.80
„ „ polerowane złr. 4.—
„ „A rm in“ najnowsze złr. 4 .— 

s z e lk ie  p rzy b o ry  d o  ro b ó t p t- 
ie c z k o w y c l. (Laubsagearbeiten) io r -  
n iry  do wycinania bardzo ładne. 

Ś w id erk i te a tra ln e  polecam dla tea
trów amatorskich.

Utrzymuje również po cenach jak najniż
szych wszelkie potrzeby kuchem e: N a czy 
n ia  emalio'** a n e , lane żelazne, żelazka 
do prasowania różnych konstrukcji, w yroby  
b la sz a n e  i t. p.

Szczególnie zwracam uwagę na myje dosko
nałe, za granicą powszechnie używane: 
K n c h n ie  n a fto w e  od złr. 3. 
S am ow ary  prawdziwe rossyjskie w cenach 

prawie takich jak w miejscu 
W yroby z metalu Britania, bakfongu. al- 

paki, chińskiego srebra.
Aipakowe pozostają zawsze białe i są naj

praktyczniejsze *.
tuzin łyżeczek do kawy zł. 3.30.

„ łyżek stołowych zł. 6.50.
W yborna pasta do wszelkich metali, pu

dełko po 7 ct. i  18 ct
Patentowane łańcuszki do paletotów po 

25 centów.
Łapki na myszy nowe p<* 20 et.
Kłódki spółki świątniekiej, odznaczone 

medalem na wystawie Przemyskiej 
P o s t u n i e n  a  t ł o  d r z e w e k  Bożegu 

Narodzenia, lichtarzyki ozdobne do tych
że. — Zabawki blaszanne.

Skład wybornej H e r b a ty , z tych samych 
źódeł co Orłowa w W arszawie, w ce
nach po zł. 2, 3, 4 i 5 za '/* kilo.

(8010 24-24)

przesyłam za własną opłatą cła i franeo za pobra
niem należytośei w 5 kilowy eb workach:

1. SANTOS . . .  zł- 6.80 w- a.
i. MANILLA ................................zł. 7 30 „
3. JA W A .................................................. zł. 7 70 „
4. „ żółta . . . .  *ł- 8.30 „
5. „ z ł o t a ............................... zł. 9.15 „
6 C u B A ............................................. zł 8.50 „
7. CEYLON - PLANTACYA . . zł. 9.10 „
8. .. najwyborn. zł. 9.50 „
9. MOCCA a r a b s k a ........................... zł. 9 80 „

Dostarczam w powyższych gatunkach najprze
dniejsze, jak niemniej P o iu a i a ń cze  z M e*»yn y  
w koszykach zawierających po 25 do 30 sztuk po 
2 zł 10 et. i cytryny w koszykach zawierających 3-5 
do 40 sztuk po 1 zł. 90 ct. (619 10— 15)

S. Ascoll w Tryeśćie.

eues Wiener Gesundheits- 
Closetpapier,tt

m ieni 1 marca b. r rozpoczynam  U

l.O C O  p a p i e r k A w  t y l k o  6 0  c t .
u  H e n r y k a  H o s c h a n .  handel papieru 
w  W i r d n iu  miasto H o f n e r s t e i y  Nr. 12 
dla odbiorców £000 papierków tylko 3 złr. 
franco. (1128 2 -3 )

I kurs p zygotowawezf do egzamin"
I oficera w rezerwie, na jednorocznego oPr,j

ŁJ tnilra i rl r\ l. m  uminóir trełQnnroK fi CitniKa i do egzaminów wstępnych do
wojskowych Bliższych ialorm aeij udziela"1 ,°d
12— 2g:ej w pomieszkaniu piekarska 9 II
tro przez ganek. (1222 1

Z y g m u n d  F a n g o * *
iiadporucznik w rez

O D O O O O O n O O O O O O O O t ż -

L 1 S T T ,  P R O Ś B Y ,  P O D A N I A ,  S K A R G I

W instytucie nanKowym

Kto chce dobrze napisać list, prośbę, podanie, skargę —  kto chce mioc 
piękne powinszowania dla rodziców, przyjaciół lub krewnych —  przemysłowiec 
i Kupiec we wszystkich wypadkach korespoudencyi, rachunków i t p. znajdzie 
te  w s z y s t k o  w książce niezbędnie każdemu potrzebnej, wydanej.

nakładem Księgarni J. M- Himmelblana w Kralowie
pod ty tu łe m  :

W m© j  s  k  o  w  y
ul. Piekarska l. 21,

rozpoczyna się n o w y  k u r s  do egzaminów

Sekretarz Krakowski44
na je d n o ro c z n y c h  o ch o tn ik ó w  i do
wszystkich c. k. Zakładów wojskowych z dniem 
Ig o  m a r c a . —  Instytut utrzymuje także 
peusyonat.

W  interesie własnym kandydatów leży, by 
się. wcześni! zgłaszali, gdyż zgłaszającym się 
po rozpoczęciu kursu Instytut nie ręczy za do
bry skutek egzaminu.

dyrektor Zakładu, przyj
muje od h do 7 po poł.

(1104  5 - 15 )

op racow a n y  najdokładniej przez J. POECH EGO 
b. kierownika szkoły w Dąbrowy, 

w którym nadto znajduje się Słownik wyrazów obcych, w korespondencyac 
przemysłowo-handlowych używanych.

Cena złr. I ct. 20 — Do nabycia we wszystkich celniejszych księgar
niach i n nakładcy. (542 3 —3)

F. Koestlich,
v  i  v  v  a \  o  / ;  s  v  i  . w  o  . i

* 0 0 0 7  > 0 0 0 0 0 0 o o o o c c .  - o <

S y r f s p  d  Z e d
l i  OWINĄ I RA LSAM TOU TAN W il
jest środkiem łagodzącym i uśmierza

jącym nieocenionym dla dzieci w  w y -ją cy m  nieocenionym dla dzieci w  w y 
pad : adii b = zs e n o ś c i , k o k l u s z u ,  etc. 
p r z e c i w  k a s z l o m  n e r w o w y m  o s ó b  
c i e r p i ą c y c h  na s u c h o t y ,  s ł a b o 
ś c i o m  o r g a n ó w  o d d e c h o w y c h ,  
n i e ż y t o m ,  K a t a r o m ,  i. t. d.

P a r y ż , u l ic a  D r o u o t , 22 i 19
W  L w ow ie  w  aptekach PP. K. Mi- 

kolascha, Ruckera, A .  Sklepińskiego, 
Krzyżanowskiego, Naklika.

W  Kraków u w  aptekach PP. Tr&u- 
czyńskiego, Redyka, W iszniewskiego 

(6919 10 2#>)

ZAPALENIE OSKRZELI, KASZEL, KATARY  
KATARY 1,k SUCHOTY, Astmy

Leczą się szybko i z pewnym skutkiem przez użycie

©SMBS&5TO
(GOUTTES L1V0XTENNES)

Z  Kreozotu tlrzeirr.. hulc.rrriin, A orir.g.łlctrj i Jlulmtmn Tohifaii&kieyo

T R O  J E T T E - P E R R E T

OŁ1J OKO i O M 11̂ oowmiklll f CIA

KROPEL i  WOJSKICH
pr

Jest to środek niezawodny, leez icy  raJy ita in ic  wszelkie słabości organów oddechowych zalecany I 
rzez znakomitości lekarskie jako  jodynie skuteczny. Je,lvnv który nie tylko nic utrudza żołądka. |

ale go  jeszcze wzmacnia i obudzą apetyt. Dwie krople 
pokonania cborob piersiowych w najsilniejszych objaw ach.

i wieczorem wystarczają do

Sk ład  g łów ny: TROUETTE-PERPET, 165 ulica Saint-Antoine, w PARYŻU, i w głównych aptekach.
Dla uniknienia fałszerstw wymagać nakży fifęmpel francuskiego Rządu  na każdym flakonie.

ito^tać można we Lwowie w aptekach Pp. Mikoiascha i Krzyżanowskiego. W (Jzerniowcach w apteo® 
p. Golichowskiego. (98p 2 -4 8 )

B A N K  K R A JO W Y
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem Księstwem

Krakowskiem,
przyjmuje w biurach własnych i w Instytucjach wykonywujących 
zastępstwo Banku, a istniejących we wszystkich ważniejszych 
miastach w kraju ,gotówką na

A s y  g n a t y  k a s o w e ,
od których opłacać będzie:

3d/0 za kwoty płatne w 8 dni po wypowiedzeniu
3 V /o  za kwoty płatne w 14 dni po wypowiedzeniu
4°/0 za kwoty płatne w 30 dni po wypowiedzeniu

jakoteż w rachunku bieżącym, wystawiając potwierdzenie w formie 
k s i ą ż e c z e k  w k ł a d k o w y c h  - 

od których ophicaó będzie 4°/0 Tocznie z zastrzeżeniem wypłat 
w książeczce uwidocznionych i z nadmienieniem, że wypłaty nie 
przekraczające kwoty 500 złr. uskuteczniają się za okazaniem 
i bez żadnego eskontu.

_  _   (988 5— 61

P U D R  K S I Ą Ż  Ę C Y
b i a ł y ,  r ó ż o w y  I ż ó ł t a w y .

Znakomite powodzenie i wziętość (tego pudru są najlepszym dowodem jego 
nieporównanej dobroci. — Pudr książęcy na wszystkich wystawach odnosił palmę 
pierwszeństwa, a liczne medale zasługi, jakiemi został wyszczególniony najlepiej go 
zalecają. — Pudr książęcy nie zawiera żadnych metalicznych przymieszek, jestto 
najczystsza i najdelikatniejsza mączka roślinna, przyjemnie przylega do twarzy, 
nadaje piękną naturalną białość i jest nieocenionym środkiem do hyeknicznego 
upiększenia twarzy. ^

Pudełko miłe pudru .;ylego 60 cnt., całe 1 złr., z łabędzikiem 1.50 cnt.
Różowy i żółty, mniejsze 70 cnt., większe 1.20 cnt. z łabędzikiem 1 60 cnt.

W O D A  F IJ O Ł k O W  A.
Usuwa z twarzy pryszcze, liszaje, trądzik', pierzchnienie i łaszczenie skórji 

wygładza zmarszczki, pory i dołki ospowe.
Twarz odświeża, wybiela i wydelikaca do tego stopnia, że jako środek toale- 

towo-hygieuiczny został odszczególniony medalem zasługi na wystawie przyrodniczo 
lekarskiej w Krakowie.

—  Cena 1 złr w a.
MYDŁO KOSMETYCZNE,

Odznacza się nadzwyczajną delikatnością i nader przyjemnym zapachem, łago
dnie wpUwa na naskórek, zapobiega pierz.-hnieniu rąk i bardzo dokładnie oczy
szcza skórę. Usuwa piegi i żółtobrunatue plamy z twarzy- —  Cena 6 0  cnt.

Nabyć można we Lwowie w fabryce perfum

J A N A  I H N a T O W I C Z
i ;  i

i

przy ul. Kopernika Nr. 3. we Filii przy ul. Halickiej róg wałowej, — . .. 
sklepu p.  Bałłubana, w Krakowie w Filii w Sukiennicach 1. 20 i we wssy.ftjcrh 

renomowanych sklepach i aptekach. (180 8 ^ )

Ą ,
naprzeciw 
rszyf»tlcR

Z drukarni Wł. Lozińsk.ego ul. Czarneckiego 1. 12 dom Wernera.
= J .v . K

i
a

Papier z o. k. uurzvw f»hrviri nu
U ę y u j y j ‘J


